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Zostawiają bliskich w szpitalu, 
by pozbyć się problemu

Reguła na wójta. 
Tylko gdzie?

Strona 5 Strona 7

Odwiedziny 
wstrzymane, 
lekarze też 
chorują 

Strona 5

Pustków-
Osiedle 
zostanie bez 
technikum

Strona 10

Od początku 
zaprzeczał, 
że jest 
podpalaczem

Strona 11

Dogadzają 
sołtysom 

Strona 18

Aż trzy śmiertelne 
wypadki na drogach

Do potrącenia pieszego doszło na Legionów w Pilźnie. Fot. OSP Pilzno.

Jeszcze kilka dni temu 
mogliśmy się cieszyć, 
że tego lata w naszym 
powiecie nie było ani 
jednego wypadku, 
zakończonego 
śmiercią. Dramaty 
w Dębicy, Głobikowej 
i Pilźnie drastycznie 
zmieniły tę sytuację. 

Strona 4

Fatalny tydzień
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Druga strona

Choć członkowie Kabaretu 
Starszych Panów przekony-

wali, że wesołe jest życie staruszka, 
to okazuje się, że nie każdego. Na 
pewno nie takiego, którego rodzina 
zostawia jak przedmiot w szpitalu. 
Przyznam się, że kiedy na piątej 
stronie czytam 
artykuł zatytu-
łowany: Zosta-
wiają w szpitalu, 
żeby pozbyć się 
problemu, to po-
myślałem sobie, 
że gdybym miał 
dożyć takiej sta-
rości, to chyba wolałbym jej nie 
doczekać. 
Choć to nie pierwszy tekst na ten 
temat, który czytałem, bo media 
trąbią o tym przecież od lat, to na-
dal nie zobojętniałem i mam na-
dzieję nigdy nie zobojętnieje na 
objawy tak perfidnego *************. 
Pewnie nie raz już tutaj pisałem, 
że wiele zachowań byłbym w sta-
nie przełknąć w momencie, kiedy 

dotyczą młodych, zdrowych osób. 
Zdaję sobie sprawę, że życie to nie 
bajka i  różnie w nim bywa, a  co 
cię nie zabije, to cię wzmocni. Je-
śli jednak ktoś krzywdzi lub w ta-
ki przedmiotowy sposób traktuje 
dzieci, osoby starsze, czy chore, 

które same nie są 
w stanie się obro-
nić, czy nawet po 
prostu zatrosz-
czyć się o siebie, 
to włącza mi się 
agresor. 
Bo kim trzeba 
być, by zostawić 

tak matkę, czy ojca?  Co złego mu-
sieliby Ci zrobić, żeby zasłużyć na 
takie traktowanie? Nawet sobie te-
go nie wyobrażam. 
Mam jednak nadzieję, że karma 
wraca i ci, którzy dziś zostawiają 
starą matkę w szpitalu, kiedyś, na 
starość, też zostaną tak potrakto-
wani. No, chyba że ich dzieci oka-
żą się lepsi od rodziców. 

ratuszniak@ol.com.pl

W  listopadzie ubiegłego roku 
pisałem o wysokim krawęż-

niku przy ul. Chłodniczej w Dębicy. 
Został on po pracach prowadzonych 
przez Wodociągi Dębickie. Wcze-
śniej włączający się tu do ruchu kie-
rowcy z ul. Cegielnianej nie musieli 
uważać, czy ten manewr nie grozi 
uszkodzeniem podwozia.
Kiedy problemem zainteresowałem 
wiceburmistrza Jerzego Sieradzkie-
go, obiecał że do końca miesiąca 
krawężnik zostanie obniżony. I rze-
czywiście tak się stało.
Kiedy więc zgłaszałem podobną 
sprawę, z tym że dotyczącą ul. Pół-
nocnej, wydawało mi się, że będzie 
równie prosta do rozwiązania, co 
tamta. Trzeba obniżyć co prawda 
nie jeden, ale blisko dziesięć krawęż-
ników, by rowerzyści poruszający 

się ciągiem pieszo-jezdnym mogli 
go pokonać płynnie, nie wjeżdża-
jąc przy tym na pasy dla pieszych. 
Obecnie jest to niemożliwe (czytaj 
str. 8).
Okazało się jednak, że do wykona-
nia tej skomplikowanej operacji po-
trzebna jest kolejna dokumentacja. 
Ale to jeszcze nie wszystko. Kiedy 
papiery będą już gotowe, musi je za-
akceptować Komisja Bezpieczeń-
stwa Ruchu Drogowego.
Zaraz więc może okazać się, że ciąg 
pieszo-jezdny w ogóle nie ma prawa 
tam istnieć, i zostanie sam chodnik, 
skoro z  wysokimi krawężnikami 
było bezpieczniej. A może komisja 
powinna się tam udać już teraz. I to 
koniecznie na rowerach, wszak ruch 
to zdrowie.

JAG 

°C wyniosła najwyższa temperatu-
ra wskazana w ubiegłym tygodniu 
przez stację pogodową w dębickim 
Ratuszu. Taki wynik padł w sobo-
tę 23 lipca o godz. 16:27.

Przygodę z siatkówką rozpoczęła w Tarnowie w grupach młodzie-
żowych. Z kadrą seniorek Tarnovii wywalczyła awans do II ligi. Jest 
absolwentką I LO w Tarnowie i AWF w Rzeszowie. Studiując repre-
zentowała barwy AZS Rzeszów. Kiedy przestała grać, rozpoczęła pra-
cę jako nauczyciel wychowania fizycznego. Od 1999 r. prowadziła klasy 
o profilu siatkarskim w Miejskim Gimnazjum nr 2 w Dębicy, a obecnie 
miłość do siatkówki stara się zaszczepić uczniom Szkoły Podstawowej 
nr 6 w Dębicy. Przez ostatnie lata była też trenerką UKS Kępa Dębica.
Mężatka, jej mąż Marcin jest trenerem w MKS DAP Dębica. Mają 
dwóch synów Jakuba i Macieja, którzy trenują piłkę nożną.

JAG

Nowa trenerka w sekcji siatkówki Wisłoki Dębica.

Małgorzata Ciurkot

O tym z kim obecny wójt, jeśli wystartuje, może spotkać się w zbli-
żających wyborach i którego kontrkandydata ceni sobie najbardziej 

piszemy na str. 7

Nie mogę przecież pozwolić, 
by ten człowiek rządził gminą. 

Stanisław Rokosz 

Komentarz

Komentarz

Kim trzeba być, 
by zostawić tak 
matkę, czy ojca?

Mam nadzieję, 

że karma wraca 

O niej się mówi

Felieton gościnny (zamiast listu do redakcji)

Wszystko, co powiedziała Beata 
Szydło w Dębicy można było usły-
szeć wiele razy od niej i od innych 
przedstawicieli tzw. zjednoczo-
nej prawicy. Senior nie czuł, za-
tem potrzeby uczestniczenia w tym 
mityngu. 
Pełnomocnik okręgowy PiS Jan 
Warzecha zwiózł do Śnieżki kape-
lę Jodłowianie, która powitała go-
ścia przedłużanym niemiłosiernie 
hymnem spotkań ludowych, pieśnią 
100 lat. Poseł Warzecha wręczył bu-
kiet kwiatów europosłance i nie za-
pomniał zaznaczyć o tym na swoim 
fb. Zebrani machali biało-czerwo-
nymi chorągiewkami. 

Gdy sprawowała funkcję premie-
ra Beata Szydło zasłynęła wygła-
szaniem kategorycznych sądów. 
Rozwiązywała problemy ekono-
miczne prostą receptą: wystar-
czy nie kraść. Krytykę sowitych 
nagród członków jej rządu od-
parła stwierdzeniem, że im się te 
nagrody po prostu należały. Na 
szczęście w  Dębicy nie musiała 
utyskiwać na zakłócających spo-
tkanie obywateli. Wcześniej ta-
cy się znajdowali, ale podobno 
byli to prorosyjscy prowokatorzy 
uruchamiani przez Tuska i  jego 
kompanię. 
Europosłanka Beata Szydło (po-

nad 7 tysięcy euro miesięcznie, 
mnóstwo bonusów łącznie z eme-
ryturą po ukończeniu 63 lat ży-
cia) powiedziała, że znalazła się 
w  Dębicy, aby wsłuchiwać się 
w potrzeby zwykłych ludzi, że to 
wyjście naprzeciw pytaniom, roz-
terkom i wątpliwościom, których 
jest coraz więcej. 
Była okazja do przypomnienia, co 
udało się w ostatnich latach zro-
bić, aby Polakom żyło się lepiej. 
Konkretnie przywołała 500+, nie-
konkretnie tzw. troskę o rodzinę.
Nie trzeba dużo, aby zwolennicy PiS-
-u poczuli się usatysfakcjonowani.

Andrzej Janiec

Bez broszki i z pustymi rękami

Wysoki krawężnik 

bezpieczniejszy

37,2TOMASZ RATUSZNIAK

JANUSZ GRAJCAR

eprasa.pl 97f1d24754

mailto:ratuszniak@ol.com.pl


3
Nr  30 (1142) 

30 lipca 2022

Aktualności

Piotr Albert Koczaj Kazimierz Knych

Pochodzący z Dębicy zakonnik, 
albertyn, psycholog, psychotera-
peuta i malarz. Uczeń Franciszka 
Szczerbińskiego. W ostatni pią-
tek w Galerii Sztuki Miejskiego 
Ośrodka Kultury otworzył swoją 
wystawę zatytułowaną Pęknięcia 
w twarzach, zamykającą tryptyk, 
w skład którego weszły prezenta-
cje pt. Twarze i Pęknięcia. 

Pasjonat lokalnej historii wydał 
książkę pt. Głowaczowskie krzyże, 
�gury kapliczki. Prawda i legen-
da. Na podstawie zebranych ma-
teriałów, po które jeździł nawet 
do Przemyśla, przedstawił historie 
wszystkich obiektów religijnych 
w rodzinnej wsi. Także dwóch 
krzyży, które już nie istnieją, bo 
zostały zniszczone w czasie wojny.

Ireneusz Socha

Organizator społecznych obcho-
dów rocznicy likwidacji getta, któ-
re w tym roku odbywały się jako 

Dni Pamięci o Dębickich Żydach. 
Od wielu lat walczy o jej zacho-
wanie w lokalnej społeczności. 
W tym roku zorganizował spotka-
nie przy mogile na Wolicy, koncert 
w synagodze, a nazajutrz spotka-
nie w miejscu, gdzie znajdowa-
ło się getto, w dzisiejszym parku 
jordanowskim. 

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Klub radnych PiS jednomyślnie przeciwko

A autobusami jeździ coraz mniej osób

Burmistrz bez absolutorium i wotum 
zaufania. Zabrakło jednego głosu

Podwyżek cen biletów nie będzie

Radni PiS nie mieli wątpliwości, głosowali przeciw absolutorium. 

Józef Rutka podkreślał, że za bilety płacimy tyle samo co w 2018 roku.

Głosowanie nad udzieleniem 
burmistrzowi wotum zaufania 
poprzedziła debata nad raportem 
o stanie miasta za ubiegły rok. Na 
tym obszernym dokumencie suchej 
nitki nie zostawili przedstawiciele 
klubu radnych Prawa i Sprawie-
dliwości. Zaczął Mateusz Cebula 
punktując zapisy w raporcie, które 
nie przystają do rzeczywistości, są 
nieścisłe albo mijają się z prawdą. 

Następnie wymienił powody, 
dla których Mariusz Szewczyk nie 
powinien dostać wotum zaufania. 
Znalazły się wśród nich między in-
nymi: brak budżetu obywatelskie-
go, fatalny stan miejskiej promocji, 
dążenie do podniesienia opłat na 
obiektach sportowych oraz to, że 
w ogólnopolskich rankingach pod-
sumowujących rozwój miast i gmin 
w poszczególnych dziedzinach, 

Dębica nie może poszczycić się żad-
nym wysokim miejscem. 

- Burmistrz się po prostu nie 
popisał, kontynuując jedynie 
administrowanie miastem bez 
profesjonalnego zarządzania, per-
spektywicznej wizji i skuteczności 
w działaniu - podsumował radny.

Do raportu krytycznie odniósł się 
także radny Paweł Hayn, zwracając 
uwagę na błędy i nieścisłości. 

W kwestii wotum zaufania radni 
zagłosowali 10 do 10, czego skut-
kiem było nie podjęcie uchwały 
w sprawie jego udzielenia.

Podobnym wynikiem zakończy-
ło się głosowanie nad absolutorium 
dla burmistrza. 

- Zmiany następujące w ciągu ro-
ku pokazywały, jaką fikcją był bu-
dżet 2021 r., wystarczy wspomnieć 
braki na rekompensatę dla MKS, 

Pozostali przychylili się do argu-
mentacji Mateusza Cebuli i Lud-
miły Stelmach-Kołodziej. Pierwszy 
z radnych podkreślał, że z taką 
decyzją należy zaczekać do zakoń-
czenia rozmów płacowych w MKS.

Te rozpoczęły się w maju po tym, 
jak przedstawiciele związków za-
wodowych wystąpili o podwyżkę 
wynagrodzeń za pracę w weeken-
dy. To oni również zasugerowali 
wzrost cen biletów o 80 groszy.

- Ta podwyżka jest więc jednym 
z elementów układanki - mówił 
Mateusz Cebula.

Ludmiła Stelmach-Kołodziej gło-
sowała przeciwko, bo - co podkre-
ślała - komunikacją miejską jeżdżą 
dziś ci, których nie stać na paliwo.

Prezes MKS Józef Rutka przyzna-
je, że podwyżka cen biletów nie za-
łatwiłaby żądań płacowych, ani nie 
uratowała miejskiej spółki.

- Komunikacja zbiorowa jest defi-
cytowa i musi być dofinansowywa-
na - zauważył.

W Dębicy w porównaniu do in-
nych miast przejazdy są bardzo 
tanie biorąc pod uwagę ceny paliw.

JAG

Na sesję nie dotarł przewodniczący Rady Miejskiej Józef 
Sieradzki. Pojechał do szpitala w Krośnie.

wynagrodzenia, pomoc społeczną, 
odśnieżanie czy całość pseudore-
form oświatowych - dowodził Ma-
teusz Cebula.

Wynik głosowania nad obydwo-
ma uchwałami to rezultat nieobec-
ności na sesji przewodniczącego 
RM Józefa Sieradzkiego. Chwilę 
przed jej rozpoczęciem zadzwonił 
do swojego zastępcy Szczepana 
Mroczka i poinformował, że musi 
udać się do szpitala. 

- Musiałem pojechać do Krosna 
na pilną kontrolę - powiedział nam 
Józef Sieradzki. 

Zaprzeczył, by jego absencja była 
zemstą za to, że burmistrz nakazał 
usunięcie tablicy Kazimierza Lipie-
nia, którą Sieradzki powiesił w Ra-
tuszu.

- Budzi mnie po nocach ś.p. Kazi-
mierz Lipień i pyta, czym sobie na 
to zasłużył. A głosowanie? Przecież 
tam jest 20 mądrych, wykształco-
nych ludzi - podsumowuje.

(nan)

Zgodnie z projektem uchwały, 
który trafił pod obrady Rady Miej-
skiej, za przejazd w strefie miejskiej 
mieliby zapłacić 3,30 zł. W strefie 
I bilet kosztowałby 3,60 zł, w strefie 
II - 4 zł, w strefie III - 4,60 zł. Ozna-
czałoby to podwyżkę w miejskiej 
o 30 gr, a w pozostałych o 60 gr.

Za takimi zmianami zagłosowa-
ła jednak tylko czwórka radnych. 

Przeciw zmianie cennika 

dla pasażerów MKS Dębica 
zagłosowało 13 radnych.

eprasa.pl 97f1d24754
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KOMENDA POWIATOWA 
POLICJI
Dębica, ul. Chłodnicza 20,
tel. 47 8228 399, alarm. 112
O�cer dyżurny
- 47 8228 310
Sekretariat komendanta
- 47 8228 305
Rewir Dzielnicowych miasta 
Dębica
-47 8228 347

SĄD REJONOWY
Dębica, ul. Słoneczna 3
tel. 14 68 076 00

PROKURATURA REJONOWA
Dębica, ul 3 Maja 2
tel. 17 506 14 04

TELEFON ZAUFANIA 
- 47 8228 370
CZYNNY CAŁODOBOWO

KOMISARIATY l POSTERUNKI
Komisariat Policji w Brzeźnicy
- 47 8228 561
Komisariat Policji w Pilźnie
- 47 8228 551
Komisariat Policji w Brzostku
- 47 8228 521
Posterunek Policji w Czarnej
- 47 8228 541
Posterunek Policji w Żyrakowie
- 47 8228 411

STRAŻ MIEJSKA
Dębica, ul. Ratuszowa 2,
- 14 683 82 59, alarm. 986

INFORMATOR

Na sygnale

WYMUSIŁ TRAKTOREM
W Wiewiórce kierujący ciągni-
kiem wyjeżdżał z drogi podpo-
rządkowanej na główną. Nie 
upewnił się, czy może to zrobić 
bezpiecznie i wjechał w prawidło-
wo jadący motocykl marki hon-
da , kierowany przez mieszkańca 
Borowej. Nikt nie ucierpiał, poza 
portfelem traktorzysty, który do-
stał 1020 zł mandatu. Do konta 
kierowcy policjanci dopisali także 
6 punktów karnych.

WSZYSTKO SIĘ NAGRAŁO
Policja ustala okoliczności poża-
ru samochodu, do którego do-
szło w Strzegocicach. Nad ranem 
w  płomieniach stanął peuge-
ot.  Do pożaru wezwani zosta-
li strażacy z Dębicy i druhowie 
OSP ze Strzegocic. Śledczy bę-
dą mieli ułatwione zadanie , bo 
miejsce, gdzie doszło do pożaru 
objęte jest monitoringiem i zda-
rzenie zostało zarejestrowane 
przez kamery.

NIELETNIA UKRADŁA WÓDKĘ
Nastolatkę z powiatu mieleckiego 
zatrzymali w Kau�andzie pracow-
nicy sklepu. Zapłaciła wprawdzie 
za część towaru, ale w plecaku 
usiłowała wynieść butelkę wód-
ki, dwie puszki napoju energe-
tycznego, dezodorant i bułkę. 
o łącznej wartości 59,55 zł.  Po 
dziewczynę przyjechała matka, 
sprawą kradzieży zajmie się sąd 
dla nieletnich. 

KRONIKA 
POLICYJNA

Nie żyją trzy osoby

Tragiczny tydzień na drogach

Karetka jechała do pacjenta 
z zawałem. Doszło do wypadku

Całe zajście widzieli 
świadkowie

padł z drogi. Informacja o tym, że 
w rowie w Głobikowej leży auto, 
dotarła do policjantów ok. godz. 
19:30. Kiedy na miejscu zjawiła się 
karetka, mężczyzna nie dawał już 
oznak życia. Z samochodu przez 
klapę bagażnika musieli wydobyć 
go strażacy. Okazało się, że 40-letni 
mieszkaniec gminy Dębica nie żyje.

- Wszystko wskazuje, że zmarł 
na skutek obrażeń wewnętrznych - 
mówi prokurator Jacek Żak, który 
był na miejscu zdarzenia.

Mężczyzna jechał sam. Nie było 
świadków. Wiadomo, że auto naj-
pierw uderzyło przodem w rów, 
a potem się obróciło. Szczegóły 
ustala policja.

Na miejscu pracowali straża-
cy z Dębicy, oraz druhowie OSP 
z Siedlisk-Bogusz, Grudnej Dolnej 
i Grudnej Górnej.

Nie zauważył pieszego
Kolejna tragedia wydarzyła się go-
dzinę później. Około godz. 20:15 ze 
stacji paliw  przy Legionów w Pilź-
nie wyjeżdżało osobowe audi. Za 
kierownicą siedział 22-latek ze 
Strzegocic. Bez hamowania wjechał 
na przejście dla pieszych. 

- Kierowca twierdzi, że został 
oślepiony przez słońce i nie widział 
pieszego. Nie potrafi powiedzieć, 
w którym miejscu na pasach był - 
mówi prokurator Jacek Żak.

Strażacy z OSP Pilzno, którzy zja-
wili się na miejscu pierwsi, podjęli 
reanimację starszego mężczyzny, 
ale życia 77-latka nie udało się ura-
tować.

- Przeprowadzone przez poli-
cjantów badanie  wykazało, że kie-
rujący audi był trzeźwy - dodaje st. 
asp. Jacek Bator, rzecznik prasowy 
Komendy Powiatowej Policji w Dę-
bicy.

Za spowodowanie wypadku 
młody człowiek odpowie przed 
sądem. Wcześniej jednak dokład-
ny przebieg zdarzenia ustalać będą 
śledczy oraz policyjni biegli od re-
konstrukcji wypadków.

(nan)

W wypadku w Głobikowej zginął 40-letni mieszkaniec tej miejscowości. Fot. OSP Siedliska-Bogusz.  

W kolizji  uszkodzone zostały auta. Fot. OSP Brzostek.

Dębica, Głobikowa i Pilzno 
- tu doszło do śmiertelnych 
wypadków. 

Jeszcze na początku ubiegłego 
tygodnia na opracowanej i codzien-
nie uaktualnianej przez policjantów 
mapie wakacyjnych wypadków ze 
skutkiem śmiertelnym nie było Dę-
bicy ani żądnej miejscowości nasze-
go powiatu. Dziś sytuacja wygląda 
o wiele gorzej, bo ostatni tydzień 
zamknął się w statystykach tragicz-
nym bilansem: na drogach powia-
tu dębickiego zginęły trzy osoby, 
w tym dwie w ostatnią niedzielę. 

Zmarła w szpitalu
Pierwszą śmiertelną ofiarą była 
mieszkanka Nagawczyny. Do po-
trącenia doszło na ulicy Lwowskiej 
w Dębicy. Prawdopodobnie z jej 
winy, ale szczegóły tego zdarzenia 
analizować będzie policja. 

Jak wynika ze wstępnych ustaleń 
kobieta wyjechała rowerem z drogi 
podporządkowanej na główną, któ-
rą poruszał się prawidłowo jadący 
volkswagen. Za kierownicą samo-
chodu siedziała 20-latka ze Skuro-
wej. Doszło do zderzenia pojazdów 
- 42-letnia rowerzystka została za-
brana do szpitala.

- Doznała urazu głowy - relacjo-
nuje st. asp. Jacek Bator

Obydwie uczestniczki zdarzenia 
zostały przebadane, były trzeźwe.

Niestety, obrażenia okazały się na 
tyle poważne, że tego samego dnia 
wieczorem poszkodowana zmarła. 

Jechał sam
W niedzielę na łuku samochód 
prowadzony przez 40-latka wy-

Za jazdę pod wpływem alkoholu 
i spowodowanie kolizji odpowie 
przed sądem mieszkaniec Dębicy.

Do zdarzenia z jego udziałem do-
szło na ulicy Kruczej, w czwartek 
około 21:25 . Świadkowie zeznali, 
że mężczyzna, jadący na hulaj-
nodze elektrycznej, poruszał się 
chodnikiem. Na wysokości skrzy-
żowania postanowił przedostać 
się na drugą stronę jezdni. Wjechał 
pod koła prawidłowo jadącego sa-
mochodu osobowego marki kia, 
którym kierowała 74-letnia kobieta.

Pani za kierownicą auta była 
trzeźwa, czego nie można powie-
dzieć o 34-latku na hulajnodze. 
Mężczyzna wydmuchał 1,3 promi-
la alkoholu. Został przewieziony do 
szpitala, ale nie było powodów, by 
zatrzymać go na oddziale. Po zba-
daniu przez lekarzy mógł wrócić 
do domu.

(ag)

W kierunku Kleci na sygnale je-
chała karetka pogotowia. W tę sa-
mą stronę, kierując samochodem 
osobowym, zmierzała 21-letnia 
mieszkanka gminy Pilzno. Karetka 
znajdowała się już na lewym pasie, 
korzystając z korytarza utworzone-
go przez innych kierowców, kiedy 
kobieta postanowiła nagle skręcić 
w lewo.  Zrobiła to bez zachowania 
należytych środków ostrożności. 

 - Przyznała, że nie widziała 
ambulansu i nie słyszała sygnału 
- mówi sierż. sztab. Magdalena Ba-
ran z Komendy Powiatowej Policji 
w Dębicy.

 Doszło do zderzenia, w którym 
uszkodzone zostały obydwa samo-
chody. Na miejscu zjawiła się ka-
retka pogotowia, ale po zbadaniu 
uczestników kolizji okazało się, że 
nikomu nic się nie stało.  

W międzyczasie do chorego 
z podejrzeniem zawału zadyspo-
nowany został kolejny ambulans, 
który błyskawicznie wyjechał z Ja-
sła.  Pacjent został przewieziony do 
szpitala w Krośnie, gdzie zajęli się 
nim lekarze. 

 Kierująca fiatem kobieta za spo-
wodowanie kolizji została ukarana 
mandatem 1020 zł. 

Nie wiadomo, z jakiego powodu 
nie zauważyła i nie usłyszała zbli-
żającego się ambulansu.

(nan)

Kierujący zapomniał, że na 
hulajnogę także nie wolno 
wsiadać po pijanemu. W Brzostku kierująca fiatem 

młoda kobieta nie ustąpiła 
pierwszeństwa karetce.
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Aktualności
Dla chorych to czasem śmiertelny cios

Zostawiają w szpitalu, 
by pozbyć się problemu

Odwiedziny wstrzymane, 
lekarze też chorują

Zdarza się, że chorzy umierają w szpitalu, zapomniani przez bliskich. 

Nakazu mało kto przestrzega. 

my wyjście, nie jest fair - podkreśla 
lekarka. 

Dodaje, że sytuacja przede 
wszystkim jest dramatem dla sa-
mych chorych. Czują się odrzuceni, 
potraktowani przedmiotowo. Zda-
rza się, że nawet jeśli szpital posta-
ra się dla takiego pacjenta o miejsce 
w zakładzie opiekuńczo-leczni-
czym, rodzina protestuje.

- Bo za pobyt tam trzeba zapłacić, 
a w szpitalu nie - tłumaczy Jadwiga 
Niemiec - Kulij. 

Pacjenci bardzo przeżywają ta-
kie traktowanie. A w najbardziej 
tragicznych przypadkach... nie 
przeżywają. Dyrektorka opowiada 
o przypadkach, kiedy starsi ludzie 
na wieść o tym, że nikt już nie za-
bierze ich do domu, całkowicie 
się załamują.

 - I po prostu umierają. Tutaj, 
w szpitalu - sami, zapomniani 
przez bliskich. To nie są pojedyncze 
przypadki - przekonuje.

(nan)

Problem nasila się 
w czasie wakacji i przed 
świętami. 

Są starzy, schorowani, niedo-
łężni. Do szpitala trafiają czasami 
poważnie chorzy. Ale i zaniedbani: 
brudni, słabo odżywieni, z proble-
mami w poruszaniu się, bo nikt nie 
zapewnił im rehabilitacji. Bywa, że 
przez cały pobyt nikt z rodziny ich 
nie odwiedza. Nie dlatego, że nie 
mają krewnych, ale dlatego, że nikt 
się nimi nie interesuje. Problemy 
zaczynają się, kiedy przychodzi 
czas wypisu.

- Przykład z ostatnich dni: sta-
ruszkę przywiozła rodzina, ale 
odebrać jej nie ma kto - opowiada 
dyrektor Przemysław Wojtys.

Jego zastępczyni do spraw me-
dycznych Jadwiga Niemiec-Kulij 
nie owija w bawełnę. Mówi wprost: 
dla wielu rodzin tacy pacjenci to 
problem, którego pozbywają się, 
zostawiając w szpitalu. 

- Ja rozumiem, że ludzie mają 
pracę i nie są w stanie przez 24 go-
dziny czuwać nad chorym, który 
potrzebuje specjalistycznej opie-
ki. Ale zostawianie go w szpitalu 
i oczekiwanie, że to my znajdzie-

I to wyłącznie za zgodą lekarza 
dyżurnego lub ordynatora od-
działu. To zarządzenie dyrektora 
szpitala, które wydał z powodu 
kolejnych przypadków zachoro-
wań na covid-19. W poniedziałek, 
kiedy oddawaliśmy do druku ten 
numer OL, na oddziale zakaźnym  
przebywało 10 chorych z potwier-
dzonym koronawirusem o łagod-
nym przebiegu.

Gorzej sytuacja wygląda w szpi-
talu psychiatrycznym w Stra-
szęcinie, gdzie zakażonych jest 8 
pacjentów, ale także 6 lekarzy. A to 
oznacza, że do opieki nad pacjenta-
mi na wszystkich oddziałach zosta-
ło tylko 2 zdrowych lekarzy.

- Trwa sezon urlopowy. W sumie 
w obydwu szpitalach mamy 16 
osób personelu z covid-19 - mówi 
dyrektor Przemysław Wojtys.

Ale nie tylko powrót zakażeń 
spowodował decyzję o wstrzyma-
niu odwiedzin. Zarówno Wojtys, 
jak i jego zastępczyni Jadwiga Nie-
miec-Kulij podkreślają, że mało kto 
respektuje obowiązujący na terenie 
placówek medycznych nakaz zasła-
niania ust i nosa. 

- A kiedy zwraca się uwagę, to 
pretensje i oburzenia - mówi szefo-
wa szpitala ds. medycznych.

Okazuje się jednak, że nie tylko 
odwiedzający szpital nie noszą 
maseczek. Podobne przypadki, i to 
wcale nieodosobnione, zdarzają się 
wśród personelu. Dyrektor Wojtys 
przekonuje, że chociaż walczy z ta-
kimi postawami, niewiele udaje mu 
się wskórać. 

Dyrektor podkreśla, że chociaż 
przebieg zarejestrowanych ostatnio 
w Dębicy przypadków koronawi-
rusa jest łagodny i bez komplikacji, 
niepokojąca wydaje się wzrastająca 
liczba zakażeń. Szczyt zachorowań 
prognozowany jest już w sierpniu, 
ale kolejna fala koronawirusa ma 
do nas dotrzeć dopiero jesienią.

(nan)

Tylko w wyjątkowych 
przypadkach można odwiedzać 
chorych w szpitalu w Dębicy. 

Materiał informacyjny
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Krótko

Od 1 sierpnia zmieniają się za-
sady przyznawania dodatku 
osłonowego. Na czym polega ta 
zmiana?
W przypadku złożenia wniosku 
w okresie od 1 sierpnia 2022 do 
31 października 2022 podstawą 
ustalania przeciętnego dochodu 
gospodarstwa domowego wnio-
skodawcy są dochody osiągnięte 
w 2021 roku, zaś w przypadku 
wniosku złożonego do  31 lipca 
osiągnięte w 2020 roku.  Statystycz-
nie co rok nasze dochody wzra-
stają, w większości gospodarstw 
domowych dochody w 2020 były 
niższe niż w 2021. Kryteria docho-
dowe w przypadku ubiegania się 
o dodatek osłonowy pozostają bez 
zmian. Zatem korzystniej jest zło-
żyć wniosek do końca lipca 2022, 

gdyż podstawą do obliczania do-
chodów będzie rok 2020.

Ile wynosi kryterium dochodo-
we, decydujące o przyznaniu 
świadczenia?
2100 zł w gospodarstwie jednooso-
bowym, a dla gospodarstw wielo-
osobowych 1500 zł. Świadczenie 
przysługuje raz w roku, a wyso-
kość dodatku uzależniona jest od 
dochodu i liczby osób w gospo-
darstwie, wynosi od 400 do 1150 
zł dla największych gospodarstw. 
Jeśli głównym źródłem ogrzewa-
nia gospodarstwa domowego jest 
paliwo stałe w postaci węgla al-
bo węglopochodnych i to źródło 
zostało zgłoszone do centralnej 
ewidencji emisyjności budynków, 
dodatek zwiększa się o 25 % 

Trzy pytania do ... Dawida Cisło,

kierownika Działu Świadczeń Rodzinnych MOPS w Dębicy.

i maksymalnie może wynieść 
1437,50 zł. Jeśli dochód rodziny 
przekroczy ustalone kryterium 
dodatek wypłaca się pomniejsza-
jąc jego kwotę o kwotę przekro-
czenia, minimalny dodatek do 
wypłaty może wynosić 20 zł. To 
kwoty netto.

Gdzie złożyć wniosek?
W gminie właściwej dla miejsca 
zamieszkania. Mieszkaniec może 
złożyć wniosek jako jednooso-
bowe gospodarstwo domowe 
lub wieloosobowe, wspólnie za-
mieszkując i gospodarując nawet 
z niespokrewnionymi osobami.

(nan)

Korzystniej wniosek 
złożyć w lipcu

Tablica Lipienia może wrócić

Czworo zrezygnowało z zasiadania w radzie

Decyzja zapadnie z końcem wakacji

Ukraina na nas liczy

O siedmiu dniach radni 
mogą zapomnieć

Kandydatów tylu, ile miejsc w radzie 
Turnieju może nie być

Tarnopol prosi o pomoc 

Dawid Pikor dyrektorem 
będzie do 2027 roku 

Tablicę upamiętniającą słynnego 
dębickiego zapaśnika Kazimierza 
Lipienia pod koniec czerwca na 
ścianie Ratusza zamontował Józef 
Sieradzki. Twierdzi, że miał na to 
ustną zgodę włodarza miasta. Kil-
ka godzin później została zdjęta 
z polecenia wiceburmistrza Macie-
ja Małozięcia.

Sprawa trafiła na posiedzenia 
komisji Rady Miejskiej. Większość 
z nich, poza tymi oświaty, kultury 
i budżetu, zawnioskowała do bur-
mistrza, by w ciągu siedmiu dni od 
21 lipca tablica wróciła na miejsce.

Mariusz Szewczyk odsyła rad-
nych do przepisów, z których wy-
nika, że na odpowiedź na wniosek 
ma 30 dni. Zapewnia też, że poin-
formował przewodniczącego rady 
o tym, że chce wyjaśnić ostatecznie 
nieporozumienia podczas spotka-
nia, na które zaprasza.

- Rozmawiałem już z konserwa-
torem zabytków i nie wyraża sprze-
ciwu na ten montaż - podkreśla.

Teraz chciałby więc tylko, żeby 
tablica została oficjalnie przekazana 
miastu Dębica.

JAG

Wśród osób, które chcą w niej 
zasiadać, nie zabrakło dotychcza-
sowej przewodniczącej - Elżbiety 
Drąg, reprezentującej Koło Gospo-
dyń Wiejskich ze Straszęcina. 

Do pracy w radzie nie zgłosił się 
za to jej dotychczasowy zastępca 
- Bartłomiej Ziaja z KGW w Naw-
siu Brzosteckim.

Jedyną osobą, prócz Elżbiety 
Drąg, z poprzedniego składu rady, 

która ponownie chce w niej praco-
wać, jest Kamil Wolski z Ochotni-
czej Straży Pożarnej w Nagoszynie. 

Jakub Cetnarski ze stowarzysze-
nia Active Team z Kozłowa, Piotr 
Wysowski, ze stowarzyszenia Ra-
dość z Dębicy i Dorota Nowak ze 
stowarzyszenia Uwierz w siebie 
z Dębicy postanowili nie startować.

Pozostali kandydaci to: Krzysz-
tof Glijer ze Stowarzyszenia Sa-

Środowisko zapaśnicze chce w ten 
sposób upamiętnić mistrza.

Dawid Pikor w MOK pracuje 11 lat.

Burmistrz Dębicy Mariusz Szewczyk chce najpierw 
jeszcze raz spotkać się z grupą inicjatywną.

perów Dębickich, Karolina Marć 
reprezentująca jednostkę OSP z Na-
gawczyny, Anna Mikrut z KGW 
w Dzwonowej i  Tomasz Niemiec 
ze stowarzyszenia Głobikowa. Te-
go ostatniego do rady rekomendo-
wały dwa kluby: UKS Kępa Dębica 
i LKS Brzostowianka Brzostek. 

Wybory, których zadaniem bę-
dzie wyłonienie przewodniczące-
go i jego zastępcy, zaplanowane 
są pomiędzy 29 lipca i 5 sierpnia. 
O ich wynikach poinformujemy na 
łamach OL. 

tra

Dobra wiadomość jest taka, że 
akurat ten trunek z roku na rok 
tylko zyskuje na walorach smako-
wych. Gorsza, że Turniej Nalewek 
Galicyjskich im. Cesarza Franciszka 
Józefa I organizowany przez Towa-
rzystwo Przyjaciół Ziemi Dębickiej 
może się w tym roku nie odbyć. 

Wszystko przez pieniądze na jego 
organizację, a właściwie ich brak. 

- Decyzję o tym, czy zrobimy tur-
niej w tym roku, czy może zdecy-
dujemy, że będzie się odbywał co 
dwa lata, podejmiemy na walnym 
zebraniu towarzystwa. Może się 
okazać, że niestety będziemy mu-
sieli oszczędzać - twierdzi Jacek 
Dymitrowski, prezes TPZD. 

Walne zebranie towarzystwa pla-
nowane jest na 27 sierpnia. 

tra

Zbiórka odbywa się w Ośrodku 
Interwencji Kryzysowej przy ul. 
Gawrzyłowskiej 31 w Dębicy. Dary 
przynosić można w dni powsze-
dnie od godz. 7:00 do 19:00. Po-
trzebne jest wszystko co konieczne 
do codziennego funkcjonowania.  

Jeśli chodzi o żywność, to na 
pewno: makaron, ryż, kasza, herba-
ta, mleko UHT, kaszki, zupki, goto-
we dania w puszkach, zupy instant, 
cukier, konserwy mięsne i rybne, 

pasztety w puszkach, orzechy 
i inne bakalie, batony energetycz-
ne, paluszki, krakersy, biszkopty, 
musy owocowe i soczki dla dzieci 
w opakowaniach plastikowych.

Poza tym organizatorzy zbiórki 
liczą też na: szampony i żele pod 
prysznic, papier toaletowy, chu-
steczki higieniczne, ręczniki jed-
norazowe, chusteczki nawilżane, 
mydło w kostce, pastę i szczoteczki 
do zębów, żele antybakteryjne, ma-
teriały opatrunkowe: plastry z opa-
trunkiem i bandaże elastyczne, 
płyny do mycia naczyń i proszki 
do prania.

tra

Drugim kandydatem był Łukasz 
Chorążak z Pilzna, muzyk, dy-
rygent i kapelmistrz znany m.in. 
z Orkiestry Dętej Gminy Dębica, 
zespołów pieśni i tańca Sokolanie 
i Wisłoczanie i kapeli Do OporÓ.

Burmistrz postawił jednak na Da-
wida Pikora, który Miejski Ośrodek 
Kultury, przez 11 lat pracy, poznał 
od podszewki. Karierę w MOK 
rozpoczynał jako pracownik do 
spraw technicznych. Później od-
powiadał za organizację imprez 
plenerowych, a w 2017 roku zo-
stał kierownikiem Domu Kultury 
Mors. Funkcję tę pełnił do 2021 
roku, kiedy to po przejściu na eme-
ryturę Jana Borka, został pełniącym 
obowiązki dyrektora MOK. Aż do 
zeszłego piątku, kiedy burmistrz 
wręczył mu nominację. 

Dawid Pikor zapowiada, że ofer-
tę MOK będzie chciał budować 
tak, by każdy znalazł w niej coś dla 
siebie. Planuje poszerzyć wachlarz 
zajęć w domach kultury, m.in. 
o musical i zajęcia fotograficzne. 
Chce też wrócić do wzorców, które 
sprawdzały się przed laty i otwo-
rzyć drzwi domów kultury dla 
grup amatorskich. 

- Chciałbym, żeby np. zespoły 
muzyczne mogły odbywać u nas 
próby - tłumaczy. 

Tym co wypracowały w sali prób 
mogłyby pochwalić się później 
podczas konfrontacji muzycznych 
organizowanych przez MOK.  

Zmiany szykują się również 
w strukturze tej instytucji. Dawid 
Pikor co prawda nie planuje po-
woływać zastępcy, ale wyłonienie 
nowego kierownika DK Mors jest 
według niego niezbędne. 

Więcej na temat zmian w MOK, 
które planuje, napiszemy w kolej-
nym numerze OL.  

tra

Jeśli nie będzie pieniędzy, 
to nalewki trzeba będzie 
przetrzymać do przyszłego roku.

Wystartowała zbiórka darów dla 
naszych sąsiadów ze wschodu. 
Potrwa do 7 września. 

Zaskoczenia nie było. Pełniący 
do tej pory obowiązki wygrał 
konkurs na dyrektora Miejskiego 
Ośrodka Kultury w Dębicy. 

Wszyscy, którzy zostali zgłoszeni do Powiatowej Rady Działalności 
Pożytku Publicznego w Dębicy, wejdą w jej skład. 
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Temat tygodnia
Kto zmierzy się ze Stanisławem Rokoszem?

Agnieszka Żurek jest już pewna, 
Grzegorz Reguła się zastanawia

- Gdyby zliczyć nasze wspólne głosy, moje 
i Adama, to w I turze wygraliśmy przecież 

z wójtem - podkreśla Agnieszka Żurek. 

Tomasz Ratuszniak

Agnieszka Żurek po raz pierwszy o fotel wójta gminy Dębica walczyła w 2018 roku. 

jeszcze, czy na pewno wystartuje, 
bo jak twierdzi pozostaje w roz-
kroku między gminą Dębica i Ży-
raków. 

W gminie Dębica mieszka i dzia-
ła, chociażby w straży pożarnej. Za 
to w gminie Żyraków realizuje się 
zawodowo. 

- Pracuję tu od 15 lat. Wójt Marek 
Rączka dał mi szansę, zapropono-
wał stanowisko swojego zastępcy, 
pozwolił się rozwijać i dziś świet-
nie nam się współpracuje. Na sto-
pie koleżeńskiej można powiedzieć, 
choć zwracam się do niego oczy-
wiście per szefie - zastrzega Grze-
gorz Reguła.

Wiele więc zależy od samego 
Marka Rączki. Bo jeśli on ponownie 

starał się będzie o fotel wójta, to jego 
zastępca nie stanie mu na drodze. 
Jeśli zaś nie będzie chciał reelekcji 
to niewykluczone, że Grzegorz Re-
guła będzie go chciał zastąpić. No, 
chyba że fotel wójta gminy Dębica 
wyda mu się atrakcyjniejszy. 

- To nie jest łatwa decyzja i sam 
jej nie podejmę. Najpierw będę mu-
siał usiąść z żoną i przedyskutować 
wszystkie za i przeciw - wyjaśnia. 

Choć deklaruje, że docenia to, co 
Stanisław Rokosz zrobił dla gminy, 
którą rządzi od lat, to jednocześnie 
uważa, że zmiana pokoleniowa po-
winna nadejść. 

- Ja to widzę po swoim tacie. On 
w życiu już się narobił i tego mu 
nikt nie odbierze, a teraz jest na 

emeryturze i może w końcu odpo-
cząć - zauważa. 

Grzegorz Reguła okazuje się kan-
dydatem, którego Stanisław Ro-
kosz ocenia najwyżej. 

- Oceniam go bardzo pozytywnie. 
Młody, dynamiczny, ma doświad-
czenie. W gminie Żyraków robi 
konkretną robotę. Poza tym nazwi-
sko Reguła ma wartość samą w so-
bie - podkreśla wójt, nawiązując 
do swojej wieloletniej współpracy 
z Andrzejem Regułą. 

Czy więc w najbliższych wybo-
rach 72-letniemu dziś wójtowi przyj-
dzie zmierzyć się z 35 lat młodszym 
synem byłego zastępcy? To wydaje 
się coraz bardziej realne. 

ratuszniak@ol.com.pl

Wszystko wskazuje na to, że w najbliższych wyborach 
na wójta gminy Dębica będziemy mieć powtórkę z 2018 
roku. No, chyba że na start zdecyduje się Grzegorz Reguła.

Pierwszym, który zadeklarował, 
że stanie do wyścigu o fotel wójta 
zajmowany obecnie przez Stanisła-
wa Rokosza, był jego były przeciw-
nik, a obecnie wicestarosta Adam 
Pieniążek. W 2018 roku w I turze 
zagłosowało na niego 3 632 miesz-
kańców, co stanowiło 33,3% głosu-
jących. 

W II turze mógł się pochwalić 
jeszcze lepszym wynikiem. Krzy-
żyk przy jego nazwisku postawiło 
o 1 085 osób więcej. Oznaczało to, 
że Adama Pieniążka, który szedł 
do wyborów z hasłem Nowoczesna 
gmina przyjazna mieszkańcom, po-
parło aż 44,6% głosujących. Gdyby 
wtedy przekonał do siebie jeszcze 
1 130 osób, które poszły do urn, to 
od prawie 4 lat zajmowałby gabinet 
przy Batorego 13.

Tak się jednak nie stało, a Stani-
sław Rokosz twierdzi dziś, że jeśli 
Adam Pieniążek rzeczywiście bę-
dzie chciał sięgnąć po zajmowany 

ze swoim doświadczeniem powin-
na zostać zagospodarowana gdzieś 
na terenie gminy. I o tym chciałbym 
z nią porozmawiać - zapowiada. 

Na to właśnie doświadczenie 
najbardziej stawia sama zainte-
resowana. Tak w samorządzie, 
jak i w działalności społecznej, 
a w końcu w biznesie, którym zaj-
muje się w ostatnim czasie. 

W poprzednich wyborach 
Agnieszka Żurek zdobyła tylko 
1 900 głosów, co dało 17,4% popar-
cia. Twierdzi jednak, że wyciągnęła 
z tego naukę. 

- Poza tym, gdyby zliczyć na-
sze wspólne głosy, moje i Adama, 
to w I turze wygraliśmy przecież 
z wójtem - podkreśla. 

Rzeczywiście. Razem zebrali 173 
głosy więcej niż Stanisław Rokosz. 
Jednak znaczenie miałoby to tylko 
wtedy, gdyby w II turze wszyscy 
jej wyborcy zagłosowali na Adama 
Pieniążka. A tak się nie stało. 

Agnieszka Żurek nie ukrywa, że 
odsunięcie Stanisława Rokosza od 
władzy to właściwie nadrzędny cel 

przez niego od wielu lat fotel, to on 
nie tylko wystartuje ponownie na 
wójta, ale wytoczy też najpotężniej-
sze działa, by z nim wygrać.

- Nie mogę przecież pozwolić na 
to, żeby ten człowiek rządził gminą 
- przekonuje. 

Stanisław Rokosz nie ukrywa, że 
z byłym radnym gminnym z ra-
mienia Prawa i Sprawiedliwości 
dzieli go bardzo wiele, nie tylko 
przynależność partyjna. 

- Działa pod płaszczykiem szefa. 
Niech powie może najpierw, co on 
sam zrobił dla gminy - proponuje.

O to m.in. chcieliśmy zapytać 
Adama Pieniążka, ten jednak nie 
odbierał telefonu. 

Wójt chce rozmawiać, 
ona podebrać mu głosy

Tak negatywnego podejścia wójt 
nie ma do Agnieszki Żurek, która 
również zadeklarowała, że ponow-
nie wystartuje w wyborach. Choć 
z byłą sekretarz gminy, która póź-
niej stała się jego kontrkandydatką,  
nie rozstali się w zgodzie. 

- Wyszło jak wyszło. Myślę, że 
od tamtej pory, choć nie mieliśmy 
styczności, tak ona jak i ja mieliśmy 
pewne przemyślenia. Uważam, że 

jej udziału w zbliżających się wy-
borach. 

- Nawet jeśli nie zostanę wójtem, 
to swoimi głosami mogę pomóc ko-
muś, kto też wystartuje - zauważa.

Przyznaje jednocześnie, że jeszcze 
niedawno mocno zastanawiała się, 
czy wracać do samorządu. Szcze-
gólnie, że biznes, który rozkręciła, 
okazał się strzałem w dziesiątkę. 

- Ale ja kocham ludzi. Kocham z ni-
mi pracować. Lubię ruch, lubię jak coś 
się dzieje. A jak przy tym mogę zrobić 
coś dla gminy, w której mieszkam, to 
już jest idealnie - tłumaczy. 

Mówiąc o ludziach ma na myśli 
również tych, którymi mogłaby się 
otoczyć zajmując fotel wójta. Mą-
drymi i doświadczonymi, których 
nie brakuje w gminie. Trzeba tylko 
dać się im wykazać. 

W rozkroku między 
dwoma gminami

Propozycję startu w wyborach 
na wójta gminy Dębica dostał też 
Grzegorz Reguła, dziś zastępca 
wójta gminy Żyraków. I to, jak 
twierdzi, niejedną. 

Syn byłego wicewójta gminy 
Dębica i starosty powiatowego 
Andrzeja Reguły nie zadeklarował 
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mailto:ratuszniak@ol.com.pl
https://m.in/


8
Nr  30 (1142) 

Obserwator Lokalny
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INFORMATOR MIEJSKI

Dębica
Urząd Miejski
tel. 14 683 81 00

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 681 35 90, 14 681 35 91

Zespół ds. przeciwdziałania przemocy 
w rodzinie
tel. 14 670 33 42

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 14 680 31 46, 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Usług Miejskich
tel. 14 681 64 86, 14 682 70 50

Policja - KPP w Dębicy
47 8228 399 (centrala), 47 8228 310 (o�cer 
dyżurny), 47 8228 370 (telefon zaufania).

Arka – Specjalistyczna poradnia i Telefon 
Zaufania
tel. 14 681 81 41

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
tel. 14 680 31 21

Środowiskowy dom samopomocy
tel. 14 666 87 02, 14 670 20 51

Ośrodek Interwencji Kryzysowej
tel. 14 670 33 42

Poradnia Psychologiczno – Pedagogiczna
tel. 14 670 24 60

Podkarpackie stowarzyszenie pomocy oso-
bom uzależnionym i ich rodzinom Jutrzenka
tel. 14 682 16 69

Stowarzyszenie Osób Działających w Zakre-
sie Pomocy Społecznej Ad Astram
tel. 14 670 50 06

Stowarzyszenie Obrony Praw Człowieka
tel. 14 682 72 19

Powiatowy Rzecznik Konsumentów
tel. 14 680 31 27

Towarzystwo Pomocy im. św. Brata Alberta
tel. 14 670 44 71

Stowarzyszenie im. E. Bojanowskiego 
Dobroć
tel. 14 682 22 90

Dębickie Hospicjum Domowe im. Jana Paw-
ła II
tel. 507 506 808 / (14) 690 20 44

Stowarzyszenia Rodziców I Przyjaciół Osób 
Niepełnosprawnych Radość
tel. 14 696 91 38

Stowarzyszenia na rzecz wspomagania osób 
z niepełnosprawnością i ich otoczenia Z Po-
trzeby Serca
tel. 512 305 090, 14 677 85 98

Stowarzyszenie dla Osób Autystycznych i ze 
Spektrum Autyzmu Ukryty Dar
tel. 791 132 080

Ośrodki zdrowia
POZ w Dębicy
Przychodnia Nr 1, ul. Cmentarna 54
tel. 14 682 78 01, 14 682 78 02

NZOZ „Dwójka”,ul. Krasickiego 1
tel. 14 670 07 72

Przychodnia Nr 5, ul. Szkolna 4
tel. 14 682 78 13

NZOZ Cor-Med, ul. Kolejowa 34
tel. 14 680 86 91

NZOZ Kol-Med, ul. Kolejowa 19
tel.  14 670 26 57

Jerzy Sieradzki: rozpatrzymy możliwości techniczne przebudowy

Nieprawidłowości wyszły w trakcie audytu

Wysokie krawężniki to dla nich 
nie jedyna przeszkoda

Właściciel szkoły musi zapłacić wyrównanie

Radny chciał wiedzieć, 
kto jeździ elektrykiem

Jadący od ul. Starzyńskiego 
w kierunku Kwiatkowskiego nie 
będą w stanie pokonać trzech 
skrzyżowań wytyczonymi dla nich 
przejazdami. Pierwszym będzie to 
przy ul. Ofiar Katynia, drugim przy 
ul. Energetycznej, a trzecim przy ul. 
Pokoju.

Przy wszystkich krawężniki pod-
czas przebudowy chodnika zosta-
ły zamontowane w ten sposób, że 
o płynnej jeździe rowerem możemy 
zapomnieć. Problem napotkają tak-
że ci, którzy będą chcieli przejechać 
przez ul. Energetyczną z drugiej 
strony ul. Północnej. Tu szlak dla 
dwuśladów wiedzie dodatkowo 
przez dwie studzienki burzowe.

Wiceburmistrz Jerzy Sieradzki 
podkreśla, że projekt ul. Północnej 
wykonany został w 2006 r., a do 
realizacji inwestycji doszło dopiero 
po ośmiu latach. W oparciu o za-
łożenia z dokumentacji wykonane 
zostały po obu jej stronach ciągi pie-
szo-rowerowe o szerokości 2,5 m.

W 2021 r. z uwagi na konieczność 
wyznaczenia miejsc dla dodatko-
wych przystanków autobusowych 

zmienione zostało oznakowanie 
pionowe. Chodziło o dostosowa-
nie ciągów do aktualnie obowiązu-
jących przepisów.

- Teraz musimy rozpatrzyć moż-
liwości techniczne przebudowy 
krawężników lub zastosowania 
oznakowania poziomego - podkre-
śla Jerzy Sieradzki.

Zauważa, że wymaga to opra-
cowania nowej dokumentacji, 
która musi zostać zatwierdzona  
przez Komisję Bezpieczeństwa Ru-
chu Drogowego.

Nowe inwestycje, jak te przy ul. 
Kwiatkowskiego, Tysiąclecia czy 
Fabrycznej, realizowane są  już tak, 
by oznaczenia chodników i ścieżek 
rowerowych były jednoznaczne. 
Jest odpowiednie oznakowanie 
pionowe i poziome, różne kolory 
kostek czy też asfaltowa nawierzch-
nia dla rowerzystów.

Tej ostatniej nie można zastoso-
wać wszędzie. Niektóre odcinki 
muszą być wykonane z kostki bru-
kowej. Wiceburmistrz tłumaczy, że 
ze względu na konieczny dostęp do 
sieci znajdujących się pod ziemią 

muszą dać się rozebrać, a po usu-
nięciu awarii nadawać do odtwo-
rzenia stanu pierwotnego.

- Jeżeli realizujemy ścieżki rowe-
rowe w miejscach, w których nie 
ma sieci podziemnych, nawierzch-
nia wykonywana jest z asfaltu - za-
pewnia Jerzy Sieradzki.

Zawsze możliwe jest oczywiście 
przełożenie sieci podziemnych, jest 

jednak jedno ale. W 2018 r. prze-
budowywane były ul. Tysiąclecia 
i Poddęby. Koszt robót nie prze-
kraczał 3 mln zł. Gdyby ktoś uparł 
się, że droga dla rowerów ma być 
tu asfaltowa, na przebudowę sieci 
podziemnych - jak wylicza wicebu-
rmistrze - trzeba by znaleźć dodat-
kowe 1,5 mln zł. 

Janusz Grajcar

Podstawą do tego miało być za-
rządzenie burmistrza Mariusza 
Szewczyka, na które powoływała 
się przy udzielaniu ulgi dyrektor 
MOSiR Marta Pawełko-Tokarz. 
Wyjaśniała, że miasto ma podpi-
saną umowę z powiatem. Szkoły 
średnie, które nie mają infrastruk-
tury sportowej, mogą na lekcje wu-
efu wynajmować miejskie obiekty, 
a zgodnie z uchwałą Rady Miejskiej 
dostają 80 proc. rabatu.

- SMS jest zarejestrowany w sta-
rostwie, jest więc przez nas trakto-

wane tak samo jak II LO i ZS nr 4 
- mówiła dyrektor MOSiR-u.

Przez niemal cztery lata funkcjo-
nowania SMS Igloopol przelał na 
konto ośrodka sportu 20 tys. zł za 
wynajem boisk, sal ćwiczeń i torów 
basenowych. Powinien pięć razy 
więcej, bo ulga należała się tylko 
szkołom, dla których organem pro-
wadzącym jest powiat. A SMS pro-
wadzi osoba fizyczna.

- Właściciel różnicę będzie musiał 
zwrócić. Postaramy się wyjść mu 
naprzeciw i rozłożyć spłatę na raty 

Tak wygląda przejazd dla rowerów przez ul. O�ar Katynia.

Marta Pawełko-Tokarz udzieliła ulgi 
niezgodnej z rozporządzeniem.

Na rowerzystów korzystających z ciągu pieszo-jezdnego 
wzdłuż ul. Północnej w Dębicy czeka kilka niespodzianek.

- twierdzi burmistrz Mariusz Szew-
czyk.

Po wakacjach takiego problemu 
już nie będzie. W połowie lipca bur-
mistrz zmienił zarządzenie, dodając 
piąty paragraf. SMS-y mające sie-
dzibę w mieście Dębica w ramach 
zajęć wuefu będą mogły korzystać 
z obiektów sportowych MOSiR 
z 80-procentową zniżką. Jest jeden 
warunek upust przysługuje tylko 
w czasie korzystania z tych ściśle 
dedykowanych dla profilu sporto-
wego szkoły.

Klasom z SMS Igloopol ulga bę-
dzie przysługiwać tylko za zajęcia 
na boiskach i salach do gry w piłkę.

JAG

Radny liczył, że otrzyma infor-
macje nie tylko kto i gdzie, ale też 
jak długo i w jakim celu użytkuje 
samochód elektryczny, kupiony 
za pieniądze z systemu gospoda-

rowania odpadami. Jednak urząd 
takiej ewidencji nie prowadzi, 
a auto wykorzystywane jest przez 
pracowników wydziałów ochro-
ny środowiska oraz infrastruktury 
miejskiej i inwestycji. Służy przede 
wszystkim do kontroli nierucho-
mości, dzikich wysypisk i drzew 
przeznaczonych do wycinki. 

tra

Mateusz Cebula, bo to on zgłosił 
do Ratusza takie zapytanie, 
niewiele się jednak dowiedział. 

Uczniowie SMS Igloopol Dębica nie mogli korzystać z obiektów 
MOSiR z 80-procentową zniżką. A robili to od 2018 roku.

Panu

Bolesławowi Komorowskiemu

Wyrazy szczerego współczucia

z powodu śmierci

Mamy
składają

Dyrekcja i Pracownicy

Zespołu Opieki Zdrowotnej w Dębicy
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TRWA REKRUTACJA 
UZUPEŁNIAJĄCA
Do 12 sierpnia mają czas rodzice 
dzieci, które w tym roku rozpo-
czynają naukę w szkole pod-
stawowej na złożenie wniosku 
o przyjęcie do szkoły w postę-
powaniu uzupełniającym. Listy 
kandydatów przyjętych i odrzu-
conych mają zostać opublikowa-
ne do 19 sierpnia.

AUTOMET ELECTRIC WOZIŁ 
PASAŻERÓW 
Nowoczesny pojazd elektrycz-
ny woził w zeszłym tygodniu pa-
sażerów Miejskiej Komunikacji 
Samochodowej. Automet Elec-
tric jest przeznaczony do obsłu-
gi linii o małym napełnieniu oraz 
obsługi kursów poza szczytami 
komunikacyjnymi. Na jednym ła-
dowaniu może przejechać 150 
km. W Dębicy był na testach. 

NA GITARZE I KEYBOARDZIE
Dzięki wsparciu �rmy Tikkuri-
la dzieciaki z placówek wsparcia 
dziennego Zgrana Paka mogły 
uczyć się gry na instrumentach. 
Lekcje odbywały się w Szkole Mu-
zycznej Yamaha, a podopieczni 
ZP próbowali swoich sił grając na 
gitarze i keyboardzie. 

CZEKA PRACA W GALERII
Miejski Ośrodek Kultury szuka 
osoby na stanowisko referenta do 
spraw organizacji wystaw w Gale-
rii Sztuki MOK. O szczegóły ofer-
ty pytać można w Powiatowym 
Urzędzie Pracy lub bezpośrednio 
u Dawida Pikora, dyrektora MOK 
(tel. 14 680 93 60). 

Dębica

Zbigniew Dobrowolski nisko ocenia politykę mieszkaniową miasta.

Najbliższe posiedzenie komisji mieszkaniowej już 15 sierpnia 

Mieszkanie stoi puste, 
bo rodzina go nie chciała  

W lokalu komunalnym, o którym 
mowa, mieszkał prawie pół wieku. 
Najpierw z mamą, później również 
z żoną. Aż do września zeszłego 
roku, kiedy otrzymał pismo z Ra-
tusza, że musi opuścić je do końca 
grudnia. Wszystko przez to, że jego 
mama będąca głównym najemcą 
mieszkania wyprowadziła się do 
własnego domu, a jemu z żoną tak 
duży lokal się nie należał. 

Zbigniew Dobrowolski do dziś 
ma pretensje do miasta, że miesz-
kanie, które wyremontował, poło-
żył w nim płytki i założył centralne 
ogrzewanie, musiał nagle opuścić. 

- Jak mnie burmistrz stamtąd 
wyp********, to niech przynajmniej 
da komuś to mieszkanie, żeby ktoś 
tam mieszkał. Ale nie! Odkąd się 
wyprowadziłem, to ono stoi puste! 
- denerwuje się mężczyzna. 

Dziwi się, że w czasach, kiedy ty-
le ludzi nie ma dachu nad głową, 
miasto stać na utrzymywanie pu-
stych lokali. 

Wiceburmistrz Maciej Małozięć, 
który jest również przewodniczą-

cym komisji mieszkaniowej, przy-
znaje, że zna sprawę. Twierdzi 
jednak, że mieszkanie, które wcze-
śniej zajmowała rodzina Dobrowol-
skich, nie stoi puste dlatego, że nie 
ma go komu przyznać. 

Mało tego! Twierdzi, że lokal ten, 
z uwagi na swoją powierzchnię, 
podczas ostatniego spotkania ko-
misji mieszkaniowej został przy-
znany rodzinie z piątką dzieci. 

- Takie mieszkania zdarzają się 
niezwykle rzadko i przyznawane 
są właśnie dużym rodzinom. Wyni-
ka to z przepisów, które zakładają, 
że na jedną osobę musi przypadać 
minimum 5 m2 powierzchni miesz-
kalnej - tłumaczy. 

Wspomniana rodzina jednak lo-
kalu nie przyjęła. A to dlatego, że 
obecnie mieszka przy ul. Reymon-
ta, w związku z czym dzieci chodzą 
do Szkoły Podstawowej nr 3. Z Mo-
ścickiego więc byłoby im tam za 
daleko. Szczególnie że budynkowi, 
w którym znajduje się mieszkanie, 
zajmowane wcześniej przez Do-
browolskich, bliżej do Dębickiego 

Parku Maszynowego, niż choćby 
do ul. Świętosława.

Maciej Małozięć twierdzi, że lokal  
wrócił już do puli i na najbliższym 
posiedzeniu komisji zostanie przy-
znany innej, równie wielodzietnej 
rodzinie, która czeka w kolejce. 

- A posiedzenie mamy zaplano-
wane na 15 sierpnia - zapowiada. 

Zbigniew Dobrowolski twier-
dzi, że jest rozczarowany polityką 
mieszkaniową w Dębicy. 

Przekonuje, że jest w stanie wska-
zać jeszcze kilka innych lokali, które 
stoją puste, podobnie jak mieszka-
nie, w którym się wychował. 

-  Mnie to niby nie powinno ob-
chodzić, bo ja mam już swój dom. 
Mam w nim psa, kota, a może na-
wet kury sobie kupię. Ale przecież 
tyle ludzi czeka na mieszkanie. To 
oni co robią, że im ich nie przyzna-
ją? - pyta mężczyzna. 

tra

Zbigniew Dobrowolski musiał je opuścić jesienią 
zeszłego roku. Od tej pory stoi niezamieszkane. 

eprasa.pl 97f1d24754



10
Nr  30 (1142) 

Obserwator Lokalny

Trwa sezon na małe koty: wyrzucane, porzucone, niechciane. Kociąt przybywa w azylu na Brzozowym 
Ranczu, pod opieką Fundacji Psi Azylek oraz i Tatiany Christo�, która od lat opiekuje się  podrzutkami. 
Na zdjęciu ze swoimi podopiecznymi zachęca do adopcji kociaków, ale przede wszystkim apeluje, by nie 
dopuszczać do niekontrolowanego rozrodu zwierząt, któremu zapobiec można kastrując i sterylizując koty.  

(nan)

Dębica i powiat

Trwa nabór do szkół ponadpodstawowych

Pustków-Osiedle zostanie 
bez technikum

Agrometeorolog: suszy 
na Podkarpaciu nie ma

Za to zainteresowanie niektórymi 
oddziałami technikum w Mechani-
ku było tak duże, że trzeba było 
zwiększyć limity naboru. Z 15 na 30 
zmienił się dla technika informaty-
ka i technika spawalnictwa, a aż do 
45 dla technika elektryka. Przyję-
tych zostanie więc nie 180 uczniów, 
jak było to planowane, a 240.

Ostatnim oddziałem, którego nie 
udało się utworzyć, jest ten o profi-
lu fizjoterapia i ratownictwo w LO 
w Pilźnie. Dyrektor Agnieszka Ja-
kubus jest tym nieco zdziwiona, bo 
z wcześniejszych rozmów z mło-
dzieżą wydawało się, że zaintere-
sowanie nim może być duże.

Nie brakowało za to chętnych 
na kierunek mundurowy i psy-
chologiczno-kryminalistyczny. 

Zainteresowanie nimi pozwoli na 
utworzenie jednej 30-osobowej 
klasy. Być może uczniów będzie 
nawet więcej, bo zgłaszają się kolej-
ni chętni, którzy nie są zadowoleni 
z przydziału systemowego.

Poza ZSZ nr 1, do którego przy-
jętych zostanie 60 uczniów więcej 
niż to pierwotnie było zaplanowa-
ne, limity zwiększone zostały także 
dla wszystkich liceów w Dębicy. 
W każdym o 30 miejsc. W I LO 
w pierwszych klasach uczyć się bę-
dzie nawet 240 osób, w II LO - 210, 
a w III LO w Kwiatku - 120.

O 30 uczniów więcej będzie też 
w technikum w ZS nr 4 w Dębicy. 
Dodatkowe miejsca utworzono dla 
informatyków i logistyków.

Janusz Grajcar

Beata Szydło w Dębicy? 
Tak ja to widzę

Osiem lat mają monopol na wła-
dzę, a dziś rodzinna polityka do-
prowadza do wyboru:  zapłacić ratę 
za kredyt czy kupić jedzenie… i iść 
na bruk. Trzeba za drugą pensję - 
mówimy o średniej na Podkarpa-
ciu- odłożyć i ocieplić dom. 

Kryzys jest wszędzie, rozumiem 
to. Jako partia nie mieli łatwego 
okresu: covid, wojna. Ale nie lu-
bię ściemy nawijania makaronu na 
uszy typu wina poprzedniego rzą-
du. Po to są tu i teraz od ośmiu lat, 
by to naprawić. Udało się? Trzeba 
zapytać wyborców. Z pewnością 
można było zrobić to lepiej. 

Podobno byliśmy potęgą Europy 
- takie twierdzenia słyszeliśmy -naj-
lepiej rozwijającym się krajem. A te-
raz mamy co mamy? Jak zawsze 
grzejemy tyły. Ale to wina PO... Po 
prostu żal tego słuchać. 

Gdyby chociaż raz padło słowo 
- to nasza wina, niedopilnowanie. 
Czemu inne gorzej rozwijające się 
kraje mają inflację na poziomie 9% 
a nie 16? Rozumiem, że to wskaź-

nik proporcjonalny do rozwoju 
kraju tak? ;)

Echh

Zobaczcie jak jest 
w cywilizowanym świecie 

Nie chce przeklinać, ale dlaczego 
w tej Dębicy zawsze kombinują? 
Chyba dla kasy!!! Tyle rozwiązań 
sprawdzonych w Europie. Przecież 
tabor MKS to najgorszy jaki ktoś 
mógł wybrać.

Ludzie jedźcie do innych miast 
w Polsce. Siedzicie w tej dziurze 
i przyjedzie jakiś sprzedawca na-
wali wam do głowy, z jego prowizji 
pod stołem coś dostaniecie. I my-
ślicie, że ludzie są ciemni. Dlatego 
młodzież ucieka. Ruszcie tyłki - zo-
baczcie jak jest w cywilizowanym  
świecie. No przepraszam. Kosze na 
śmieci takie kupiliście, że na klapie 
należy zgasić papierosa. No porą-
bało was całkowicie? 

Kasa, kasa i kasa. Tyle mądrych 
ludzi uciekło z Dębicy. Szok. 

Pozdrawiam/ miłego,spokojnego 
dnia 

Jakub D.

Kandydaci do I LO już potwierdzają wolę nauki w tej szkole. (fot. FB/I LO)

W szacowaniu szkód Dorota Borska 
już uczestniczyć nie będzie.

Dyrektor Sławomir Słyś 
już nie wierzy, że młodzież 
zmieni swoje preferencje.

Naboru do technikum nie udało 
się zrobić trzeci rok z rzędu. W Ze-
spole Szkół Zawodowych w Pust-
kowie-Osiedlu została już tylko 
jedna klasa, która za rok zdawać 
będzie maturę.

- Nie poddajemy się, będziemy 
próbowali zrobić nabór, żeby kon-
tynuować naukę - zapewnia.

Szansę na częściowe polepszenie 
sytuacji widzi w usprawnieniu do-
jazdów do Pustkowa-Osiedla. Jeśli 
młodzi ludzie muszą kupować 
dwa bilety, żeby tu dotrzeć, to wolą 
wybrać kontynuację nauki w Dębi-
cy. Chyba że są tak zdeterminowa-
ni, jak ci, którzy złożyli papiery do 
klasy mundurowej.

- Od września będą się w niej 
uczyć młodzi mieszkańcy Kol-
buszowej, Dęborzyna, Czarnej 
i Jaźwin - wymienia tych, którzy 
mają najdalej.

Działalności nie rozpocznie nato-
miast V LO w Zespole Szkół nr 1 
w Dębicy. Miała tu funkcjonować 
klasa sportowa. Żeby ją utworzyć, 
potrzebnych było 24 chętnych. Sy-
mulacja wykazała, że nawet tych 
z drugich i trzecich wyborów do tej 
liczby nie wystarczy.

- A mogła się tam uczyć tylko 
młodzież, która trenuje w klubach 
- mówi dyrektor Bożena Zielińska.

Aktualnie obowiązujący komuni-
kat Instytutu Uprawy i Nawożenia 
Gleb w Puławach został wydany 
na koniec czerwca. Wynika z nie-
go, że największe niedobory wo-
dy dla roślin uprawnych były na 
Ziemi Lubuskiej. Susza rolnicza 
występowała we wszystkich wo-
jewództwach poza małopolskim 
i podkarpackim.

A właśnie to orzeczenie upo-
ważnia rolników do starania się 
o pomoc. Od tego roku zmieniła 
się bowiem cała procedura. Doro-
ta Borska wyjaśnia, że dotychczas 
właściciele gospodarstw zgłaszali 
poniesione w wyniku suszy straty 
do urzędów gmin. Wtedy powoły-
wana była komisja, która je szaco-
wała.

- Teraz to, gdzie występuje susza, 
zależy od IUNG, który bazuje na 
danych z Instytutu Meteorologii 
i Gospodarki Wodnej - mówi kie-
rowniczka.

Wszystko jest uśredniane dla 
całego województwa. A sytuacja 
może być różna nawet w jednej 
gminie. W powiecie dębickim ta-
kim przykładem jest ta ze stolicą 
w Pilźnie. Jej część położona na 
Płaskowyżu Tarnowskim jest bar-
dziej narażona na suszę. Podobnie 
jak ziemie w gminach Czarna i Ży-
raków. Mniej narażone są Brzostek 
i Jodłowa.

Dorota Borska podkreśla, że 
większość rolników już przestawia 

produkcję na odmiany i gatunki 
roślin, które są bardziej odporne na 
niedobory wody. Zdecydowanie 
lepiej radzą sobie z nimi zboża ozi-
me niż jare. Szybciej dostosowuje 
się też kukurydza.

Prowadzący gospodarstwa rolne 
muszą też zastanowić się na od-
powiednią agrotechniką. Jeśli ktoś 
zbierze jęczmień i planuje na tym 
samym miejscu posiać zboże ozi-
me, nie powinien orać ziemi, a tyl-
ko ją zmulczyć, czyli wymieszać ze 
ściętą słomą. Orka powoduje bo-
wiem wysuszanie gleby.

Gospodarki wodnej dotyczyć bę-
dą szkolenia, które ośrodki doradz-
twa rolniczego prowadzić będą 
od listopada do marca przyszłego 
roku. Dorota Borska już teraz za-
chęca do udziału w nich, bo z pro-
blemem suszy będziemy zmagać 
się coraz częściej.

JAG

Z tymi słowami nie zgadza się 
Dorota Borska, kierowniczka 
Powiatowego Zespołu 
Doradztwa Rolniczego w Dębicy.
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Wyrok w sprawie pożaru w Chotowej

Sami naprawiać nie będą

Od początku zaprzeczał, 
że jest podpalaczem

Sprzęt w parku jest na gwarancji

Wiceprzewodniczący 
uniknął odwołania

Mecenas Anna Kaniecka mówi, że od początku wierzyła w niewinność 
swego klienta Damiana Sikory.

Szczepan Mroczek także uczestniczył w głosowaniu. 

Nawierzchnia pod bujakami również wymaga naprawy. 

mianowi Sikorze oba podpalenia 
oraz włamanie do budowanego 
domu i kradzież z niego narzędzi 
budowlanych i odzieży roboczej.

Oskarżony, podobnie jak w śledz-
twie, przyznał się do podpalenia 
słomy i włamania. Cały czas za-
przeczał jednak, że podpalił tartak.

- Proces był typowo poszlakowy  
- mówi mecenas Anna Kaniecka, 
obrońca oskarżonego.

Jak wyjaśnia, policjanci i proku-
rator nie mieli żadnego dowodu 
na udział jej klienta w podpaleniu 
tartaku w Chotowej.

Sąd powołał świadków, którzy 
potwierdzili obecność Damiana 
Sikory na budowie w Grabinach 
w chwili zauważenia przez nich 
ognia. Oraz biegłego, który stwier-
dził, że niemożliwe było, żeby 
mężczyzna podpalił tartak i w tak 
krótkim czasie przemieścił się 
na budowę.

Ta opinia, zdaniem mec. Kaniec-
kiej, okazała się w tym procesie naj-
ważniejsza.

Sąd Rejonowy w Dębicy rozpa-
trywał sprawę pod przewodnic-
twem sędziego Jerzego Piękosia.  
Proces toczył się przez 2 lata, prze-

słuchanych zostało 19 świadków. 
Wyrokiem z dnia 6 lipca 2022 roku 
oskarżony został uznany winnym 
włamania oraz podpalenia słomy 
i skazany za te czyny na 1 rok i 4 
miesiące pozbawienia wolności.

Uniewinniony został od zarzutu 
podpalenia tartaku.

- Ulga, że w końcu się skończyło 
- opowiada.

Jak mówi, posądzony o spraw-
stwo pożaru w Chotowej, stracił 
wiele w oczach ludzi. Zawieszony 
został w prawach członka OSP. 
Ciężko mu było o tym rozmawiać, 
nawet z rodziną. Przed wyrokiem 
nie sypiał po nocach.

Nie kryje wdzięczności dla mec. 
Anny Kanieckiej.

- Bardzo mi pomogła - mówi.
- Od początku wierzyłam w nie-

winność mojego klienta, jestem bar-
dzo usatysfakcjonowana z wyroku 
- komentuje mec. Kaniecka.

Sprawa prawdopodobnie na tym 
się zakończy. Według naszych infor-
macji ani adwokat, ani prokuratura 
nie planują się odwoływać od wyro-
ku. Damian Sikora także. I liczy, że 
znowu założy strażacki mundur.

(rys)

O tym w jakim stanie jest część 
urządzeń w Parku im. Skarbek-Bo-
rowskiego pisaliśmy w poprzed-
nim numerze OL. Chodziło m.in. 
o niedziałającą od blisko 2 miesięcy 
tyrolkę, brak hamaków i wiele in-
nych uszkodzeń na placu zabaw 
i w strefie doświadczeń. 

 Radny Mateusz Cebula twierdził 
wtedy, że według informacji z Ra-
tusza sprzęt do 20 lipca ma zostać 
naprawiony. 

Potwierdza to Robert Sieradzki, 
naczelnik Wydziału Infrastruktury 
Miejskiej i Inwestycji w Urzędzie 
Miejskim w Dębicy 

- Poszło oficjalne pismo w tej 
sprawie, w którym podaliśmy taką 
właśnie datę - przyznaje. 

Tyle tylko, że do 20 lipca nikt 
w parku nawet nie ruszył palcem, 
a co dopiero mówić o jakichkol-
wiek naprawach. A co za tym idzie 
dzieci na tyrolkę, która jest jednym 

Został zatrzymany zaraz 
po pożarze tartaku. Teraz 
sąd go uniewinnił od 
zarzutu podłożenia ognia.

Sprawa była głośna przed dwo-
ma laty. Damian Sikora został 
przea dużą część środowiska lokal-
nego osądzony i uznany za winne-
go podpalenia tartaku w Chotowej. 
Taki zarzut, zaraz po ugaszeniu 
ognia, postawił mu także proku-
rator.  

Wtedy, w lipcu 2020 roku, spło-
nęła spora część zakładu drzewne-
go. Ogień w Chotowej pojawił się 
wieczorem i mimo że na miejsce 
szybko dojechali strażacy zawo-
dowi i ochotnicy, spłonęły trzy 
wiaty produkcyjne z maszynami, 
m.in. dwoma trakami taśmowymi, 
obrzynarką, wielopiłami, odciąga-
mi trocin, sprężarką, obrabiarką 
czterostronną. I trudna do ustale-
nia ilość więźby dachowej i drewna 
kantowego. Łączne straty właścicie-
la to ponad 885 tysięcy złotych. 

Dzień wcześniej w Straszęcinie 
też doszło do dużego pożaru. Spa-
liło się wtedy 500 bali słomy składo-
wej o wartości 20 tys. złotych.

O to podpalenie także został 
oskarżony mieszkaniec Grabin. 
I do tego się przyznał.

- Nie miałem wtedy dostępu do 
adwokata - tłumaczy. 

Podpaleniu tartaku zaprzeczał od 
początku. Mimo, jak twierdzi, naci-
sków ze strony funkcjonariuszy, że 
tak będzie lepiej dla niego.

Dziś opowiada o chwili, gdy 
zobaczył dym. Był wtedy na bu-
dowie, pracował ze znajomymi 
przy ściąganiu desek z szalunku 
stropu. Koledzy pojechali zobaczyć 
co się dzieje autem, on wsiadł na 
rower i także ruszył do Chotowej. 
Zauważyli go policjanci. Został 
zatrzymany jeszcze tego samego 
dnia. Za kratkami spędził ponad 
dwa miesiące.

Akt oskarżenia trafił do Sądu Re-
jonowego w Dębicy. Zarzucał Da-

Starania o odwołanie z funkcji 
wiceprzewodniczącego Rady Miej-
skiej w Dębicy Szczepana Mroczka, 
klub radnych Prawa i Sprawiedli-
wości podjął już w kwietniu, skła-
dając wniosek w tej sprawie. Do 
głosowania doszło podczas ostat-
niej sesji, ale zanim powołano ko-
misję i przeprowadzono je trybem 
tajnym, radni mieli okazję wypo-
wiedzieć się na ten temat. Wśród 
zarzutów, jakie pojawiły się pod 
adresem wiceprzewodniczącego 
pojawił się sposób, w jaki prowadzi 
komisje oraz sesje. 

- Jak wszystkowiedzący. Nie po-
trzebuje opinii żadnego naczelnika, 
nikogo nie trzeba zapraszać - mó-
wił radny Andrzej Bal. 

Wśród powodów, które stały się 
podwaliną wniosku o odwołanie 
Szczepana Mroczka, jego oponen-
ci podnosili i ten, że blokuje prze-
kształcenie na tereny rekreacyjne 
działki przy ulicy 23 Sierpnia, 
czego domagają się mieszkańcy. 
Andrzej Bal przypomniał, że choć 
wielokrotnie to obiecywał, Mro-
czek nie doprowadził do spotkania 
w tej sprawie z przedstawicielami 
powiatu. W imieniu radnych PiS 
Bal wytknął koledze z rady i to, że 
ten  wnosił do prokuratury skargi 

na kolegów radnych, zamiast spor-
ne sprawy wyjaśniać we własnym 
gronie. Zaznaczył, że wnioskodaw-
cy odwołania nie będą występować 
o powołanie następcy Mroczka, 
bo  dwóch zastępców przewodni-
czącego - a są nimi Piotr Michoń 
i Kazimierz Sak - w zupełności wy-
starczy.

Przeciwnicy odwołania przy-
pomnieli radnym PiS, że dopóki 
Szczepan Mroczek był członkiem 
ich klubu, nie mieli do niego żad-
nych zastrzeżeń.

- Co takiego się stało? Był z pań-
stwem, był idealny - dziwiła się 
radna Joanna Ożóg.

Odpowiedział na to sam Mro-
czek, twierdząc, że powodem 
niechęci dawnych klubowych kole-
gów jest jego krytyka ich poczynań. 
A Mateusz Kutrzeba przypomniał, 
że drogi wiceprzewodniczącego 
i PiS rozeszły się już przed sześcio-
ma laty.

Głosowanie było tajne, uczestni-
czył w nim także Szczepan Mro-
czek. Głosy rozłożyły się na jego 
korzyść - cały klub PiS opowiedział 
się za odwołaniem. Reszta rad-
nych wręcz przeciwnie, na skutek 
czego uchwała nie została podjęta, 
a Szczepan Mroczek nadal sprawo-
wał będzie funkcję zastępcy Józefa 
Sieradzkiego. Czy teraz doprowa-
dzi do spotkania w sprawie działki 
przy 23 Sierpnia?

(nan)

z najpopularniejszych urządzeń na 
tym placu, mogły sobie tylko co 
najwyżej popatrzeć.  

- Tu by się dwie tyrolki przydały, 
bo takie kolejki się ustawiają - ko-
mentuje jedna z kobiet. 

Robert Sieradzki twierdzi, że 
dzwonił do firmy odpowiedzialnej 
za stan urządzeń i jej pracownicy 
mają się zjawić w Dębicy na dniach.

A może szybciej byłoby samemu 
to naprawić? Naczelnik przeko-
nuje, że to wykluczone, bo wtedy 
stracilibyśmy gwarancję, a części 
do tych urządzeń są bardzo drogie.

tra

 Przy obecnym układzie 
sił w radzie nikt raczej nie 
spodziewał się innego finału. 

A firma, która ma dokonać naprawy, musi przyjechać aż z Katowic. Jest 
jednak szansa, że tyrolka jeszcze w tym tygodniu będzie sprawna. 

eprasa.pl 97f1d24754

https://m.in/
https://m.in/


12
Nr  30 (1142) 

Obserwator Lokalny

Powiat dębicki

Pracowity tydzień strażaków

Od sierpnia na oddziale okulistycznym wykonywane będą nowe zabiegi

Nawet sześciuset pacjentom rocznie 
wszczepiane są u nas sztuczne soczewki

Wyjeżdżali do pożaru kombajnu i jenota w słoiku

Oprócz wyjazdów do kilku kolizji 
i wypadków - w tym dwóch śmier-
telnych (szerzej o tym piszemy na 
stronie 4), strażacy odnotowali kil-
kanaście interwencji związanych 
z usuwaniem gniazd owadów 
błonkoskrzydłych. Wysokie tem-
peratury sprawiają, że zwierzęta 
są rozdrażnione i mogą stanowić 
zagrożenie, zwłaszcza dla ludzi 
uczulonych na ich jad. W ubiegłym 
tygodniu tylko jednego dnia ratow-
nicy do takich interwencji wzywani 
byli aż 8 razy.

W nietypowej interwencji uczest-
niczyli strażacy ochotnicy z jed-
nostki w Jodłowej. Ratowników 
powiadomił mieszkaniec Zagórza, 
który natknął się na zwierzę będące 
w opałach. Opisał je jako podobne 
do kuny.

 - Potrzebowało pomocy, ale zgła-
szający bał się sam podjąć interwen-

cję - tłumaczy bryg. Wiktor Porada 
z Komendy Powiatowej Państwo-
wej Straży Pożarnej w Dębicy. 

 Na ratunek wyruszyło 6 stra-
żaków OSP Krajowego Systemu 
Ratowniczo-Gaśniczego z Jodło-
wej. Na miejscu zastali ukrytego 
w krzakach młodego jenota z gło-
wą tkwiącą w szklanym słoiku, co 
utrudniało zwierzęciu oddychanie 
i poruszanie się. Jenota udało się 
oswobodzić, wyszedł ze zdarzenia 
bez szwanku i się oddalił.  

Do zdarzeń z udziałem dzikich 
i domowych zwierząt strażacy 
wzywani są regularnie. Usuwają 
gniazda os, węże z posesji, a kotom 
pomagają w zejściu z drzewa. Naj-
częściej dysponowani są do takich 
zadań druhowie OSP.  

Z pożarem w Nawsiu Brzostec-
kim walczyło 8 zastępów strażaków: 
po dwa - zawodowych z Dębicy, 

Joanna Prokop, poza usuwaniem 
zaćmy, prowadzi też program le-
czenia AMD w starczym zwyrod-
nieniu plamki żółtej. Wykonuje 
iniekcje doszklistkowe, podając 
zastrzyki z preparatem anty-VE-
GF. Ma to na celu spowolnienie 
rozwoju zmian, bo wyleczenie z tej 
choroby nie jest możliwe.

- Musieliśmy spełnić wymogi 
NFZ, czyli mieć odpowiednią ka-
drę i sprzęt, żeby przystąpić do te-
go programu - mówi Adam Słoka.

Jego kolega Sławomir Bolek, or-
dynator w Wojewódzkim Szpita-
lu Specjalistycznym w Rybniku, 
wykonuje u nas witrorektomię. Ta 
pozwala na przywrócenie prawi-
dłowego położenia siatkówki i czę-
sto jest operacją ratującą wzrok.

Pacjenci korzystają też z plastyki 
powiek. Ich podwijanie to schorze-
nie dotykające starsze osoby. Dol-
na zawija się do środka drażniąc 
powierzchnię rogówki. To może 
skutkować powstaniem owrzo-

dzeń. Lekarze usuwają też drobne 
zmiany powiek, ale i nowotwory.

Z pomocą lasera YAG wykonują 
kapsulotomię w przypadku zaćmy 
wtórnej. Przecinają torebkę so-
czewki tylnej, gdy dochodzi do jej 
przymglenia. Ten sam sprzęt służy 
też do irydotomii w jaskrze zamy-
kającego się kąta. Chodzi o utwo-
rzenie łączności pomiędzy przednią 
a tylną komorą oka, czyli zrobieniu 
niewielkiego otworu w tęczówce, 
bez otwierania oka.

Ten zabieg usunięcia zaćmy w szpitalu w Dębicy był jednym z ponad 30 tysięcy wykonanych przez Adama Słokę.

Nietypowa interwencja strażaków z Jodłowej. Fot. OSP Jodłowa. 

Druhowie OSP i strażacy zawodowi nie narzekali w ubiegłym tygodniu 
na brak zajęć. Wręcz przeciwnie.

Adam Słoka w Szpitalu 
Powiatowym w Dębicy 
pracuje już 15 lat.

Od pięciu jest kierownikiem od-
działu okulistycznego. Dyrektor 
Przemysław Wojtys podkreśla, że 
o takich specjalistów jest coraz trud-
niej, dlatego cieszy się, że Adam 
Słoka w poniedziałki i środy przy-
jeżdża do Dębicy.

Przeprowadza operacje zaćmy 
i przeciwjaskrowe oraz plastykę 
powiek. Pierwsze polegają na usu-
nięciu zaćmionej soczewki. W jej 
miejsce wszczepiany jest implant 
z akrylu. Wszystko trwa do 15 mi-
nut przy znieczuleniu miejscowym. 

Pacjent przygotowywany jest 
podczas badania kwalifikacyjnego 
i drugiej wizyty, kiedy obliczana 
jest moc implantu. Trzecie spotka-
nie to już sam zabieg. Żeby zostać 
zakwalifikowanym, ostrość wzro-
ku nie może przekraczać 0,6.

- Dyskwalifikuje nieuregulowa-
na cukrzyca, choroby tarczycy, 
zaawansowane schorzenia nowo-
tworowe i immunologiczne w trak-
cie leczenia. Możemy też operować 
pacjenta najwcześniej pół roku po 
zawale serca - mówi Adam Słoka.

Takich operacji wykonał już po-
nad 30 tysięcy. Podkreśla jednak 
od razu, że jest to praca zespołowa. 
Na sali towarzyszą mu anestezjo-
log i instrumentariuszki. Nawet 
nie muszą z sobą rozmawiać, każ-
dy wie, co i kiedy ma zrobić. 

- To największy plus zabiegów 
laserowych - zauważa kierownik.

Laser zielony przydaje się do 
leczenia retinopatii cukrzycowej. 
Ta choroba może doprowadzić do 
zmian w siatkówce. Żeby nie do-
szło do jej odwarstwienia, koniecz-
na jest laserokoagulacja.

Chorym na jaskrę, którym nie 
pomagają ani krople, ani irydoto-
mia, na oddziale wszczepiane są 
implanty xpress. Od sierpnia będą 
nowe zabiegi HFDS. Mało inwazyj-
ne, ale wymagające nowoczesnego 
sprzętu, którym szpital już dyspo-
nuje. Dla pacjenta są one bezpiecz-
ne i niosące małe ryzyko powikłań.

- Mamy też kupiony laser mikro-
pulsowy do zabiegów subcyclo - 
podkreśla Adam Słoka.

Z jego pomocą leczy się jaskrę bez 
otwierania gałki ocznej. Laser dzia-
ła na ciało rzęskowe zmniejszając 
produkcję płynu śródocznego, 
a tym samym ciśnienie w oku.

Oddział dysponuje sprzętem, któ-
ry pozwala diagnozować wszystkie 
choroby oka. Badania z jego użyciem 
przeprowadza też optometrysta 
Krystyna Lubecka-Fraszczyńska.

Zdarza się bowiem, że operacja 
zaćmy nie przynosi spodziewanych 
efektów. Nie oznacza to, że się nie 
udała, ale pacjent mógł mieć inne 
choroby, jak jaskra czy AMD. 

- Musimy go o tym poinformo-
wać przed zabiegiem - podkreśla.

Nigdy nie mówi choremu, że nic 
się nie da zrobić, ostrzega jednak, 
że rokowanie jest słabe.

Janusz Grajcar

z Nawsia oraz Brzostku a także 
z Grudnej Dolnej i Skurowej.

Żeby dostać się na miejsce, gdzie 
podczas prac polowych zapalił się 
kombajn, musieli przejechać przez 
pole kukurydzy. Na miejscu zastali 
stojącą w ogniu maszynę oraz pa-
lące się rżysko i zboże. Pojazd spło-
nął doszczętnie, wraz z nim uległy 
zniszczeniu 2 tony zboża, które już 
zostało zebrane. Ponadto spłonę-
ło 0,7 ha pola. Dzięki działaniom 
strażaków nie doszło do rozprze-
strzenienia się ognia na sąsiednie 
uprawy. Cała akcja trwała prawie 
2,5 godziny.

Pełne ręce roboty druhowie z jed-
nostek ochotniczej straży pożarnej 
w całym powiecie mieli także 
w weekend po gwałtownych opa-
dach deszczu, burzy i silnym wie-
trze, który jej towarzyszył. W wielu 
miejscowościach wzywani byli do 
usuwania powalonych na jezdnię 
drzew, a w Skurowej wyjeżdżali 
do uszkodzonego dachu.

(nan)
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Odkąd jest monitoring 
śmieci nie podrzucają

Mieszkańcy osiedla Kępa-Wolica lubią razem spędzać czas. 

A w sobotę zapraszają na ryneczek

Sprzątają las, ćwiczą, wspólnie 
oglądają filmy - to osiedle żyje

Osiedle Fredry monitoruje 26 
takich kamer.

Zaczęli w marcu od sprzątania 
lasu. Chociaż jak mówi Katarzyna 
Rostowska-Machnik z Rady Osie-
dla Kępa-Wolica, gdzie odbywają 
się wszystkie wydarzenia, pierw-
szy raz z workami na śmieci wy-
ruszyli jeszcze w tamtym roku. Nie 
ukrywa, że zmobilizował ją An-
drzej Trzeciak, leśnik, przyrodnik 
i leśniczy z tego terenu. Ona z kolei 
skrzyknęła mieszkańców. Okazało 
się, że wspólne działanie, to dosko-
nały sposób na spędzanie czasu. 
W tym roku leśne ścieżki i bezdro-
ża sprzątali już dwukrotnie, bo tak-
że w kwietniu. Potem pojawił się 
kolejny projekt - Poranki z Five Fit.

- Taki spontaniczny pomysł, do 
którego zaprosiłam pana Lucjana 
Weselaka. I tak się niepozornie 
zaczęło. Pierwszym towarzyszył 
poranny deszczyk, ale i tak nas nie 
wystraszył - opowiada Katarzyna 
Rostowska-Machnik. 

Z przyjemnością obserwowała, 
jak do kolejnych treningów pod 
gołym niebem dołączają mieszkań-
cy. To tylko utwierdziło ją w prze-

konaniu, że taka inicjatywa jest 
potrzebna, warto ją propagować 
i zachęcać ludzi, by przychodzili 
na niewielkie boisko przy ulicy 23 
Sierpnia. Do tej pory odbyły się trzy 
aktywne poranki. Na każdym ko-
lejnym frekwencja rosła. 

Te spotkania nie kończą się na 
treningach. Po ćwiczeniach uczest-
nicy idą razem do lasu, by tam od-
począć po wysiłku, zrelaksować się, 
ale też dowiedzieć czegoś ciekawe-
go o miejscu, w którym się spotyka-
ją.  Służą temu wykłady Andrzeja 
Trzeciaka, znawcy grzybów, roślin 
i owadów, przed którym las nie ma 
tajemnic oraz biologa dr Krzyszto-
fa Kosińskiego. Obaj potrafią zain-
teresować słuchaczy i sprawić, że 
wracają, by wziąć udział w kolej-
nych spotkaniach.

Strzałem w dziesiątkę okazało się  
zorganizowanie na osiedlu wieczo-
ru filmowego. Do kina pod chmur-
ką przyszli mieszkańcy, młodzież 
z tutejszej parafii z ks. Dawidem 
Grabowskim, uczniowie i nauczy-
ciele I Liceum Ogólnokształcącego.

Na najbliższą sobotę planowane 
jest wydarzenie, którego jeszcze 
nie było - Mini ryneczek wolicki. 
Organizatorzy zapraszają wcześnie 
rano, początek już o 8:00.  

- Będzie można kupić naturalne 
i ekologiczne produkty. W ofercie 
mamy wypieki domowej roboty, 
chleby, miody, kosmetyki, ręko-
dzieło - zachwala organizatorka. 

A już tydzień później zaprasza na 
kolejny trening w plenerze. Nawet 
jeśli trochę popada, spotkanie na 
pewno się odbędzie. 

(nan)

Kiedy już mogli wyjść z domu po covidzie, zaczęli 
spotykać się regularnie. Zapraszają w sobotę. 

Janusz Kusza, prezes wspomnia-
nej spółdzielni twierdzi, że kamery 
na osiedlu zostały zamontowane na 
wyraźną prośbę mieszkańców. 

- Szczególnie jeden pan się o to 
starał - przyznaje. 

Pomysł jednak okazał się strza-
łem w dziesiątkę, bo przypadki 
podrzucania śmieci, zwłaszcza tych 
wielkogabarytowych pod wiaty 
śmietnikowe, spadły do zera. Ale 
to nie wszystko, bo dzięki 26 kame-
rom wzrosło również bezpieczeń-
stwo na osiedlu. 

- Wcześniej różne rzeczy się tu 
działy. Dochodziło do podpalenia 
wiaty, samochody były niszczone, 
jeden się nawet palił. Jednak od 
września zeszłego roku, od kiedy 
mamy monitoring, to się uspokoiło 
- przekonuje prezes. 

Twierdzi, że tak wandale, jak 
pewnie i złodzieje widząc kamery 
odpuszczają sobie to osiedle. Zresz-
tą nie tylko kamery tak działają, 
ale też porozwieszane co kawałek 
tablice informujące o monitoringu. 
No i świadomość, że policja bardzo 
chętnie korzysta z materiału nagra-
nego przez kamery, należące do 
spółdzielni. 

A właściwie mieszkańców, bo to 
oni złożyli się na ich zakup. 

- Przepisy nie pozwalały mi po-
kryć kosztów monitoringu np. 
z funduszu remontowego - wyja-
śnia Janusz Kusza. 

Dlatego mieszkańcy przez 24 
miesiące płacą po 12 zł miesięcznie 
raty za sprzęt. Do tego jeszcze kilka 
złotych na jego bieżące utrzymanie. 
Mimo tego, jak twierdzi prezes, są 
bardzo zadowoleni z takiego roz-
wiązania. On sam zresztą również 
poleca montaż monitoringu kole-
gom z innych spółdzielni. 

tra

Za przykładem Spółdzielni 
Mieszkaniowej Fredry mogłyby 
pójść i inne spółdzielnie. 
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Sukces zawodników z gminy Dębica

Teraz mają też zgniatarkę

Jej model wzbił się na 476 m

Ekologia nagrodzona
Po badaniach zrobią 
wystawę. Możesz pomóc

Wodę badają 
systematycznie

tegorii seniorów i złoto w kategorii 
seniorek. Jej model poleciał na wy-
sokość 476 metrów. 

Grzegorz Goryczka zajął piąte 
miejsce z wynikiem 401 metrów. 

Ostatnią konkurencją mistrzostw 
były modele rakiet kosmicznych 
S7.  Mieszkanka Głobikowej  zdo-
była złoto w kategorii seniorek oraz  
brąz w seniorach. 

Oboje zakwalifikowali się do Mi-
strzostw Europy Modeli Kosmicz-
nych w Serbii, które odbędą się 
w sierpniu.

(nan)

Grażyna Pasik-Goryczka z mistrzostw wróciła ze złotymi medalami. 

Uczestnicy projektu podczas pracy. 

Renata Pasik-Goryczko 
i Grzegorz Goryczko pojadą 
teraz do Serbii. 

Mieszkańcy Głobikowej uczest-
niczyli w Mistrzostwach Polski 
Modeli Kosmicznych, których or-
ganizatorem była Centralna Szkoła 
Szybowcowa w Lesznie. Mistrzo-
stwa po raz pierwszy rozgrywane 
były w nowej formule. Pierwszego 
dnia mimo bardzo silnego wia-
tru w konkurencji modeli  rakiet 
wysokościowych S1B Renata Pa-
sik-Goryczka wywalczyła srebrny 
medal z wynikiem 313 metrów. 
W konkurencji modeli rakiet z ta-
śmą hamującą S6A nasza zawod-
niczka zdobyła brązowy medal, 
a Grzegorz Goryczka piąte miejsce. 

Ostatnią konkurencją były mode-
le rakiet ze spadochronem S3A. 

- Niestety wiatr nadal wiał bar-
dzo mocno, więc zawodnicy biegli 
za modelami po sześć kilometrów - 
relacjonuje Grzegorz Goryczka. 

Pani Renata zdobyła dwa złote 
medale - w kategorii seniorów i se-
niorek. Nie był to ostatni jej sukces, 
bo nazajutrz w konkurencji modeli 
rakiet S5C wywalczyła brąz w ka-

Grupa nieformalna Działamy 
z pasją pod egidą Centrum Kultury 
i  Promocji w Żyrakowie realizuje 
projekt zatytułowany: Żyrakowski 
Spichlerz Artystyczny. Społecznicy 
chcą zebrać materiały i informacje 
dotyczące lokalnych artystów z te-
renu gminy Żyraków. 

Chcą zaprosić do wspólnego 
działania mieszkańców. W tym 
celu w każdej wsi ma zostać utwo-
rzona specjalna grupa badawcza. 
Jej członkowie ruszą w teren i będą 
szukać śladów zapomnianej spu-
ścizny po artystach, którzy tutaj ży-
li i tworzyli, ale także tych, którzy 
robią to obecnie, nie wychodząc ze 
swoim dorobkiem poza cztery ścia-
ny własnych domów. 

Badacze będą poszukiwać twór-
ców działających na rozmaitych 
artystycznych płaszczyznach: ma-
larzy, rzeźbiarzy, poetów, a tak-
że rękodzielników, którzy swoją 
działalność często zapoczątkowali 

i rozwijali w czasie pandemii, nie 
wychodząc z nią na publiczne fo-
rum.

Zamierzeniem projektu jest 
promowanie lokalnych twórców 
i docenienie ich dorobku, który - 
jak przekonują członkowie grupy 
Działamy z pasją - jest ważnym 
nośnikiem identyfikacji tożsamo-
ści kulturowej.

Zapisy do grup badawczych 
już się rozpoczęły. Zgłosić może 
się każdy, kto posiada zacięcie do 
działań społecznych, ciekawość 
i potrafi wykazać się zaangażowa-
niem. Osoby chętne proszone są 
o kontakt pod numerem telefonu 
14 681 28 19, gdzie przyjmowane 
są zapisy.

Warto wspomnieć, że pieniądze 
na wykonanie tego projektu po-
chodzą z dofinansowania przyzna-
nego z Programu Działaj Lokalnie 
Polsko-Amerykańskiej Fundacji 
Wolności. Finałem przedsięwzięcia 
będzie wystawa zorganizowana 
w dworku w Straszęcinie, która 
zaplanowana została na jesień te-
go roku.

(nan)

Zespół w składzie: Karolina Ma-
chaj, Julia Czerwiec, Katarzyna 
Żmuda, Dominik Grądziel, Franci-
szek Kosiba, Oliwier Gawle, Ame-
lia Błaszkowska, Julia Moskal, Julia 
Grądziel  pod opieką Anieli Dydo   
uczestniczył w projekcie: Lekcja 
nieśmiecenia. 

- W nagrodę szkoła otrzyma sys-
tem edukacyjny do praktycznej na-
uki segregacji odpadów o wartości 
5 670 zł  - informuje dyrektor Ur-
szula Dydo. 

 Dzięki zaangażowaniu w projekt 
szkoła w Woli Wielkiej wzbogaciła 
się o stację do segregacji  odpadów 
w postaci 7 pojemników o pojem-
ności 50 litrów, tablicę eko-eduka-
cyjną oraz zgniatarkę do butelek 
i puszek. 

(nan)

Powodem są upały. W związ-
ku z prowadzoną modernizacją 
mogą wystąpić przekroczenia 
parametrów fizykochemicznych, 
zawartości żelaza i manganu. Ale 
jak zapewniają pracownicy GZK, 
woda jest systematycznie badana. 

Przestrzegają, że mogą wystąpić 
przerwy i spadek napięcia na sieci.

(nan)

W każdej miejscowości chcą 
stworzyć grupę badawczą 
i szukać informacji o artystach. 

Drugie miejsce w Polsce 
zajęli uczniowie ze szkoły 
w Woli Wielkiej.

Przedłużają się prace na ujęciu 
wody w Brzeźnicy. Inwestycja 
potrwa do końca sierpnia. 

Gmina Dębica, Żyraków

Urząd Gminy w Dębicy
tel. 14 680 33 10, 14 680 33 36

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 680 33 33

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 33 37

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Komunalny
tel. 14 682 04 20, 14 682 87 32

Ośrodki zdrowia
NZOZ Gumniska, tel. 14 681 66 77
Latoszyn, tel. 14 600 52 79
Elmed Nagawczyna, tel. 14 696 99 88
NZOZ Paszczyna, tel. 14 682 56 84
NZOZ Pustków Osiedle, tel. 14 682 16 16
NZOZ Pustków, tel. 14 681 28 22
NZOZ Zakład Pielęgnacyjno-Opiekuń-
czy Pustków, tel. 606 670 804
NZOZ Zawada, tel. 14 677 50 92

Policja - Komisariat w Brzeźnicy
tel. 47 8228 561

Urząd Gminy w Żyrakowie
tel. 14 680 71 21

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 682 26 35

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 71 21

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 
Komunalnej
tel. 14 682 26 38

Ośrodki zdrowia
Gminny Ośrodek Zdrowia, tel. 14 670 
12 17
NZOZ Lekarz Rodzinny Krystyna 
Osuch, tel. 14 68 22 850
Straszęcin, tel. 14 676 86 44
Bobrowa, tel. 14 682 43 00
Nagoszyn, tel. 14 682 88 14

Policja - Posterunek w Żyrakowie
tel. 47 8228 411
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Druhowie w żałobie

Nie żyje Adam Kolak
Komfort ich podróży 
znacznie się polepszy

Na zapisy został 
miesiąc

W CieKawce można było usiąść i napić się kawy. Na zdjęciu Ewa Ciurej 
i Anna Ochotnicka, członkinie stowarzyszenia. fot. arch. 

Po trzech latach przy Legionów

CieKawka się wyprowadziła 

Druh Adam Kolak był wielokrotnie 
nagradzany za działalność.

profilu, że są już po wyprowadz-
ce i nie będzie ich można spotkać 
w siedzibie przy ul. Legionów.

- Miejmy nadzieję, że szybko 
znajdzie się lokal dla nas, by być 
może bliżej centrum - co jest w pla-
nach - bo nie oszukujmy się, ale 
do prowadzenia stowarzyszenia 

są potrzebni ludzie, lokal no i wy 
jako społeczność - piszą, przyzna-
jąc jednocześnie, że i wśród nich 
z zaangażowaniem w działalność 
CieKawki różnie bywało. 

A co do lokalu, to jak deklaruje 
Krzysztof Krawiec, rzeczywiście się 
znajdzie, choć może nie tak szybko, 

Stowarzyszenie ma jednak 
szansę na nowy lokal, tym 
razem w centrum Pilzna. 

Kluboświetlica CieKawka w na-
leżącym do gminy budynku przy 
ul. Legionów działała od kwietnia 
2019 roku. Utrzymana w klimacie 
PRL przyciągała nie tylko tych, 
którzy z nostalgią wracali w ten 
sposób do czasów młodości, ale też 
młode mamy, chcące miło spędzić 
czas z dziećmi. 

Zajęcia do nich adresowane od-
bywały się przed południem. Po 
południu mogli przyjść ci, którzy 
chcieli zagrać w gry planszowe, czy 
po prostu poplotkować przy kawie 
i muzyce z gramofonu. 

Później działalność stowarzysze-
nia pokrzyżowała nieco pandemia. 
Choć to w jej trakcie realizowany 
był projekt CieKawkowy powrót 
do twórczości PRL, który cieszył 
się dużą popularnością. 

- Ale w ostatnim czasie mieliśmy 
wiele sygnałów od ludzi i od rad-
nych, że tam niewiele się dzieje i że 
ten lokal lepiej byłoby przeznaczyć 
na inne cele - tłumaczy wicebur-
mistrz Krzysztof Krawiec i dodaje, 
że gmina w tej sprawie porozumia-
ła się ze stowarzyszeniem. 

Członkowie CieKawki informują 
zresztą na swoim facebookowym 

jak chcieliby członkowie stowarzy-
szenia. Przebudowa budynku para-
fialnego przy ul. Petrycego, gdzie 
CieKawka mogłaby działać, potrwa 
bowiem do końca przyszłego roku.

- Na przebudowę i nadbudowę 
tego budynku i budowę Centrum 
Kultury Zawisłocze w Gołęczynie 
dostaliśmy z Polskiego Ładu pra-
wie 5 000 000 zł - podkreśla wice-
burmistrz. 

Oba przeznaczone zostaną na 
potrzeby społeczno-kulturalne. 
W budynku parafialnym w Pilźnie 
będzie 6 sal o powierzchni około 40 
-50 m2. Znajdzie się tam miejsce nie 
tylko dla CieKawki, ale też Orkie-
stry Dętej OSP, emerytów i Klubu 
Szachowego Hetman Pilzno. 

- W Gołęczynie natomiast po-
wstanie budynek, z którego będą 
mogły korzystać okoliczne wioski. 
Oni teraz nie mają się gdzie spoty-
kać, muszą w jakichś prywatnych 
lokalach - mówi Krzysztof Krawiec. 

Przetarg na obie inwestycje już 
został otwarty. Najlepszą ofertę 
złożył dębicki Igloobud. Choć jest 
ona wyższa o około 400 000 zł niż 
zakładał kosztorys, to biorąc pod 
uwagę galopujące obecnie ceny 
i tak nie jest najgorzej. 

- Mam nadzieję, że radni dołożą 
tę brakującą kwotę i w tym roku 
ruszymy z budową - kończy wice-
burmistrz. 

tra

Impreza odbędzie się 4 września. 
Najwięcej osób chce niej wziąć 
udział w biegu na dystansie 10,7 
km, w którym limit biegaczy to 
150 osób. Na trasie o długości 5 km 
zmierzyć się może 50 osób, a kolej-
ne 50 pokonać ten dystans z kijka-
mi. Dla osób niepełnosprawnych 
przygotowana jest trasa o długości 
3,5 km. Dla dzieci i młodzieży są 4 
dodatkowe trasy: bieg przedszko-
laka (4-6 lat - 0,3 km), bieg malucha 
(7-9 lat - 0,3 km), bieg juniora (10-12 
lat - 0,45 km) i bieg nastolatka (13-
15 lat - 0,9 km). W każdym z nich 
limit to 50 osób. 

Zapisy prowadzone są na stronie 
dostartu.pl. Link znaleźć można na 
profilu Królewskiego Pilzna.

tra

Adam Kolak do OSP wstąpił 
w 1965 r . W latach 1981-2021 pełnił 
funkcję prezesa. W tym czasie zbu-
dowana została remiza, a on był 
inicjatorem tego dzieła. W 2007 r. 
budynek doczekał się rozbudowy.

Trzy lata później na wyposażenie 
jednostki trafił wóz bojowy iveco, 
który służy druhom do dziś. Zastą-
pił wysłużonego już żuka. Adam 
Kolak dowodził akcjami podczas 
pożarów, jak i powodzi na terenie 
gminy Czarna. Brał udział w orga-
nizacji gminnych zawodów sporto-
wo-pożarniczych. 

Za pracę na rzecz OSP został 
odznaczony odznaką Strażak 
Wzorowy, a po dwa razy brązo-
wym, srebrnym i złotym medalem. 
Otrzymał też brązową odznakę Za-
służony dla ochrony przeciwpoża-
rowej od szefa resortu MSWiA.

Pracował w Zakładach Azoto-
wych w Tarnowie i wodociągach 
w Czarnej. Po przejściu na emery-
turę został prezesem honorowym 
OSP w Żdżarach. Pochowany zo-
stał na cmentarzu w Machowej.

JAG

Mercedes sprinter kosztował pra-
wie 470 tys. zł. Zastąpi wysłużone-
go poprzednika, którego samorząd 
chce się pozbyć. Wykorzystywany 
dotychczas ma 13 lat, a na liczni-
ku ponad 400 tysięcy kilometrów. 
Wójt Józef Chudy zapowiada, że 
zostanie sprzedany, choć na duże 
zyski nie liczy. Bo ostatnio zepsuł 
się w nim silnik.

Okazuje się, że nowy pojazd zo-
stał kupiony we właściwym mo-
mencie. Podróżować nim będą 
głównie młodzi mieszkańcy gminy 
dojeżdżający do Ośrodka Rewali-
dacyjno-Wychowawczego i Szkoły 
Przysposabiającej do Pracy w Pniu 
oraz Niepublicznej Szkoły Podsta-
wowej w Dulczy Małej.

W poprzednim roku szkolnym 
z przewozów korzystało 18 osób. 

Wójt zauważa jednak, że były takie 
lata, że Czarna musiała wynajmo-
wać dodatkowy autobus od gmi-
ny Radomyśl Wielki, bo chętni nie 
mieścili się w jednym.

W mercedesie jest 25 miejsc 
dla pasażerów. Wyposażony jest 
w automatyczną skrzynię biegów, 
klimatyzację dachową, izolację 
dźwiękowo-termiczną oraz ogrze-
wanie niezależne od pracy silnika. 
Przy przednich drzwiach jest obni-
żony stopień wejściowy.

Będący własnością gminy auto-
bus posłuży też innym. Józef Chu-
dy podkreśla, że w podróż nim 
będą mogły się udać choćby przed-
stawicielki kół gospodyń wiejskich, 
które będą reprezentować Czarną 
w różnych wydarzeniach.

Wójt przekonuje też, że zakup 
nowego autobusu opłacał się bar-
dziej niż wynajęcie do przewozów 
prywatnej firmy. Spodziewa się, że 
koszt zwróci się po czterech latach.

JAG

Już prawie 60 osób zapisało 
się na VIII Urodzinowy Bieg 
Miasta Pilzna.

Były prezes Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Żdżarach zmarł 19 
lipca. Miał 73 lata.

Niepełnosprawne dzieci z gminy 
Czarna będą mogły korzystać 
z nowego autobusu.

Urząd Miejski
tel. 14 672 10 36

Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 676 16 88

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 672 20 56

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Miejski Zakład Komunalny
tel. 14 681 57 88

Ośrodki zdrowia
Pilmedic Pilzno, tel. 14 672 10 77
Sumed Pilzno, tel. 14 672 33 33
Dobrków, tel. 14 672 10 35
Łęki Dolne, tel. 14 672 50 03
Strzegocice, tel. 14 681 72 20 

Policja - Komisariat w Pilźnie 
tel. 47 8228 551

Czarna, Pilzno

Urząd Gminy w Czarnej
tel. 14 676 10 30

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 676 10 67

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 676 10 67

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 
Komunalnej
tel. 14 676 14 38

Ośrodki zdrowia
Czar-Med Czarna, tel. 14 676 10 95
Róża, 14 681 09 99
Stara Jastrząbka, tel. 14 676 22 84

Policja - Posterunek w Czarnej
tel. 47 8228 541
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Urząd Miasta
tel. 14 680 30 26

Miejsko-Gminny Ośrodek Pomocy 
Społecznej
tel. 14 683 03 77

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 89 21

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Gospodarki Komunalnej
tel. 14 683 01 20

Ośrodki zdrowia
SPGZOZ Brzostek, tel. 14 683 04 72, 14 
680 50 80
SPGZOZ Brzostek o/Smarżowa, tel. 
tel. 14 683 04 72, 14 680 50 80
S-MED Brzostek, tel. 14 639 62 00

Policja - Komisariat w Brzostku
tel. 47 8228 521

Urząd Gminy
tel. 14 683 30 53

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 683 30 45

Zespół ds. przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie
tel. 14 683 30 45

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 
Komunalnej
tel. 14 630 20 28

Ośrodki zdrowia
GK-MED Jodłowa, tel. 14 672 63 23

Święto Pieroga w Nawsiu Brzosteckim

Wnioski tylko do 29 lipca

Wichura przerwała zabawę

Stypendia czekają
Burmistrz apeluje 
o oszczędzanie wody

Jedynka nie ma 
dyrektora

Nie zawiodła licznie obserwująca zmagania strażaków publiczność.

Pierogi przygotowały panie z Koła Gospodyń Wiejskich w Nawsiu Brzosteckim.

Konkurs rąbania drewna wygrał Dariusz Andreasik.

Ale przy pięknej pogodzie 
dokończona została 
w niedzielę.

W sobotę wieczorem zdążyły się 
odbyć gry i zabawy dla dzieci, a gdy 
impreza na dobre miała się dopiero 
rozkręcić, nad Nawsie i całą gminę 
nadciągnęła potężna wichura z ule-
wą. Ludzie wrócili do domów, a or-
ganizatorzy postanowili dokończyć 
zabawę w niedzielę.

I tak się stało. Na szczęście wy-
starczyło pierogów ulepionych 
i ugotowanych przez panie z Koła 
Gospodyń Wiejskich.

Zanim do zabawy tanecznej ze-
branych zaprosił zespół Bel Canto,  
odbyły się dwa konkursy, pierwszy 
dla strażaków OSP, drugi dla chęt-
nych z publiczności.

Druhowie ochotnicy rywalizowa-
li w konkursie cięcia drewna. Wy-
grała Zawadka Brzostecka, przed 
gospodarzami z Nawsia Brzostec-
kiego i Januszkowicami.

W konkursie rąbania drewna dla 
publiczności wygrał Dariusz An-
dreasik, drugi był Tomasz Sudoł, 
a trzeci Łukasz Stanek.

Święto Pieroga przygotowali 
KGW w Nawsiu Brzosteckim oraz 
CKiCz w Brzostku.

(ad)

- Kopiemy kolejne studnie głę-
binowe, ale pobór wody jest tak 
mały, że nie mamy co tłoczyć - tłu-
maczy Wojciech Staniszewski.

O stypendia starać się mogą 
uczniowie z gminy Jodłowa, tak-
że ci kontynuujący edukację poza 
jej granicami. Jeśli ktoś mieszka 
poza, a chodzi do LO w Jodłowej, 

W tym roku kadencje kończyły 
się Anecie Janaś, dyrektorce Szko-
ły Podstawowej nr 1 w Jodłowej, 
i Barbarze Dziedzic, szefowej SP 
nr 3 w Jodłowej Wisowej. Ta dru-
ga dokumenty złożyła, nie miała 
kontrkandydata, i w sierpniu sta-
nowisko powierzone zostanie jej 
na kolejne pięć lat.

Zupełnie inaczej sytuacja wyglą-
da w SP nr 1. Aneta Janaś zainte-
resowania kolejną kadencją nie 
wyraziła, nie zrobił też tego żaden 
inny nauczyciel. Dlatego inicjatywa 
przeszła na stronę wójta. Jan Janiga 
nie chce powiedzieć, kogo znalazł 
i kto wyraził chęć podjęcia się tych 
obowiązków. Do czasu uzyskania 
opinii przez Kuratorium Oświaty 
w Rzeszowie. Wójt już o nią wy-
stąpił.

JAG

Opady deszczu nie poprawiły ani 
trochę sytuacji, w jakiej znalazła 
się gmina Brzostek. 

Liczyć na nie mogą uczniowie, 
którzy mają wysokie wyniki 
w nauce i inne osiągnięcia.

Na konkurs ogłoszony przez 
wójta Jodłowej nie zgłosił się 
żaden kandydat.

Powodem jest ciągłe obniżanie się 
poziomu wód gruntowych. Choć 
sobotnie opady były dość duże, nie 
skutkowały zmianą na lepsze. Dla-
tego burmistrz prosi mieszkańców 
o racjonalne gospodarowanie zaso-
bami, podkreślając, że rokowania 
są bardzo złe.

JAG

wniosek od niego również zosta-
nie przyjęty.

Gratyfikacja czeka na tych, któ-
rzy mają średnią powyżej 5,0, ale 
nie tylko. Docenione zostaną osią-
gnięcia w konkursach naukowych, 
sportowych i artystycznych. Wnio-
ski przyjmowane są przez Centrum 
Usług Wspólnych. Należy mieć z so-
bą świadectwo lub dyplom.  

eprasa.pl 97f1d24754
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Kościół, religia, wiara

REPORTAŻ Z CHOTOWEJ
Na stronie internetowej para�i 
Matki Bożej Bolesnej w Choto-
wej można oglądnąć archiwalny 
reportaż z 1996 r., którego bo-
haterem jest nieżyjący już pro-
boszcz tej wspólnoty ks. Andrzej 
Jedynak. Z opowieści wystę-
pujących w nim mieszkańców 
można również sporo dowie-
dzieć się o historii miejscowości, 
w której żyją.
 
ZAPISY NA PIELGRZYMKĘ
Jeszcze tylko do końca lipca 
można zapisywać się na Pie-
szą Pielgrzymkę Tarnowską we 
wszystkich para�ach. W sierp-
niu będzie się można zgłaszać 
nadal, ale w miejscach organi-
zacji grupy. Dla św. Jadwigi bę-
dzie to para�a św. Jadwigi, dla 
św. św. Michała - para�a Matki 
Bożej Anielskiej, a dla św. Domi-
nika - para�i św. Stanisława BM 
w Pustkowie-Osiedlu.
 
KSIĄŻKI JAKO CEGIEŁKI
W niedzielę 31 lipca po mszach 
świętych w kościele Krzyża Św. 
w Dębicy Rycerstwo Niepokala-
nej będzie rozprowadzać książ-
ki o bracie Innocentym Marii 
Wójciku. Są one tzw. cegiełka-
mi w procesie beaty�kacyjnym 
franciszkanina z Niepokalanowa 
i Rycerza Niepokalanej.
 
SZLAKIEM OBJAWIEŃ
Para�a NSPJ w Dębicy-Lato-
szynie organizuje pielgrzymkę 
dziękczynną za 40 lat wspólno-
ty. Zainteresowani wyruszą 10 
września Szlakiem Objawień na 
Roztoczu. Odwiedzą Krasnob-
ród, Górecko Kościelne, Biłgoraj 
i Radecznicę. Zatrzymają się też 
w Szczebrzeszynie i Zwierzyń-
cu. Koszt wyjazdu to 80 zł. Za-
pisy prowadzone są w zakrystii 
po mszach św. do chwili zajęcia 
ostatniego miejsca w autokarze. 
Przy zapisie należy uiścić opłatę 
rezerwacyjną w wysokości 50 zł.

ŁAŃCUCH RÓŻ
Od godz. 12:00 do 18:00 w nie-
dzielę 31 lipca w kościele 
św. Stanisława BM w Pustko-
wie-Osiedlu potrwa łańcuch 
modlitw róż różańcowych. Zgro-
madzeni będą prosić w intencji 
Ojczyzny, para�i, rodzin, dzieci 
i młodzieży, o nowe powołania 
kapłańskie i zakonne, o zakoń-
czenie wojny w Ukrainie i pokój 
na całym świecie.
 
KATECHETA POSZUKIWANY
Para�a Matki Bożej Anielskiej 
w Dębicy poszukuje osoby do 
pracy na stanowisku katechety 
w Zespole Szkół Specjalnych.  
Umowa z zainteresowanym zo-
stanie podpisana na czas okre-
ślony. Obowiązki będzie musiał 
pełnić przez rok w wymiarze 
przekraczającym jeden etat.
 
NIECH ZSTĄPI DUCH TWÓJ
Noc modlitw o błogosławień-
stwo Boże dla Polski odbędzie 
się z 30 na 31 lipca w kościele św. 
Jadwigi w Dębicy. Czuwanie roz-
pocznie się Apelem Jasnogór-
skim o godz. 21:00. Uczestnicy 
w łączności z całą Polską będą 
prosić słowami św. Jana Pawła II: 
Niech zstąpi Duch Twój i odno-
wi oblicze ziemi, tej ziemi. Zapra-
szają Wojownicy Maryi, Męski 
Różaniec, Krucjata Wyzwolenia 
Człowieka i Domowy Kościół.

Zjazd Kół Gospodyń Wiejskich

Uczczą św. Martę
Duszpasterze apelują 
o troskę o cmentarze

Jedna z opisanych kapliczek od 1991 roku stoi na podwórku Kazimierza Knycha.

Panie co roku przywożą do Zawady obrazy z wizerunkiem św. Marty.

Głowaczowskie krzyże, figury i kapliczki teraz w jednym miejscu

To opracowanie dedykuje 
tym, którzy kochają historię

Sztuczne kwiaty stoją niemal na 
każdym grobowcu.

Bo krzyże i kapliczki fundowane 
były z różnych powodów. Są nie 
tylko choleryczne, ale i rabacyjne, 
czy też dziękczynne. Przy każdym 
przez niego opisanym znajduje się 
zarówno informacja o fundatorze, 
jak i pobudkach nim kierujących.

- Najbardziej cieszy mnie to, że 
ludzie reagują pozytywnie na to, co 

napisałem. Pierwsza partia nakładu 
już się rozeszła, planuję drugą - mó-
wi autor.

W sfinansowaniu wydania po-
mogło mu Centrum Kultury i Pro-
mocji w Czarnej. Dlatego też 40 
egzemplarzy przekazał do niego, 
by trafiły do bibliotek publicznych 
i szkolnych.

Na tej publikacji nie zamierza 
poprzestać. Już planuje wydanie 
monografii Głowaczowej. Bo, jak 
mówi, bardzo lubi historię, choć ta 
się nad nim znęca. To znęcanie po-
lega na tym, że cały czas motywuje 
go do poszukiwań. Do odnalezie-
nia tego, czego jeszcze nie wie.

Janusz Grajcar

Koszule, oddajcie koszule - 
słychać podobno przy tzw. 
białym krzyżu.

To wołanie parobka, który został 
nago wypędzony w las. Legendę 
przypomina Kazimierz Knych.

Tato, masz już siedemdziesiątkę 
na ramieniu i tyle materiałów, więc 
się pospiesz. Te słowa córki zmoty-
wowały mieszkańca Głowaczowej 
do tego, o czym myślał od dawna. 
Kiedy usłyszał też od niej zapew-
nienie, że pomoże mu w pracy, za-
brał się do pisania.

W ten sposób powstała broszura 
Głowaczowskie krzyże, figury i ka-
pliczki. Prawda i legenda. Autor 
spisał w niej historie, które przez  
lata wysłuchiwał od mieszkańców 
rodzinnej miejscowości i połączył je 
z faktami. Nie pominął żadnego sa-
kralnego obiektu, a jest ich 25. Przy-
pomniał i te, które już nie istnieją.

Wszystkie opatrzył fotografiami. 
Na końcu książki zamieścił mapę 
Głowaczowej z dokładnym ozna-
czeniem miejsc, gdzie się znajdują. 
Wśród nich są też te z pogranicza 
z innymi miejscowościami. Albo 
takie, jak krzyż z cmentarza cho-
lerycznego w Borowej. Kazimierz 
Knych uznał go po trochu za gło-
waczowski, bo tam pogrzebani są 
również jego rodacy.

Okazją do jego zorganizowania 
jest jak co roku wspomnienie św. 
Marty, która jest patronką gospo-
dyń wiejskich. Przypada ono 29 
lipca, a członkinie KGW spotykają 
się dwa dni później 31 lipca.

Zjazd rozpoczną od udziału 
w mszy św. o godz. 11:00, która od-
prawiona zostanie w Sanktuarium 

Matki Bożej Zawadzkiej. Słowo 
Boże skieruje do wszystkich zapro-
szonych kustosz ks. Józef Książek. 

Po nabożeństwie uczestnicy 
przejadą do Centrum Kulturalno-
-Oświatowego w Zawadzie, gdzie 
o 12:30 rozpocznie się spotkanie 
okolicznościowe. Podczas niego 
zostaną wręczone ufundowane 
przez Starostwo Powiatowe w Dę-
bicy nagrody za działalność kół. 
Wyróżnienia odbiorą także zasłu-
żone działaczki.

JAG

Ks. Andrzej Wolanin, proboszcz 
wspólnoty św. Jana Chrzciciela re-
gularnie prosi wszystkich, którzy 
mają groby bliskich na parafialnym 
cmentarzu o roztropność w ich de-
korowaniu. Kolejny apel wystoso-
wał w lipcową niedzielę.

Podkreśla, że chodzi mu o wzglę-
dy estetyczne, ale też finansowe, co 
wymaga stopniowej zmiany men-
talności. Zwraca uwagę, by odwie-
dzający cmentarze ograniczyli ilość 
trudnych do utylizacji ozdób. Do-
daje, że niektóre odpady najlepiej 
zabrać ze sobą do domu.

Gospodarz pilźnieńskiej fary 
zauważa, że stało się to praktyką 
wielu parafii. Jest też przekonany, 
że nie tylko nie umniejszy to naszej 
pamięci o zmarłych i nie przynie-
sie szkody estetyce grobów, ale 
pomoże w utrzymaniu cmentarza. 
Wywóz śmieci z tego w Pilźnie 
kosztował w tym roku już 35 tys. zł. 

- Cmentarz to miejsce święte, roz-
ważmy rezygnację z bukietów pla-
stikowych na mogiłach zmarłych, 

są szkodliwe i zatruwają środowi-
sko - apeluje do wiernych ks. Sta-
nisław Łącz, proboszcz wspólnoty 
MB Różańcowej w Paszczynie.

W Straszęcinie natomiast trwają 
prace przy budowie alejek na starej 
nekropolii. Zostały usunięte wysta-
jące pnie, korzenie, ale też piękne, 
stare drzewa. Parafia dostała wy-
tyczne od konserwatora, że w za-
mian ma zasadzić 27 drzew.

JAG

Spotkanie dla kół 
z całego powiatu odbędzie się 
w Zawadzie już po raz dwunasty.

Choć to połowa wakacji i do 
listopada jeszcze daleko, warto 
się nad tym zastanowić.

eprasa.pl 97f1d24754
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Różne
Wynagrodzenia dla sołtysów wyższe już w pięciu gminach

Na początek przez Dębicę

W gminie Dębica niektórzy zarabiają 
nawet 1 050 złotych miesięcznie

Rowerem wzdłuż Wisłoki 
W wyszukiwarce znajdziesz osadę 
słowiańską i muzea, ale nie wszystkie  

Na 450 zł za pełnienie obowiąz-
ków mogą liczyć szefowie zarzą-
dów sołeckich w gminie Czarna. 
Jako że dieta należy się im za po-
przedni miesiąc, pierwszą w no-
wej kwocie dostaną we wrześniu. 
W sierpniu będzie to jeszcze 300 
zł. Podstawą jest uchwała podjęta 
przez Radę Gminy 18 lipca. 

Wypłata ulega pomniejszeniu za 
każdy dzień, w którym, nie mogą peł-
nić obowiązków. Sołtysi muszą o tym 
poinformować wójta na piśmie. Mi-
mo wzrostu, diety w gminie Czarna 
są najniższe w powiecie.

W gminie Pilzno od kwietnia 
2020 r. niezmiennie obowiązuje staw-
ka 500 zł. Wcześniej było to 320 zł. Za 
nieobecność na sesji potrąca się 100 zł.

Od lutego 2022 r. więcej zarabia-
ją sołtysi z gminy Żyraków. Mimo 
jednak przyjętej dla nich podwyż-
ki, kwota jest taka sama jak ta 
obowiązująca od ponad dwóch lat 
w Pilźnie. Przez poprzednie siedem  
ustalona była na poziomie 300 zł.

W gminie Jodłowa dieta jest uza-
leżniona od liczby mieszkańców. 
Od stycznia br. wynosi: 700 zł 

(Jodłowa Dolna), 600 zł (Jodłowa 
Górna) i 520 zł (Jodłowa Wisowa, 
Dębowa, Dęborzyn, Dzwonowa 
i Zagórze). Wcześniej obowiązy-
wały kwoty odpowiednio: 500, 450 
i 420 zł.

Za każdą nieobecność na sesji po-
trąca się 10 proc. kwoty. Jeśli sołtys 
nie może pełnić obowiązków przez 
okres co najmniej 14 dni potrącenie 
wynosi 25 proc., a jeśli przez cały 
miesiąc przepada mu cała kwota.

Zryczałtowane wynagrodzenie 
dla szefa organu jednostki pomoc-
niczej w gminie Brzostek wynosi 
900 zł. Stawka ta obowiązuje od 
początku roku. Poprzednio sołty-
si mogli liczyć na 500 zł. Należna 
każdemu kwota jest pomniejszona 
o 1/30 za każdy dzień, jeśli sprawu-
ją funkcję krócej niż przez miesiąc.

W gminie Dębica wysokość diety 
zależy również od liczby miesz-
kańców. W sołectwach, w których 
mieszka do 900 osób (Braciejowa, 
Brzeźnica Wola, Głobikowa, Kę-
dzierz, Kochanówka, Kozłów, 
Pustków-Krownice), wynosi 850 
zł, od 900 do 1900 osób (Gumniska, 

nej, ale już nie o Parku Owadów 
i Pajęczaków, czy Centrum Eduka-
cji Ekologicznej, które znajdują się 
po sąsiedzku.

Muzeum Regionalne w Dębicy 
również znajduje się w bazie wy-
szukiwarki. Muzeum Regionalne 
w Pilźnie już nie. Jest za to Muzeum 
Lalek działające w tej miejscowości. 
Szkoda, że jej autorzy zapomnieli 
też o Górze Śmierci i Ekspozycji 
Historyczno-Dydaktycznej u jej 
podnóża. Są za to zespoły dworsko-
-parkowe w Korzeniowie i Straszę-
cinie i kościół Bartłomieja Apostoła 
w Łękach Górnych. Ten ostatni bez 

zdjęcia, ale za to z linkiem na stronę 
Szlaku Architektury Drewnianej, 
gdzie można go zobaczyć. 

Mimo tych braków wyszuki-
warka może być użyteczne nie 
tylko dla turystów odwiedzających 
Podkarpacie, ale również dla jego 
mieszkańców. 

W oparciu o informacje i zdjęcia 
w niej zawarte można zaplanować 
trasę chociażby weekendowych 
wypadów. Szczególnie że, strona 
informuje też o wydarzeniach, któ-
re odbywają się na terenie naszego 
województwa. 

tra

Latoszyn, Paszczyna, Podgrodzie, 
Pustynia, Stasiówka, Stobierna, 
Zawada) - 950 zł, a powyżej 1900 
(Brzeźnica, Nagawczyna, Pust-
ków, Pustków-Osiedle) - 1 050 zł. 
Te stawki obowiązują od 1 grudnia 

2021 roku. Wcześniej wszyscy mieli 
taką samą na poziomie 600 zł.

Zgodnie z uchwałą RG dieta jest 
pomniejszana o 100 zł za każdą 
nieusprawiedliwioną nieobecność 
na sesji, komisji stałej RG, zebra-

niu sołeckim, szkoleniu i naradzie 
organizowanej przez wójta. Łączna 
wysokość obniżenia nie może być 
jednak większa niż połowa przy-
sługującej mu kwoty.

Janusz Grajcar

Sołtysi z gminy Czarna nawet po podwyżce zarabiać będą najmniej w powiecie. Na zdjęciu szefowa sołectwa 
Borowa Elżbieta Krężel (po lewej) i radna z tej miejscowości Barbara Kuta.

Wyszukiwarka może przydać się podczas wakacyjnych wojaży.

Paweł Hayn podczas jednej 
z wycieczek rowerowych.

Po podwyżce diet dla sołtysów z gminy Czarna jedynymi, 
którzy nadal ich nie dostali, są ci z gminy Pilzno.

Jej przedstawiciele twierdzą, 
że wyszukiwarka, dostępna pod 
adresem: podkarpackie.travel, to 
pierwsze takie narzędzie do wyszu-
kiwania atrakcji w regionie. 

- Dzięki wyszukiwarce odkryjesz 
najpiękniejsze zakątki Podkarpa-
cia. Zyskasz dostęp do setek in-
spirujących miejsc wraz z opisem 
i informacjami turystycznymi - za-
chwalają.

Co więcej wyniki wyszukiwania 
można dostosować np. do pory ro-
ku, rodzaju preferowane aktywno-
ści. I o ile znaleźć tam można takie 
perełki jak chociażby jeziora osu-
wiskowe znajdujące się na zachod-
nich zboczach góry Chryszczatej 
w Bieszczadach, czy największą 
kolekcję silników stacjonarnych 
w Polsce z okresu 1897 - 1985, któ-
re znajdują się w Muzeum Silników 
Stacjonarnych i Techniki Rolniczej 
w Konieczkowej, to ma też trochę 
niedociągnięć. Przynajmniej z per-
spektywy naszego powiatu, który 
w wyszukiwarce reprezentowany 
jest nader skromnie. 

Korzystający z wyszukiwarki 
PROT mogą dowiedzieć się np. 
o Osadzie Słowiańskiej w Stobier-

Dębicki radny chciałby, aby 
wzdłuż Wisłoki, po jej prawej stro-
nie, powstała odpowiednio ozna-
czona i bezpieczna trasa rowerowa.  
Na razie projekt obejmuje obszar 
Dębicy (od ul. Starzyńskiego aż 
do ul. Wierzbowej), ale z możliwo-
ścią rozwinięcia i wytyczenia trasy 
przebiegającej przez Jasło, Kołaczy-
ce, Pilzno i Dębicę, aż do Mielca. 

- Żeby stanowiła taką zwartą, 
bardzo atrakcyjną trasę, ciekawą 
do przejechania - podkreśla Paweł 
Hayn, który podczas ostatniej sesji 
przekazał koncepcję władzom mia-
sta, ale także wysłał do Związku 
Gmin Dorzecza Wisłoki. 

Liczy bowiem, że projekt Velo 
Wisłoka uda się wpisać do Strategii 
Ponadlokalnej Dorzecze Wisłoki. 
A to dlatego, że to daje możliwość 
ubiegania się o dofinansowanie 
w ramach Europejskiego Zielonego 
Ładu, a także programów unijnych.

- Na podstawie mojego doświad-
czenia mogę powiedzieć, że korzy-
stanie z tego typu tras rowerowych 
jest bardzo popularne szczególnie 
w zachodniej części naszego kraju. 
Tego potwierdzeniem są na przy-
kład działania Kolei Dolnośląskiej, 
która oferuje podróżnym specjalne 

wagony przeznaczone tylko do 
przewozu rowerów, aby ułatwić 
ich transport - przekonuje Paweł 
Hayn. 

Dlatego, by zwiększyć atrakcyj-
ność trasy Velo Wisłoka, chciałby, 
aby wzdłuż niej powstały miej-
sca odpoczynku dla rowerzystów 
z wiatą, pod którą mogliby odpo-
cząć, zjeść posiłek, czy schronić się 
przed deszczem. Niektóre nawet 
wyposażone w grilla, czy sprzęt 
umożliwiający w czasie postoju na-
prawę roweru. 

Koncepcję trasy można pobrać 
pod adresem: pawelhayn.pl.

tra

Uruchomiła ją Podkarpacka 
Regionalna Organizacja 
Turystyczna. 

Takie jest założenie koncepcji 
utworzenia trasy rowerowej Velo 
Wisłoka autorstwa Pawła Hayna. 
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Wydarzenia
Uczcili pamięć żydowskich mieszkańców miasta

Naziści zgładzili ich 80 lat temu

W synagodze z przejmującym recitalem wystąpił Tomasz Duda. 

Wśród zaproszonych na miejskie obchody rocznicy likwidacji getta był 
Tadeusz Jakubowicz, przewodniczący Gminy Wyznaniowej Żydowskiej 
w Krakowie ( na pierwszym planie).

Daniell O�en przewodniczący Związku Dębiczan w Izraelu  pokazuje 
zebranym przy mogile na Wolicy  pierwsze wydanie Księgi Dębicy, 
w którym znalazł jedyne ocalałe zdjęcie swojej babci z synem, czyli jego 
ojcem. 

W miejscu, gdzie istniało getto, uczestnicy spotkania zorganizowanego przez Ireneusza Sochę, zapalili znicze 
i złożyli kamienie pamięci. 

Obchody 80. rocznicy likwidacji getta miały dwóch 
organizatorów: społecznie Ireneusza Sochę oraz 
oficjalnie samorząd Dębicy.

Ten pierwszy już w środę zaaran-
żował spotkanie przy zbiorowej 
mogile na Wolicy, gdzie pochowa-
nych jest blisko 600 Żydów, zamor-
dowanych przez nazistów 21 lipca 
1942 roku. Obecni byli goście z Izra-
ela, na czele z prof. Daniellem Offe-
nem, przewodniczącym Związku 
Dębiczan w Izraelu. Wieczorem 
w synagodze wystąpił saksofoni-
sta Tomasz Duda. Nazajutrz pod 
pomnikiem na Wolicy odbyła się 

uroczystość zorganizowana przez 
władze Dębicy. Wśród zaproszo-
nych był Tadeusz Jakubowicz, 
przewodniczący Gminy Wyznanio-
wej Żydowskiej w Krakowie. Tego 
samego dnia wczesnym wieczo-
rem z inicjatywy Ireneusza Sochy 
w parku jordanowskim modlitwę 
za pomordowanych  odmówił ra-
bin Eliezer Gurary z Krakowa, a on 
sam odczytał nazwiska straconych.

(nan)

Na podstawie art. 11 pkt. 1 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu 
przestrzennym (tj., Dz. U. z 2022 r. poz. 503), oraz art. 39 ust. 1 pkt. 1 ustawy z dnia 3 października 2008 r. 
o udostępnieniu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska 
oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (tj., Dz. U. z 2022 r., poz. 1029 z późn. zm.), zawiadamiam 
o podjęciu przez Radę Gminy Dębica uchwały nr XLII/474/2022 z dnia 31 maja 2022 r. w sprawie 
przystąpienia do sporządzenia XX zmiany studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania 
przestrzennego gminy Dębica.

Zmiana studium dotyczy terenu położonego w miejscowości Latoszyn. Granice obszaru objętego 
sporządzeniem zmiany studium przedstawia załącznik gra�czny zamieszczony na tablicy ogłoszeń Urzędu 
Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica oraz na stronie internetowej Urzędu Gminy - BIP. 

Wnioski do sporządzenia zmiany studium należy przekazać w terminie do dnia 23.08.2022 r. 
na adres Urzędu Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica.

Wniosek powinien zawierać nazwisko, imię, nazwę i adres wnioskodawcy, przedmiot wniosku oraz 
oznaczenie nieruchomości, której dotyczy.
Wnioski do projektu zmiany studium mogą być wnoszone w formie: 
1. papierowej na adres: Urzędu Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica,
2. elektronicznej: poprzez platformę ePUAP lub za pomocą poczty elektronicznej na adres e-mail: 

urzad@ugdebica.pl
Wnioski dotyczące prognozy oddziaływania na środowisko należy składać do Urzędu Gminy 

Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 23.08.2022 r. 
Wnioski mogą być wnoszone w formie pisemnej, ustnie do protokołu, za pomocą środków komunikacji 
elektronicznej na adres urzad@ugdebica.pl bez konieczności opatrywania ich bezpiecznym podpisem, 
o którym mowa w ustawie z dnia 18 września 2001 r. o podpisie elektronicznym i powinny zawierać 
nazwisko, imię, nazwę i adres wnioskodawcy, przedmiot wniosku oraz oznaczenie nieruchomości, 
której dotyczy.

Organem właściwym do rozpatrzenia wniosków będzie Wójt Gminy Dębica. 

Wójt Gminy Dębica

OGŁOSZENIE
o przystąpieniu do sporządzenia XX zmiany studium uwarunkowań 

i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy Dębica

eprasa.pl 97f1d24754

mailto:urzad@ugdebica.pl
mailto:urzad@ugdebica.pl


20
Nr  30 (1142) 

Obserwator Lokalny

Kultura
30 sierpnia o godz. 20:00

Zaśpiewają w hołdzie 
powstańcom

Na Rynku wystąpi m.in. Orkiestra Dęta OSP pod batutą Wacława Kiwiora.

Tak przynajmniej twierdzi An-
drzej Kozik, dyrektor Domu Kultu-
ry w Pilźnie. 

- Chcielibyśmy, żeby to było wy-
darzenie cykliczne. Żebyśmy co 
roku spotykali się na Rynku i śpie-
wali pieśni powstańcze i partyzanc-
kie - mówi. 

Nie ukrywa przy tym, że inspira-
cją do organizacji tego wydarzenia 
był koncert pod hasłem Warszawia-
cy śpiewają (nie)zakazane piosenki, 
który odbywa się w Warszawie na 
Placu Piłsudskiego. 

Ten, który odbędzie się 31 lip-
ca o godz. 20:00 na pilzneńskim 
Rynku, a przygotowany w hołdzie 
powstańcom warszawskim, żoł-
nierzom Akcji Burza i wszystkim 
walczącym o wolność ojczyzny, bę-
dzie nosił tytuł: Przysięgali na Orła 
i Krzyż. Okazją do jego organizacji 
jest 78. rocznica wybuchu Powsta-
nia Warszawskiego oraz 80. roczni-
ca powstania Armii Krajowej. 

Piosenki powstańcze oraz party-
zanckie zaśpiewają soliści zespołu 
Uniwersalni, działającego przy Do-

Taki koncert w Pilźnie odbędzie 
się po raz pierwszy, ale na pewno 
nie ostatni. 

mu Kultury w Pilźnie oraz dzieci 
i młodzież z gminy Pilzno.

W koncercie weźmie również 
udział Orkiestra Dęta Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Pilźnie, pod ba-
tutą Wacława Kiwiora. 

Części muzycznej towarzyszyć 
będzie ekspozycja uzbrojenia oraz 
umundurowania wojskowego 

z czasów II wojny światowej, przy-
gotowana przez tarnowską Sekcję 
Rekonstrukcji Historycznej im. 
16 Pułku Piechoty.

W razie niepogody koncert 
przeniesiony zostanie do sali gim-
nastycznej Liceum Ogólnokształcą-
cego przy ul. Lwowskiej. 

tra

Nasze SiOStry wyróżnione 
na płockiej Hecy

SiOStry, czyli Alicja Wojnarowska 
i Zuzanna Borowiec

Reprezentantki Młodzieżowego 
Teatru Małych Form Ferment, dzia-
łającego w Miejskim Ośrodku Kul-
tury w Dębicy, wystąpiły na XXXII 
Ogólnopolskim Festiwalu Teatrów 
Dziecięcych i Młodzieżowych 
Heca. Artystyczna rywalizacja or-
ganizowana przez Młodzieżowy 
Dom Kultury im. Króla Maciusia 
Pierwszego w Płocku w tym roku 
odbywał się online. Alicji i Zuzan-
nie udało się zdobyć na nim wyróż-
nienie. 

tra 

Alicja Wojnarowska i Zuzanna 
Borowiec docenione przez 
kolejne jury. 

Z przyczyn niezależnych od organizatorów

CPS Piknik 3 odwołany!

To miał być wielki powrót po 9 
latach przerwy. W Sportowej Sto-
dole miało wystąpić 8 kapel, w tym 
3 z Dębicy: The Dickens, Procurator 
i Mamusiu Ratuj. Na facebooko-
wym profilu wydarzenia zaintere-

Na trzy tygodnie przed imprezą 
jej organizatorzy musieli ją 
odwołać. 

sowanych nim było już prawie 200 
osób, a ponad 50 deklarowało, że 
weźmie w nim udział. 

Niestety. W zeszłym tygodniu 
organizatorzy poinformowali, że 
z przyczyn od nich niezależnych 
piknik muszą odwołać. 

- Niestety, tak to czasami w życiu 
bywa, ale nie poddajemy się i dalej 
robimy swoje - zapewniają.

tra
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Rok temu orkiestra wojskowa, 
w tym straży granicznej 

Przemoc, agresja 
i uzależnienia 

Ten rycerz nie 
miał konia 

O banitach 
w czasie kryzysu

Piotr Albert Koczaj podczas wernisażu w Galerii Sztuki MOK. W tle jedna z jego prac. 

Orkiestra nawiązuje do tradycji 1. Pułku Strzelców Podhalańskich. 

Zdjęcia z wernisażu na debica24.eu

Artystą się nie bywa, ale jest 

Jest znana wśród znawców mu-
zyki operetkowej i musicalowej ja-
ko doskonały interpretator muzyki 
symfonicznej oraz akompaniamen-
tów klasycznych w transkrypcjach 
na wielką orkiestrę dętą.

Do Gumnisk orkiestra przyje-
dzie na zaproszenie organizatorów 

obchodów, którymi są: Światowy 
Związek Żołnierzy Armii Krajowej 
w Dębicy, Parafia Wniebowzięcia 
NMP w Gumniskach,  Nadleśnic-
two Dębica, Powiat Dębicki, gmina 
Pilzno, gmina Dębica oraz mia-
sto Dębica.

tra

Bo ta wystawa, a właściwie całe 
obecne malarstwo Piotra Alberta 
Koczaja, opowiada o emocjach, 
konfliktach i przeżyciach, z który-
mi, mimo często bardzo skrajnych 
prób, trudno sobie poradzić. W ob-
razach, co zresztą mocno podkreśla, 
ważny jest kolor i zawarta w nim 
ekspresja. 

- Natomiast konstrukcja jest za-
wsze jakimś wysiłkiem porząd-
kowania przeżyć. Ma to wszystko 
pomieścić, ułożyć, ale też nie na-
zwać zbyt wcześnie - dopowiada.

Aby spróbować dotknąć wszyst-
kich tych emocji, o których opowia-
da autor, trzeba się jednak wybrać 
do galerii przy Akademickiej 8. 

Wystawa pokazywana tam będzie 
do 3 września. 

Piotr Albert Koczaj zadedykował 
ją dwóm nieżyjącym już, a bardzo 
ważnym w jego życiu mężczy-
znom. Swojemu ojcu, a także Fran-
ciszkowi Szczerbińskiemu, który 
nauczył go malarstwa. 

tra

A dla Ryszarda Kucaba jest 
nim niewątpliwie Piotr 
Albert Koczaj.  

Przekonywał o tym obecnych na 
wernisażu pochodzącego z Dębicy  
zakonnika, który w piątek otworzył 
swoją wystawę w Galerii Sztuki 
Miejskiego Ośrodka Kultury.

Na ekspozycji zatytułowanej 
Przez pęknięcia w twarzach, bę-
dącej dopełnieniem cyklu, w skład 
którego wchodziły również pre-
zentacje zatytułowane Twarze 
i Pęknięcia, pokazuje kilkadziesiąt 
abstrakcyjnych prac wykonanych 
na płótnie i desce. 

Autor tłumaczył przy Akade-
mickiej, że pierwsza z nich była 
najbardziej realistyczna, ponieważ 
przedstawiała portrety osób bez-
domnych i chorych, wśród których, 
jako albertyn, pełnił wtedy posługę.

Wśród Pęknięć można jeszcze 
było odnaleźć portrety, ale było 
ich dużo mniej i powoli ustępo-
wały abstrakcji. Obecnie Piotr Al-
bert Koczaj przedstawia wyłącznie 
abstrakcję. A czym to tłumaczy? 
Przede wszystkim swoją pracą psy-
choterapeuty. 

- Bo w pewnym momencie do-
tyka się w tym doświadczeniu 
takiego bycia z nienazwanym - 
przekonywał.

Orkiestrze Koncertowej Repre-
zentacyjnego Zespołu Artystycz-
nego Wojska Polskiego, która rok 
temu gościła w Gumniskach, nie 
dane było zagrać na polanie Ka-
łużówka. Po ulewnych deszczach 
w lesie było zbyt mokro i grząsko, 
by muzycy mogli tam bezpiecz-
nie dotrzeć. Dlatego ich koncertu 
można było wysłuchać w kościele 
Wniebowzięcia NMP w Gumni-
skach, gdzie odbywały się też uro-
czystości. 

Być może więcej szczęścia będzie 
mieć Orkiestra Reprezentacyjna 
Straży Granicznej, nawiązująca do 
tradycji Orkiestry 1. Pułku Strzel-
ców Podhalańskich oraz do folklo-
ru Podhala.

Jest to jedyna orkiestra typu 
wojskowego używająca podczas 
musztry paradnej tradycyjnych in-
strumentów ludowych, takich jak 
trombity beskidzkie, dudy podha-
lańskie, czy w końcu góralskiej ciu-
pagi w ręku tamburmajora. 

Szczególnie atrakcyjny i widowi-
skowy jest pokaz musztry paradnej 
w jej wykonaniu. W rytm różnorod-
nej muzyki zespół orkiestry tworzy 
oryginalne figury i układy.

Aby wziąć w nim udział należy 
być uczniem szkoły podstawowej 
i przygotować pracę plastyczną 
poruszającą tematykę agresji i prze-
mocy, w tym przemocy w sieci 
i przemocy rówieśniczej, lub też 
uzależnień takich jak: narkomania, 
alkoholizm, nikotynizm, czy uży-
wanie papierosów elektronicznych.

Czasu na to jest sporo, bo konkurs 
trwa aż do 7 października. Prace 
jednak można przesyłać przez cały 
czas jego trwania na adres Wydzia-
łu Prewencji Komendy Powiatowej 
Policji w Dębicy(ul. Chłodnicza 20). 

Komenda Wojewódzka Policji 
wraz z Regionalnym Ośrodkiem 
Polityki Społecznej w Rzeszowie 
ogłosili jednak jeszcze jeden kon-
kurs, tym razem na profilaktyczny 
spot filmowy. 

W nim mogą wziąć udział 
uczniowie szkół podstawowych, 
którzy ukończyli 10. rok życia. Spot 
powinien dotyczyć tej samej tema-
tyki co wspomniane wcześniej pra-
ce plastyczne i być przygotowany 
samodzielnie przez autorów (od 1 
do 4 osób). Nad jego tworzeniem 
powinien czuwać dorosły opiekun 
(może to być nauczyciel, bądź pe-
dagog szkolny). Każdy z autorów, 
czy też grup autorów, mogą zgłosić 
do konkursu tylko jeden spot. 

Gotowe do 7 października na-
leży przesyłać na CD, DVD, lub 
pendrive do Wydziału Prewencji 
Komendy Wojewódzkiej Policji 
w Rzeszowie na adres: ul. Dąbrow-
skiego 30, 35-036 Rzeszów.

Regulaminy obu konkursów 
znaleźć można pod adresem: pod-
karpacka.policja.gov.pl. Więcej in-
formacji uzyskać można pisząc na 
adres: alina.pieniazek@rz.policja.
gov.pl lub jerzy.ossolinski@rz.po-
licja.gov.pl.

tra
Tego dnia do Parku Sokoła obok 

Domu Kultury Śnieżka przyjedzie 
Teatr Barnaby z Gdańska, specjali-
zujący się w przedstawieniach ma-
rionetkowych. 

O godz. 16:00 w plenerze dzieci 
będą mogły obejrzeć spektakl za-
tytułowany Rycerz bez konia. Hi-
storię tego dzielnego męża opowie 
Marcin Marzec, który tchnie życie 
w lalki Roberta Paryzińskiego. 

Niedzielny spektakl nie będzie 
jednak jedynym w wakacyjnej ofer-
cie Miejskiego Ośrodka Kultury. 
Na kolejny, w tym samym miejscu, 
MOK zaprosi już 20 sierpnia. Tym 
razem jednak w wykonaniu rze-
szowskiego Teatru Nemno. 

To również teatr lalkarski, ty-
le tylko, że Henryk Hryniewicki, 
który jest pomysłodawcą, aktorem 
i reżyserem spektakli, sam je sobie 
konstruuje. Za scenografię do nich 
odpowiada Dagmara Jemioła-Hry-
niewicka. 

W Dębicy Teatr Nemno zapre-
zentuje przedstawienie zatytułowa-
ne Czerwony Kapturek. Nie będzie 
to jednak bajka braci Grimm, ale 
historia nią inspirowana. 

Wstęp na oba spektakle będzie 
bezpłatny. 

tra

Jego członkowie spotkają się 
w siedzibie Miejskiej i Powiatowej 
Biblioteki Publicznej w Dębicy, by 
porozmawiać o głośnym reportażu 
pt. Nomaland. W drodze za pracą, 
którego autorką jest Jessica Bruder. 

Była dziennikarka New York 
Times, Guardian, czy Washington 
Post opowiada w swojej książce 
o współczesnych nomadach, oso-
bach nieprzystawalnych do oby-
watelskiego formatu narzuconego 
przez państwo. Ofiarach kryzysu 
ekonomicznego w Stanach Zjed-
noczonych, żyjących w camperach, 
przyczepach i samochodach. 

Spotkania DKK otwarte są dla 
wszystkich zainteresowanych. 

tra

Obchody 78. rocznicy akcji Burza 
i bitwy na Kałużówce odbędą się 
w niedzielę 28 sierpnia. 

Konkurs plastyczny Bezpieczne 
wakacje, w którym co roku biorą 
udział dzieci z naszego powiatu, 
startuje już 1 sierpnia. 

W niedzielę 31 lipca Miejski 
Ośrodek Kultury zaprasza na 
spektakl dla dzieci. 

W środę 27 lipca o godz. 
16:00 odbędzie się spotkanie 
Dyskusyjnego Klubu Książki. 
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Rozmaitości

Dotrą do was wiadomości, na któ-
re czekaliście od dawna. Niestety 
w związku z nimi pojawi się tro-
chę stresu.

Musicie sobie zdawać sprawę, że 
bez wyraźnej decyzji będziecie 
tkwić w przeszłości. Poczujecie się 
lepiej, jak ruszycie do przodu.

Czy wasz przyjaciel jest prawdzi-
wym przyjacielem? Nie dowiecie 
się póki nie sprawdzicie. Bądźcie 
uważni w czas próby.

Ciągle zapominacie, że naiwność 
nie popłaca. Nie powierzajcie wię-
cej swojego serca komuś, kto nie 
jest sprawdzony.

Na horyzoncie pojawi się ktoś, kto 
sporo namiesza w waszym życiu 
i zmieni je. Czy na lepsze, zależeć 
będzie od czujności.

Pora pozbyć się wszystkich złych 
emocji, które was blokują. Powrót 
do równowagi musi potrwać, ale 
warto poczekać.

Czasem warto pogodzić się ze 
stratami i usunąć z pola walki. 
Dzięki temu łatwiej przetrwać i ze-
brać siły na potem.

Czekają was pewne zmiany. Nie 
ma jednak czego się obawiać. 
Zdajcie się na intuicję i działajcie 
tak, jak uważacie za słuszne.

W waszym życiu w najbliższych 
dniach nie wydarzy się nic spekta-
kularnego. O swoje potrzeby naj-
lepiej zadbacie sami.

Używki i zarywanie nocy to nie 
najlepszy sposób na szybkie roz-
wiązanie problemów. Rozwój po-
lega na wyciąganiu wniosków.

Nuda, to coś czego nie potra�cie 
znieść. Ale wystarczy, że wymyśli-
cie sobie jakieś marzenie i już bę-
dziecie przekuwać je w sukces.

Powinniście odsapnąć i zdy-
stansować się od ostatnich wy-
darzeń. Emocje nie zawsze są 
dobrym doradcą.

Wicewróżka Maga

HOROSKOP 

OBSERWATORA

CHCESZ, ABY TWÓJ PRZEPIS ZNALAZŁ SIĘ NA ŁAMACH OBSERWATORA LOKALNEGO? ZADZWOŃ:  14 670 27 87.

Cukinie z nadzieniem z tofu
Poleca: Ewa Michnik

Składniki:
5 małych świeżych cukiń
575 gramów tofu
3 ząbki czosnku
4 łyżki oliwy z oliwek
sól
przyprawy do potraw z grilla
4 łyżeczki płatków drożdżowych

Wykonanie:
Cukinie myjemy i kroimy wzdłuż, następnie ma-
łą łyżeczką wydrążamy wnętrze,  tak by nie uszko-
dzić skórki. Na rozgrzaną patelnię wlewamy dwie 
łyżki oliwy z oliwek i wrzucamy wnętrze z cuki-
nii. Następnie dodajemy czosnek i sól z ulubionymi 
przyprawami. Na drugiej patelni na oliwie z oliwek 
podsmażamy tofu (uprzednio rozdrobnione wi-
delcem) , dodajemy przyprawy. Smażoną cukinię 
z czosnkiem mieszamy ze smażonym tofu. Całość 
mieszamy z 4 łyżeczkami płatków drożdżowych. 
Otrzymanym farszem wypełniamy wnętrze każdej 
z cukinii.  Nafaszerowane cukinie przenosimy do 
wysmarowanej oliwą ceramicznej formy i pieczemy 
35 minut w temperaturze 200 stopni w piekarniku 
ustawionym na funkcję termoobiegu.

Dobry przepis, bo z Brzeźnicy

Bracia.                        fot. Sara Bednarek

Liatra kokosowa.                    fot. Wiktoria Czapla

Chcesz, by Twoje zdjęcie uka-
zało się w OL? Ta galeria prze-
znaczona jest na fotogra�e 
wykonane przez Czytelników.
Można je przesyłać do redak-
cji. Temat jest dowolny i ni-
czym nieograniczony.
Przesyłając zdjęcia prosimy ko-
niecznie o podanie imienia i na-
zwiska autora. Tych danych nie 
będziemy przetwarzać, ale ich 
przesłanie oznacza zgodę na pu-
blikację w Obserwatorze Lokalnym 
w podpisie pod zdjęciem.
Co tydzień autor jednej z przysła-
nych fotogra�i otrzyma nagrodę 
w wysokości 30 złotych.
W tym tygodniu otrzymuje ją Sara 
Bednarek za zdjęcie: Bracia.
Nagrody do odebrania osobiście 
w redakcji Obserwatora Lokalne-
go, 39-200 Dębica, ul. Żeromskiego 
10, III piętro (nad kwiaciarnią Róża), 
w terminie miesiąca od publikacji.
Na ten sam adres prosimy prze-
syłać zdjęcia wywołane metodą 
tradycyjną, natomiast fotogra�e cy-
frowe na e-mail:  
rozrywka@ol.com.pl.  
Uwaga: redakcja nie zwraca prze-
słanych zdjęć.

Zajmuję się

Jestem monterem konstrukcji 
drewnianych i operatorem CNC. 
Gram też w klubie piłkarskim 
LKS Pustków.

W dzieciństwie chciałem 
zostać

Nauczycielem wychowa-
nia �zycznego.

W wolnym czasie

Gram w piłkę nożną.

Na bezludnej wyspie chciał-
bym się znaleźć z...

Z dziewczyną, chyba że by nie 
chciała ze mną jechać, to z kolega-
mi z klubu;-)

Pies czy kot?

Pies Nero.

Pierwsze zarobione pieniądze

Obstawianie meczów na zakła-
dach bukmacherskich.

Ulubiony lokal w powiecie

Pappas w Dębicy.

Najchętniej zjadłbym

Burger zdecydowanie.

Podróż marzeń i dlacze-
go tam?

Stadion Liverpoolu, by poczuć 
magię An�eld na żywo, ale rów-
nież Stany Zjednoczone.

Książka lub �lm, które 
polecam

Film Outer Banks.

Na urodziny chciałbym dostać

Z każdego prezentu był-
bym zadowolony.

Gościom w powiecie 
pokazałbym

Raczej nie ma takiego miejsca.

Tam, gdzie mieszkam brakuje

W Pustkowie zdecydowanie bra-
kuje restauracji.

Wygraną w Lotto wydałbym

Na pewno dobrze zainwestował-
bym w jakiś własny biznes.

Maciej 

Struzik

Informacja. Przesyłając zdjęcie do Twojej Galerii wyrażacie Państwo zgodę na przetwarzanie swoich danych osobowych wyłącznie w celu realizacji konkursu oraz zgodę na publikację swego imienia i nazwiska 
na łamach Obserwatora Lokalnego. Dane te będą przechowywane do zakończenia konkursu, zaś dane zwycięzców w terminie wymaganym przez przepisy podatkowo-księgowe. Administratorem danych jest Agen-
cja Wydawnicza Agard, wydawca tygodnika Obserwator Lokalny. Dane te nie będą przekazywane innym podmiotom.
Szczegóły w regulaminie konkursu na stronie: www.ol.com.pl

eprasa.pl 97f1d24754
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dr n. med. Ewa Janeczko
lek. dentysta

D-ca, ul. Konarskiego 17 a,

rej. tel. 14 670 87 88, 604 298 923

Pełny zakres usług stomatologicznych

w tym abrazja powietrzna

i leczenie kanałowe w mikroskopie

D-ca, ul Grottgera 3. rej. tel.: 500 038 130 NFZ

Dębica, ul. Północna 88
Tel.: 886-706-886, 14-677-87-71

Pracownia Protetyki
Stomatologicznej 

tech. dent. Jakub Franczyk

Usługi protetyczne, 
naprawa protez

STOMATOLOGIA
LEWICCY

Diana i Paweł Lewiccy
pn. - pt. 9.00-18.00

Tel. 500 526 800
Dębica, ul. Rzeszowska 26, 

(naprzeciw kościoła św. Jadwigi)

Leczenie kanałowe pod mikroskopem

Dębica, ul. Cmentarna 40
Kontrakt z NFZ
Tel. 14 670 86 49

Specjalista protetyk
Jadwiga Naziemiec

Dębica, ul. Słowackiego 8
14 670 35 50, 602 557180

Umowa z NFZ

Prywatny Gabinet
Stomatologiczny

lek. stom. Mariusz Pogorzelski

Stomatologia i protetyka

Stomatologia i protetyka

terapia zaburzeń koncentracji uwagi, 
pamięci, nadpobudliwości

u dzieci i dorosłych 
wspomagająco przy dysleksji

i dysortografii

Dębica, ul. Grunwaldzka 33
rejestracja telefoniczna tel. 661 675 000

Biofeedback

tel. kom. 662 667 998
tel.kom.602 471 187

Dębica, ul. Czarneckiego 5, II p., (obok Żabki)

Lek med. Paweł  Jasiński
specjalista-ortopeda traumatolog

Asystent Oddz.Ortopedii Szp. Woj.Nr 2 w Rzeszowie

-USG stawów biodrowych u dzieci
-USG innych stawów i narządu ruchu
-artroskopie
-leczenie operacyjne po urazach

Chirurgia

Dermatologia

Neurologia

Endokrynologia

Ginekologia

Ortopedia

Psychiatria

Usługi kosmetyczne

Radiologia

Psychologia

Neurologia

Okulistyka i optyka

spec. chorób
wewnętrznych – endokrynolog 

choroby tarczycy i cukrzyca

informacja: +48 606 200 184
rejestracja: +48 887 807 566

Dębica, ul. Paderewskiego 2,
środa od 15.00

Lek. med. Jadwiga
Niemiec-Kulij

Endokrynolog
Spec. chorób wewnętrznych

Dębica, ul. Królewska 55 
Poniedziałek od 17.30. 

Rejestracja tel. 608 879 367

SPECJALISTA 
NEUROLOG

Krzysztof Bałabuszek
Dębica, ul. Wielopolska 123 A,

Rejestracja tel. 507 971 563, 
 14 676 97 40

EEG badanie głowy

usg narządu ruchu, stawów i mięśni
diagnostyka i leczenie ortopedyczne

Sędziszów Młp  ul. 3 Maja 29
czwartek  od 15:00

rejestracja  603-757-452

Lek. med. Marcin Dec
Specjalista Ortopedii 

i Traumatologii, Chirurg

Dębica, ul. Paderewskiego 2
Przyjmuje: poniedziałki od 15.00

Rejestracja telefoniczna
607 366 336

Gabinet Lekarski
Agnieszka Żaba–Susz
Specjalista psychiatra

tel. 661 675 000

Pracownia EEG
badanie u dzieci, 

 młodzieży
i dorosłych

Dębica, ul. Grunwaldzka 33

Dębica, ul. Paderewskiego 2

Medycyna pracy

Medycyna rodzinna

Dębica, ul. Krakowska 88 A
(przy aptece Medella)

przyjmuje w poniedziałek i środę 16.00-18.00
Inne terminy po uzgodnieniu tel. 604 472 462

SPECJALISTA CHORÓB WEWNĘTRZNYCH
lek. med. Jan Marć

BADANIA PROFILAKTYCZNE 
WSTĘPNE, OKRESOWE, KONTROLNE, 

SANITARNO-EPIDEMIOLOGICZNE, 
BADANIA DLA KIEROWCÓW 

WSZYSTKICH KATEGORII

rejestracja telefoniczna
14-670-30-98

„Domed” - konsultacje specjalistów 
z Krakowa i Rzeszowa

Dębica, ul. Sobieskiego 31

dr n. med. Sławomir Kroczka
 NEUROLOG DZIECIĘCY

 PEDIATRA

Dębica, ul. Kościuszki 18
Tel. 602 481 553, 14 676 96 96

Terapia schorzeń kręgosłupa 
i stawów obwodowych

Manualnej i Rehabilitacji
mgr Jurek Podgórski

mgr Norbert Podgórski

Fizjo-Med Studio Terapii

fizykoterapia, masaż

Rehabilitacja w domu pacjenta.

Gabinet Rehabilitacji

Małgorzata Barnaś

tel. 661 675 000
Dębica, ul. Grunwaldzka 33

Rehabilitacja

- porady dermatologiczne
- kriochirurgia

- fototerapia dermatologiczna
- zabiegi dermatologii estetycznej

Lek. med. Małgorzata Krasoń
specjalista dermatolog - wenerolog

przyjmuje od poniedziałku do czwartku
Dębica, ul. Żołędziowa 3,
rejestracja telefoniczna 14 670 41 83

Dębica, ul. Kolejowa 30C
Rejestracja telefoniczna

664-445-406
Możliwe wizyty online

Agnieszka Orechwo
LEKARZ SPECJALISTA 

PSYCHIATRA
Kompleksowa pomoc psychiatryczna

L A S E R Y
usuwanie owłosienia, tatuaży, naczynek, brodawek, 
plam, piegów it.
BOTOX - zmarszczki, nadpotliwość, mezoterapia 
i inne zabiegi dermatologii estetycznej
Dębica, ul. Piłsudskiego 10, tel. 602 789 581

lek. med. Marek Haslinger
specjalista dermatolog

Ginekologia:
Lek med. Anna Siwińska

specjalista ginekolog położnik
poniedziałek 9-11 i 16-18;

wtorek 9-11 i 16-18; 
środa 9-11 i 16-18;

czwartek 9-11; piątek 9-11

Dębica, CENTRUM POD AKACJAMI, ul. Rzemieślnicza 2

USG i USG piersi, badanie ginekologiczne, cytologia

POGOTOWIE GINEKOLOGICZNE tel. 606 453 528

Przyjmuje: 

1. Dębica, ul. Rzemieślnicza 2, we wtorki od 15:00,
                          tel. 501 686 078

2. Mielec, ul. Mickiewicza 40, w poniedziałki od 15:00,
                       tel. 17 586 23 78 
3. Rzeszów, ul. Słowackiego 24, w piątki od 14.00, 
                           tel. 17 864 17 45

dr nauk med. Zofi a Grażyna Żyła
specjalista endokrynolog
i chorób wewnętrznych

Lekarz robi USG i biopsję tarczycy, tel. 604 588 920

lek. Barbara Pietruszewska
specjalista neurolog

rejestracja tel.: 608-63-81-29

Przyjmuje:
ul. Piłsudskiego 10, Dębica

Rejestracja tel.:
14 677 65 60, 502 071 715

dr n. med. 

Barbara Brożyna-Żyłka
specjalista chorób oczu

Dębica, ul. 3 Maja 12/11

SPECJALISTA NEUROLOG
Lek. med. Jacek Składzień

telefoniczna rejestracja pacjentów:
14 677 92 76
696 48 12 56

Dębica, ul. 3 Maja 10/17

Gabinet Urologiczny
lek. Daniel Łukaszewski

przyjmuje w soboty 14:00-18:00  
i poniedziałki 17:00-20:00

39-200 Dębica, ul. Paderewskiego 2
rejestracja tel. 530 309 303

USG, diagnostyka, leczenie chorób układu mo-
czowego i płciowego m.in. prostaty

PROFESJONALIZM I MIŁA ATMOSFERA!

Lek. Marcin Gajewski
specjalista chorób wewnętrznych

i chorób naczyń

- USG jamy brzusznej, piersi, tarczycy
- USG doppler (przepływy) tętnic i żył

Gabinet lekarski ULTRAMED
Dębica, ul. Sobieskiego 3 (obok Kaprysu)

REJESTRACJA: 517 408 805

Urologia

USG

Dębica, ul. Paderewskiego 2

GABINET LEKARSKI
USG DZIECI I DOROSŁYCH

węzły chłonne, szyja, jama brzuszna, piersi
badania naczyniowe (żyły, tętnice), płuca

lek.med. Tomasz Krzyżanowski
specjalista medycyny rodzinnej
specjalista medycyny transportu

Umawianie badań:
tel. 603 994 449, 14 648 37 00 

oraz www.vivere-usg.pl

ELASTOGRAFIA

Tel. 14 676 32 63, 538 363 127

dr n. med. Robert Undas
Dębica, ul. Ks. Nosala 6

USG
jamy brzusznej 
tarczycy
tętnic szyjnych (Doppler)
inne

Pracownia USG

Dębica, ul. Ks. Nosala 4
Tel: 570 208 708

www.openmed.eu

ORTODONCJA / IMPLANTY 
KOMPLEKSOWE LECZENIE

STOMATOLOGIA
openmed

Wizyty prywatne w poniedziałki 
i w piątki 18.00 - 20.00.
Przychodnia Elmed,

Nagawczyna 24a. 
Badanie USG jamy brzusznej 

zapisy: 14 696 99 88.

Lekarz chorób wewnętrznych,
specjalista medycyny rodzinnej
Elżbieta Nowak–Bereś

W pakiecie taniej!
Zamów ogłoszenie medyczne 

w Obserwatorze Lokalnym

i na portalu debica24.eu

Tel. 14 670 42 34, email:

reklama@ol.com.pl

DYŻURY
APTEK

25-31.07.2022

Apteka „Rodzinna”, Dębica,

ul. Czarnieckiego 4;

tel. 14 670 87 59

1-7.08.2022

Apteka „Św. Łukasza”, Dębica, 

ul. Rzeszowska 66/48;

tel. 14 681 23 34

W godz. 0:00-6:00

Stylizacja brwi oraz rzęs
wykonywane zabiegi:
• laminacja brwi
• laminacja rzęs
• koloryzacja rzęs i brwi - farba /henna
• regulacja brwi

Tel. 516 213 427

eprasa.pl 97f1d24754

tel:+48 606 200 184
tel:+48 887 807 566
https://m.in/
https://www.vivere-usg.pl/
https://www.openmed.eu/
https://debica24.eu/
mailto:reklama@ol.com.pl
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DAM PRACĘ

 ● Budowa domów – praca murarz, cie-

śla. Tel. 784 631 434.

 ● Firma budowlana zatrudni: robot-
ników/pomocników budowlanych, 
murarzy – tynkarzy, zbrojarzy, mon-

terów konstrukcji stalowej oraz ope-

ratora koparki/koparko – ładowarki. 
Kontakt 664 740 723.

 ● Firma z Dębicy poszukuje do pra-

cy za granicą, monterów instalacji 
przemysłowych i spawaczy TIG z do-

świadczeniem, atrakcyjne wynagro-

dzenie. Kontakt tel. 692 435 866.

 ● Przyjmę do pracy dobrą krawcową 
z doświadczeniem. Tel. 534 132 139.

 ● PZM Technology poszukuje pracow-

ników na stanowiska: elektryk, me-

chanik – monter, operator maszyn 

CNC i maszyn konwencjonalnych, 

operator plazmy, water jet, ślusarz. 
CV: biuro@p-zm.com, kontakt 14 
670 51 81.

 ● Zatrudnimy operatora żurawia sa-

mojezdnego do 30 ton. Wymagane 
uprawnienia UDT, mile wdziane do-

świadczenie. Kontakt: 668 155 652.

DZIAŁKI

 ● Budowlana 12,5 a, Głowaczowa, 
obok lasu; możliwość wykopania sta-

wu. Tel. 788 396 569.

 ● Na sprzedaż duża działka budow-

lana o powierzchni 34 ar, położona 
w miejscowości Lubzina, przy głów-

nej trasie E4, w pełni uzbrojona. 
Możliwość zabudowy jednorodzin-

nej i usługowej. Cena 8 000 zł za ar. 
Tel. 887 384 111.

 ● Sprzedam działkę budowlaną 18 ar 
w Głowaczowej. Tel.: 695 270 131.

KOREPETYCJE

 ● Korepetycje i tłumaczenia z języka 
niemieckiego, przygotowanie do wy-

jazdu za granicę. Tel. 792 488 603.

KREDYTY, POŻYCZKI

 ● Kredyty hipoteczne, gotówkowe, 
ekspresowo na oświadczenie, rów-

nież działalność. Tel. 506 411 358, 
531 646 259.

MIESZKANIA, DOMY

 ● Do wynajęcia dom w centrum Dębi-
cy. Tel. 577 740 391.

 ● Do wynajęcia mieszkanie w Dębicy. 
Tel. 609 793 505.

 ● Do wynajęcia mieszkanie 25 m2 

w Dębicy. Tel. 799 335 692.

 ● Kawalerka 30 m2, wyposażona w Dę-

bicy, koło Kaprysu, II piętro – do wy-

najęcia; 1000 zł + media. Tel. 799 255 
913.

 ● Kupię mieszkanie, może być do re-

montu. Tel. 788 158 090.

 ● Kupię mieszkanie. Może być do re-

montu. Tel. 605 253 801.

 ● Pilnie sprzedam mieszkanie – 3 po-

koje – do zamieszkania, III piętro, 
po remoncie, klimatyzacja. Cena do 
uzgodnienia. Tel. 791 611 044.

 ● Sprzedam mieszkanie w apartamen-

towcu, 58 m2, winda, garaż podziem-

ny; ul. Łąkowa. Tel. 692 639 406.

 ● Ważne! Kupię mieszkanie lub dom 
dla siebie. Może być do remontu 
i w złym stanie technicznym. Tel: 794 
628 093.

 ● Wynajmę piętro w domu jednoro-

dzinnym; więcej informacji pod te-

lefonem: 605 682 517.

MOTORYZACJA

 ● A. Skup samochodów osobowych, 
dostawczych, terenowych. Płacimy 
najwięcej, gotówka od ręki. Tel. 601 
500 160.

 ● Auto Skup Dębica, skup aut w każ-

dym stanie. Płacimy Najwięcej Tel. 
574 283 937.

NIERUCHOMOŚCI, RÓŻNE

 ● aokazja.pl szuka: mieszkanie, działka, 
las, pole, lokal, gospodarstwo, dom. 
Tel. 607 720 930.

 ● Sprzedam garaż murowany w cen-

trum Dębicy, ul. Sobieskiego. Tel. 881 
504 109.

SPRZĄTANIE

 ● Czyszczenie dywanów, wykładzin, 
tapicerki meblowej, ozonowanie sa-

mochodów. Jerzy Matłok, Dębica, 
Szkotnia 2. Tel. 604 244 919.

 ● Czyszczenie kostki brukowej. Perfek-

to, tel. 796 643 529, 14 682 4004.

 ● Ewa Lux – czyszczenie dywanów, wy-

kładzin oraz tapicerek: meblowych, 
samochodowych. Ozonowanie. Fak-

tura. Dębica, ul. Bojanowskiego 3. 
Tel. 696 952 833.

Ogłoszenia 
drobne
Zeskanuj kod QR i dodaj ogłoszenie drobne

Informacja dotycząca ochrony danych osobowych
Informujemy osoby �zyczne, zlecające druk ogłoszenia drobnego lub reklamy w tygodniku Obserwator Lokalny, że ad-
ministratorem Państwa danych osobowych jest Agencja Wydawnicza Agard, 39-200 Dębica, ul. Żeromskiego 10; kon-
takt: pajura@ol.com.pl. Dane te będą przetwarzane tylko w celu realizacji umowy, czyli druku ogłoszenia/reklamy, na 
podstawie otrzymanego zlecenia. Będą przekazywane odbiorcom zewnętrznym tylko w celu wykonania obowiązków 
księgowych. Okres przechowywania danych - 5 lat, wymagany przepisami prawa podatkowego. 
Ogłoszeniodawcom przysługuje prawo dostępu do swoich danych osobowych, do ich sprostowania, usunięcia lub ogra-
niczenia przetwarzania, prawo do wniesienia sprzeciwu wobec przetwarzania, a także prawo do przenoszenia danych 
oraz prawo do wniesienia skargi do organu nadzorczego.
Podanie danych osobowych jest warunkiem druku ogłoszenia/reklamy, wynikającym z  przepisów 
podatkowo-księgowych.

Na podstawie art. 17 pkt 1 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu 
przestrzennym (tj., Dz. U. z 2022 r. poz. 503) oraz art. 39 ust. 1 pkt 1 ustawy z dnia 3 października 
2008 r. o udostępnieniu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie 
środowiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (tj., Dz. U. z 2022 r., poz. 1029z późn. zm.), 
zawiadamiam o podjęciu przez Radę Gminy Dębica uchwały Nr XLII/475/2022 z dnia 31 maja 2022 r. 
w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 
gminy Dębica, obszaru w miejscowości Latoszyn oraz o przystąpieniu do sporządzenia prognozy 
oddziaływania na środowisko do ww. opracowania.

Granice obszaru objętego sporządzeniem miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 
przedstawia załącznik gra�czny zamieszczony na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy Dębica, na stronie 
internetowej Urzędu Gminy - BIP.

Zainteresowani mogą składać wnioski dotyczące ww. planu i prognozy oddziaływania na środowisko.
Wnioski dotyczące planu należy składać na piśmie do Urzędu Gminy Dębica,ul. Stefana Batorego 

13, 39-200 Dębica, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 23.08.2022 r. Wniosek powinien zawierać 
nazwisko, imię, nazwę i adres wnioskodawcy, przedmiot wniosku oraz oznaczenie nieruchomości, 
której dotyczy.
Wnioski do projektu planu mogą być wnoszone w formie:
1. papierowej na adres: Urząd Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica
2. elektronicznej: poprzez platformę ePUAP lub za pomocą poczty elektronicznej na adres e-mail: 

urzad@ugdebica.pl

Wnioski dotyczące prognozy oddziaływania na środowisko należy składać do Urzędu Gminy 
Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica, w nieprzekraczalnym terminie do dnia 23.08.2022 r. 
Wnioski mogą być wnoszone w formie pisemnej, ustnie do protokołu, za pomocą środków komunikacji 
elektronicznej na adres e-mail: urzad@ugdebica.pl bez konieczności opatrywania ich bezpiecznym 
podpisem, o którym mowa w ustawie z dnia 18 września 2001 r. o podpisie elektronicznym i powinny 
zawierać nazwisko, imię, nazwę i adres wnioskodawcy, przedmiot wniosku oraz oznaczenie nieruchomości, 
której dotyczy.

Organem właściwym do rozpatrzenia wniosków będzie Wójt Gminy Dębica. 
Wójt Gminy Dębica

OGŁOSZENIE
o przystąpieniu do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania 

przestrzennego gminy Dębica, obszaru w miejscowości Latoszyn

eprasa.pl 97f1d24754
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Ogłoszenia drobne, reklamy
SPRZEDAM

 ● Kotły Centralnego Ogrzewania na 
drewno, węgiel, pellet. Bufory CO 
800, 1000l. Kotły tradycyjne zasypo-

we, zgazowujące drewno, zgazowu-

jące węgiel – Atmos, MPM, SAS. Tel. 
606 219 371.

 ● Ogórki gruntowe, czosnek, Wola 
Wielka 8P. Tel. 784 574 771.

 ● Sprzedam pralkę mało używaną, fir-
my Gorenje. Tel. 788 760 528.

 ● Sprzedam stemple 3 m, deski po 
pierwszej budowie. Tel. 505 510 100.

 ● Sprzedaż ogórka, chrzanu, kopru, 
ziemniaka i czosnku, Wola Wielka 4c. 
Tel. 887 587 664.

TŁUMACZENIA

 ● Alemannia Centrum Tłumaczeń. 
Wszystkie języki. Dębica, ul. Kolejo-

wa 18; pon. – pt.: 8:00 – 16:00. Tel. 
14 682 18 08, 785 992 307.

UBEZPIECZENIA

 ● UBEZPIECZENIA na każdą okazję, dla 
CIEBIE i TWOJEJ RODZINY. Ponad 20 
firm w ofercie, na rynku od 1992 r. 
Zapraszamy pn. – pt.: 8:30 – 17:00, 
39 – 200 Dębica, Rynek 16. Tel.: 
14 682 65 15, 14 670 22 01. www: 
ubezpieczeniamarco.pl

USŁUGI BUDOWLANO – 
REMONTOWE

 ● Adaptacja poddaszy, bezpyłowe tar-
cie, malowanie, szpachlowanie, płyt-
ki, panele. Tel. 668 437 530.

 ● Adaptacja poddaszy, elewacje, malo-

wanie, szpachlowanie, tynkowanie, 
układanie płytek, kamiennego dy-

wanu itp. Tel. 500 823 660.

 ● Adaptacja poddaszy, podwieszane 
sufity, szpachlowanie, malowanie, 
układanie płytek, układanie paneli 
podłogowych. Przeróbki elektryczne 
i hydrauliczne. Tel. 537 268 782.

 ● Atrakcyjne ceny, malowanie dachów, 
elewacji, ogrodzeń, czyszczenie, my-

cie dachówki, blachodachówki z po-

rostów i zabrudzeń. Prace remonto-

we. Tel. 886 231 674.

 ● Bezpyłowe cyklinowanie, komplek-

sowa renowacja podłóg, parkietów. 
Usuwanie subitu. Tel. 14 676 03 31, 
880 597 732.

 ● Budjan. Remonty, adaptacja pod-

daszy, docieplenia budynków, tyn-

ki gipsowe i cementowo – wapienne 
(maszynowe). Tel. 668 854 123.

 ● Cyklinowanie bezpyłowe, lakierowa-

nie, układanie parkietu, renowacja 
schodów i drzwi. Tel. 604 704 743.

 ● Dachy, rynny – reperacje, pioru-

nochrony. Tel. 505 536 889.

 ● Docieplenia budynków, elewacje, 
podbitki, malowanie elewacji. Tel. 
14 682 38 07, 696 396 690.

 ● Docieplenia pianką poliuretanową. 
Izolacja idealna. Izolacja poddaszy, 
hal, przechowalni. www.piotrowski-
-okna.pl. Tel. 509 655 100.

 ● Kierownik budowy. Tel. 784 631 434.

 ● Kierownik budowy, inspektor nad-

zoru, ekspertyzy techniczne, odbio-

ry techniczne, przeglądy budynków. 
Tel. 507 867 430.

 ● Kopalnia Kruszywa LIPINY koło Pilzna 
oferuje: żwiry 2-8, 8-16,16-63, kli-
niec, piasek, pospółkę, ziemię ogro-

dową. Możliwość transportu. Tel.: 
601 621 816.

 ● Kopalnia Kruszywa Wola Żyrakow-

ska, sprzeda: piasek zasypowy, pia-

sek płukany, piasek żółty, żwir, ka-

myk, ziemię ogrodową, kliniec, 
tłuczeń, grysy, korę kamienną. Trans-

port. Tel. 510 457 303.

 ● Malowanie dachów. Tel. 516 267 207.

 ● Malowanie dachów, elewacji, obrób-

ki dekarskie, papowanie. Tel. 575 208 
175.

 ● Malowanie dachów, mycie, malowa-

nie elewacji, montaż rynien i śniego-

łapów, obróbka kominów. Konkuren-

cyjne ceny, 5 lat gwarancji, faktury 
vat. Tel. 788 060 441.

 ● Malowanie, szpachlowanie, adapta-

cja poddaszy, płytki, panele, regipsy. 
Tel. 692 930 325.

 ● Montaż ogrodzeń panelowych, 
ogrodzenia ozdobne, kostka bruko-

wa, odwodnienia, usługi remontowo 
– budowlane. Tel. 730 633 756.

 ● Płytki, układanie paneli, malowanie, 
szpachlowanie, wykończenia całych 
domów, mieszkań. Tel. 664 627 105.

 ● Usługi remontowe: szpachlowanie, 
malowanie, panele, g/k, układanie 
płytek. Tel. 516 199 782.

 ● Usługi remontowo–budowlane: ma-

lowanie, szpachlowanie, sucha zabu-

dowa i inne. Tel. 693 569 404.

 ● Wylewki anhydrytowe. Tel. 509 655 
100, www.piotrowski-okna.pl.

 ● Wylewki maszynowe, niwelowanie 
laserem, zacieranie mechaniczne, 
wysoka jakość, krótkie terminy. Tel. 
509 655 100, www.piotrowski-okna.
pl.

USŁUGI KOMINIARSKIE

 ● Czyszczenie kominów, doradztwo, 
ekspertyzy, opiniowanie. Mistrz ko-

miniarski Dariusz Pieniążek. Tel. 664 
492 296.

 ● Frezowanie (rozwiercanie) kominów. 
Montaż i sprzedaż wkładów kwaso-

odpornych, żaroodpornych i cera-

micznych. Tel. 505 871 128.

USŁUGI OGRODNICZE

 ● Cięcie, przycinanie drzew i żywopło-

tów, ozdobne formowanie krzewów, 
porządki, wywóz. Tel. 609 797 306.

 ● Firma Extremis TworzyMY Prze-

strzeń oferuje Kompleksowe Zakła-

danie ogrodów w tym: – zakładanie 
trawników z rolki i siewu – cięcia ży-

wopłotów i krzewów – oczyszcza-

nie działek i nieużytków – wycinka 
drzew metodą alpinistyczną i trady-

cyjną, prace arborystyczne – usłu-

gi podnośnikiem koszowym 23 m 
– formowanie roślin, tworzenie ra-

bat roślinnych, sadzenie roślin – pra-

ce ziemne, niwelacja terenu, dowóz 
ziemi – układanie kostki brukowej – 
ocieplanie fundamentów profesjo-

nalne mycia kostki brukowej oraz 
kamienia – drenaże, odwodnienia, 
zagospodarowanie wody deszczo-

wej, montaż zbiorników. Usługi mi-
nikoparką oraz koparko – ładowarką. 
Zadzwoń Zapytaj Pomożemy. Tel.: 
724 061 117.

 ● Pielęgnacja i wycinka drzew 
trudnych; usługi ogrodnicze; usługi 
rębakiem, frezowanie pni; www.
kornikdrzewa.pl Tel. 663 198 971.

USŁUGI RÓŻNE

 ● BHP – szkolenia. Tel. 784 631 434.

 ● Czyszczenie pierza, przeróbka pie-

rzyn, szycie kołder, poduszek. Tel. 14 
683 11 17, 663 603 807.

 ● Montaż i naprawa anten satelitar-
nych, telewizyjnych, instalacje we-

wnętrzne, monitoring. Tel. 602 199 
038.

 ● Montaż, naprawa anten satelitar-
nych, naziemna telewizja cyfrowa, 
instalacje. Tel. 728 392 010.

 ● Naprawa pił, kos, kosiarek, podka-

szarek, traktorków do koszenia tra-

wy, prostowanie wałów w kosiar-
kach. Zakres usług jest bogaty, od 
naostrzenia łańcucha, aż do skom-

plikowanych napraw silnika. Tel. 790 
505 966.

 ● Skupujemy antyki – starocie: radia, 
zegary, aparaty, maszyny, motocykle 
itp. Tel. 698 693 846.

USŁUGI STOLARSKIE

 ● Meble na wymiar kuchnie, szafy 
i inne. Pomiar i wycena gratis. Vega 
Toboła Krzysztof. Tel. 663 795 727.

 ● Wykonujemy: konstrukcje drewnia-

ne, wiaty, altany, tarasy, zadaszenia, 
pergole. Stoły i stoliki kawowe z lite-

go drewna. Tel. 881 625 745.

WYNAJEM

 ● Wynajmę tanio lokal usługowy, 26 
m2. Dębica, ul. Głowackiego, obok 
PKS. 14 670 25 08.

ZWIERZĘTA

 ● Ferma Drobiu Machowa – Beata For-
nal oferuje: kokoszki, brojlery, kaczki, 
gęsi, perliczki. Sprzedaż w środy i so-

boty. Tel. 600 137 375, 14 626 50 87.

 ● Ferma Drobiu Żmuda w Zdziarcu po-

siada w sprzedaży; kokoszki i kogu-

ty 12 – tygodniowe różnokolorowe 
14 zł/szt., kokoszki i koguty różno-

kolorowe 20 – tygodniowe 25 zł/
szt. Posiadamy również kaczki mu-

lardy – pekiny, gąski. Posiadamy pa-

szę dla wszystkich ptaków. Sprzedaż 
codziennie 8:00-16:00. Tel. 14 681 13 
53, 602 817 064.

 ● Sprzedam brojlery od dnia 
21.07.2022; 8.0 zł/kg (waga od 1 kg), 
Piotr Szufla, Żarówka 99. Tel.: 887 
418 498 Możliwość kupienia paszy.
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Amatorska Liga Piłki Nożnej Gminy BrzostekLiga Steel Dart

Rozgrywki na finiszuW kolejnym sezonie w pierwszej lidze 
zagra Sławomir Strzępek

W zwycięskiej ekipie grali: Radosław Mazur, Grzegorz Jeleń, Adam Kaczka, Kacper Szymański, Łukasz Kowalski, 
Damian Król, Kamil Filak, Bartłomiej Miazga, Paweł Bielak i Marcin Zawiślak.

W barażu zagrali Sławomir Strzępek (po lewej) i Piotr Pachoł.

Wakacyjny Turniej Piłki Nożnej o Puchar Wójta Gminy Jodłowa

Siwy Dym najlepszy w grupie i w finale

Zainteresowani startem w ko-
lejnej edycji Ligi Steel Dart Dębica 
mogą już zapisywać się do udziału. 
Organizatorzy na zgłoszenie czeka-
ją do 20 sierpnia. Można to zrobić 

dzwoniąc pod nr tel. 515 098 755 
lub pod postem na stronie FB Sto-
warzyszenia Dart Dębica. Start ligi 
we wrześniu w klubie Pino.

JAG

FINAŁ: Siwy Dym - Tojnado 4:3
Kacper Szymański 3, Bartomiej 

Miazga - Dawid Rachowicz 3.
Królem strzelców został Kacper 

Szymański (Siwy Dym) z 13 gola-
mi. O jego zwycięstwie zadecydo-
wał dodatkowy konkurs rzutów 

karnych, bo tyle samo bramek miał 
też Dawid Rachowicz (Tojnado), 
który wybrany został najlepszym 
piłkarzem. A tytuł najlepszego gol-
kipera trafił do jego kolegi z druży-
ny Dariusza Golca.

JAG

FAZA GRUPOWA
KD Przeczyca - Piłkarzyki 1:2
Bramki: Paweł Socha - Kacper 

Czarnawski, Kamil Serafin.
Wybrzeże Klatki Schodowej - 

Siwy Dym Jodłowa 0:15
Kacper Szymański 4, Radosław 

Mazur 3, Łukasz Kowalski 2, Grze-
gorz Jeleń 2, Bartłomiej Miazga 2, 
Kamil Flak, Damian Król.

Tojnado - Albatros Jodłowa 4:2
Dawid Rachowicz 2, Karol Czar-

nawski 2 - Mariusz Kita 2.
KD Przeczyca - Siwy Dym 0:8
Damian Król 2, Kacper Szymań-

ski 2, Łukasz Kowalski, Grzegorz 
Jeleń, Radosław Mazur, Kamil Li-
sak (sam.).

Piłkarzyki - Albatros 3:2
Kacper Czarnawski, Jan Strózik, 

Patryk Mikrut - Damian Serafin, 
Mariusz Kita.

WKS - Tojnado 1:3
Marcin Kurcz - Adam Czapla, 

Dawid Rachowicz, Wiktor Toma-
siewicz.

KD Przeczyca - Albatros 6:5
Dawid Grotkowski 3, Kacper 

Grzesiakowski, Kamil Lisak, Ma-
teusz Pruchnik - Sebastian Składa-
nowski 2, Damian Serafin, Kamil 
Studniarz, Mariusz Kita.

Siwy Dym - Tojnado 5:0

Damian Król 3, Łukasz Kowalski, 
Radosław Mazur.

Piłkarzyki - WKS 2:0
Jan Kos, Kacper Czarnawski.
KD Przeczyca - Tojnado 1:10
Kamil Lisak - Dawid Rachowicz 

5, Dariusz Golec, Dominik Pyznar-
ski, Adam Czapla, Sebastian Cza-
pla, Karol Czarnawski.

Albatros - WKS 11:3
Mariusz Kita 4, Bartłomiej Cius, 

Kamil Studniarz, Mikołaj Tarasek, 
Adrian Placek, Sebastian Składa-
nowski, Tomasz Czarnawski - Łu-
kasz Stanek, Kacper Dzik.

Siwy Dym - Piłkarzyki 4:1
Kacper Szymański 2, Bartłomiej 

Miazga, Radosław Mazur - Pa-
tryk Mikrut.

KD Przeczyca - WKS 3:0 (w.o.)
WKS nie zgłosiło się na mecz.
Tojnado - Piłkarzyki 3:1
Dawid Rachowicz 2, Mariusz 

Szpak - Kacper Czarnawski.
Albatros - Siwy Dym 3:3
Sebastian Składanowski, Mariusz 

Kita, Filip Bielański - Kacper Szy-
mański 2, Bartłomiej Miazga.

MECZ O 3. MIEJSCE:
KD Przeczyca - Piłkarzyki 7:1
Paweł Socha 5, Mateusz Pruch-

nik, Sebastian Macko - Piotr Szew-
czyk.

Zwycięska drużyna nie przegrała w turnieju żadnego 
meczu. Strzeliła 26 bramek, tracąc przy tym tylko 4.

Siódmy zawodnik w rozgryw-
kach pierwszej ligi, czyli Piotr Pa-
choł, w spotkaniu decycującym 
o pozostaniu w niej, zmierzył się 
z drugim zawodnikiem drugiej ligi 
Sławomirem Strzępkiem. Ten bar-
dzo emocjonujący mecz rozegrany 
został w piątek 22 lipca.

Zawodnicy rywalizowali w for-
mule 501, a ze starcia zwycięsko 
miał wyjść ten, który jako pierwszy 
wygra sześć legów. Bardzo blisko 
tego był broniący się przed spad-
kiem Piotr Pachoł. Od początku 
narzucił bardzo mocne tempo i wy-
grywał już 5:0.

Do utrzymania brakowało mu 
więc tylko jednego lega. Wielu ob-
serwatorom pojedynku wydawało 
się, że będzie to tylko formalność. 
Inaczej myślał jednak Sławomir 
Strzępek. Wszystkim niedowiar-
kom udowodnił, że można odwró-
cić losy meczu, jeśli się w to wierzy.

Zaczął świetnie grać na końców-
kach i wygrał sześć legów z rzędu. 
Piotrowi Pachołowi nie pozostało 
nic innego, jak tylko pogratulo-
wać rywalowi.

FAZA GRUPOWA
Żywe Legendy - Szkolne Team 
1:5

Bramki: Kamil Gąsior - Marcin 
Krajewski 2, Wiktor Madej, Mariusz 
Szarek, Dominik Rosół.
WKS Wola Brzostecka - Mazi 
Team 2:2

Bartosz Wójtowicz 2 - Jakub Ma-
zur, Kamil Kalisztan.
Hos-Pol - LKS Brzostowianka 1:7

Kamil Zdziarski - Marcin Jusz-
kiewicz 4, Kacper Szymański 2, Łu-
kasz Stanek.
Żywe Legendy - Mazi Team 4:3

Paweł Łukasik, Adrian Jędrzej-
czyk, Kamil Gąsior, Rafał Kobak 
-  Kamil Kalisztan 2, Jakub Mazur.
Szkolne Team - Brzostowianka 
3:6

Marcin Krajewski, Dominik Ro-
sół, Kacper Konieczny - Marcin 
Juszkiewicz 3, Kacper Szymański 2, 
Łukasz Stanek.
WKS Wola Brzostecka - Hos-Pol 
1:3

Szymon Wąsik - Kamil Zdziarski, 
Waldemar Hołowicki, Michał Boch-
niewicz.

Szkolne Team - WKS Wola Brzo-
stecka 5:1

Marcin Krajewski 4, Wiktor Ma-
dej - Bartosz Wójtowicz.

Mazi Team - Hos-Pol 2:3
Kamil Kalisztan, Jakub Mazur - 

Kamil Zdziarski 3.
Żywe Legendy - Brzostowianka 
2:3

Krystian Noga, Kamil Lisak - 
Kacper Szymański 2, Marcin Jusz-
kiewicz.
Szkolne Team – Mazi Team 8:4

Marcin Krajewski 7, Mariusz Sza-
rek - Jakub Mazur 3, Maciej Konsur.
Żywe Legemdy – Hos-Pol 2:2

Krystian Noga, Kamil Lisak - Ka-
mil Zdziarski, Jacek Pocica.
LKS Brzostowianka Brzostek – 
WKS Wola Brzostecka 10:2

Marcin Juszkiewicz 4, Kacper 
Szymański 2, Łukasz Stanek 2, Do-
minik Chmura - Kacper Nowak, 
Michał Ogrodnik.

W klasyfikacji strzelców pro-
wadzi Marcin Krajewski - 14 goli, 
przed Marcinem Juszkiewiczem - 
12 i Kacprem Szymańskim - 10. Ko-
lejne miejsca zajmują Jakub Mazur 
i Kamil Zdziarski, którzy trafili po 
siedem razy.

JAG

Awans wywalczył w spotkaniu 
barażowym, w którym jego 
rywalem był Piotr Pachoł.

Zwycięzcę ligi poznamy późnym 
wieczorem w czwartek 28 lipca.

1 Brzostowianka 4 12 26-8
2 Szkolne Team 4 9 21-12
3 Hos-Pol 4 7 9-12
4 Żywe Legendy 4 4 9-13
5 Mazi Team 4 1 11-17
6 WKS Wola B. 4 1 6-20

1 Siwy Dym 5 13 26-4
2 Tojnado 5 12 20-10
3 Piłkarzyki 5 9 9-10
4 KD Przeczyca 5 6 11-24
5 Albatros 5 4 23-19
6 WKS 5 0 4-34
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Petanque

Nordic walking

Nordic walking

Transfery

W Gilowicach najlepsi, 
teraz pora na Śrem

To będzie święto chodziarzy

W Kolbuszowej dwóch 
zawodników na podium

Nasi sportowcy zmieniają 
kluby

W turnieju tym rywalizowały 
triplety. Nasi przedstawiciele Da-
ria Chmiel i Marcin Chmiel przy 
wsparciu Ewy Domanus z Myśle-
nickiego Klubu Petanque nie mieli 
sobie równych.

Dębickie rodzeństwo znajdzie się 
też w kadrze bractwa na rozgrywki 
drugiej rundy II ligi. DBK po pierw-
szej części zajmuje czwarte miejsce 
w tabeli. W Gdańsku wygrali cztery 
z pięciu spotkań. Ale takim samym 

dorobkiem mogą się też pochwalić 
trzy inne teamy.

W Śremie w pierwszy weekend 
sierpnia zmierzą się z dwiema 
drużynami. Ich rywalami będą TS 
Liskowiak i KS Grom Warszawa. 
Obie ekipy są sklasyfikowane wy-
żej od naszej. Liskowiak zajmuje 
pierwsze, a Grom trzecie miejsce 
w tabeli. DBK jest czwarte.

- Przeciwników mamy wymaga-
jących - mówi Piotr Longosz.

rywalizować na dwóch dystan-
sach 5 i 10 km. Na zakończenie 
każdego etapu przyznawane są 
punkty do klasyfikacji generalnej.

Podsumowaniem Enea Polish 
Nordic Walking CUP 2022, będzie 
udział wszystkich uczestników 
w zawodach finałowych, gdzie 
zostaną wręczone nagrody w kla-
syfikacji generalnej i wiekowej. 

Program imprezy w Latoszynie:
9:30-12:30 - działa biuro zawodów
10:45 - uroczyste otwarcie
10:50 - wspólna rozgrzewka
11:00 - start na 10 km
12:45 - wspólna rozgrzewka
13:00 - start na 5 km
14:30 - dekoracje

Rejestracja trwa do czwartku 28 
lipca na stronie: inws.info/puchar_
nordic_walking/latoszyn. Tutaj też 
można znaleźć regulamin i szcze-
gółowe informacje. Jeśli będą wolne 
miejsca, zapisy przyjmowane będą 
też w dniu startu w biurze zawo-
dów.

Uczestnicy podzieleni zostaną na 
kategorie wiekowe. Rywalizować 
będą o zwycięstwo zarówno w tej, 
do której zostaną przydzieleni, jak 
i w open. Na krótszym dystansie 
za zgodą rodziców lub opiekunów 
prawnych mogą też wystartować 
osoby niepełnoletnie.

JAG

Puchar prezesa banku zdobyli Ewa Domanus, Marcin Chmiel i Daria Chmiel (trójka w środku).

Dariusz Barnaś był pierwszy, a Tomasz Domaradzki - trzeci.

Członkowie Dębickiego Bractwa Kulkowego wygrali 
Grand Prix Petanque Gilowic o Puchar Prezesa Banku.

A żeby myśleć o pozostaniu 
w pierwszej czwórce i walce 
o awans do I ligi, konieczne są zwy-
cięstwa. Jeśli dębiczanom by się to 
nie udało, pozostanie im rywaliza-
cja o utrzymanie w drugiej.

O to, by udało się zrealizować 
pierwszy cel, w Śremie będą się 
starać: Piotr Longosz, Paweł Mo-
rawczyński, Daria Chmiel, Marcin 
Chmiel, Krzysztof Słota, Paweł 
Bania i Dariusz Gut. Ten ostatni 
pochodzi z Warszawy, ale po trans-
ferze reprezentuje barwy Dębickie-
go Bractwa Kulkowego.

JAG

Na pierwszym miejscu rywa-
lizację zakończył Dariusz Barnaś 
z Jaźwin, który startował w bar-
wach stowarzyszenia Czarne Gry-
fy. Dystans pokonał w 33 minuty 47 
sekund. Niemal tuż za nim finiszo-
wał Tomasz Domaradzki z Active 
Team Kozłów.

Niestety na trasie otrzymał żół-
tą kartkę za wykroczenie regula-
minowe i do jego wyniku zostało 
dopisane karne 30 sekund. To spo-
wodowało, że z czasem 34 minut 
i 22 sekund zajął trzecią pozycję. 
Siódmy był zaś Rafał Szukała.

Tuż za podium rywalizację za-
kończyła ich klubowa koleżanka 
Aneta Giełbaga, startująca w tej 
samej kategorii wiekowej wśród 
kobiet. Jej czas to 34 minuty 42 se-
kundy.

W klasyfikacji open Dariusz Bar-
naś był ósmy wśród mężczyzn. To-
masz Domaradzki zajął czternaste, 
a Rafał Szukała dwudzieste piąte 
miejsce. Aneta Giełbaga była zaś 
siódmą kobietą. Rywalizację ukoń-
czyło sześćdziesięciu mężczyzn 
i siedemdziesiąt kobiet.

- To był dla mnie bardzo dobry 
start - podkreśla Dariusz Barnaś.

Nauczyciel wychowania fizycz-
nego w Szkole Podstawowej w Sta-
rej Jastrząbce z kijkami chodzi od 
dwóch lat. Przerzucił się na tę dys-
cyplinę sportu po kontuzji kolana, 
która uniemożliwiła mu bieganie.

Cieszy się, że coraz lepiej wy-
gląda jego technika. Na leśnej tra-
sie w Kolbuszowej otrzymał od 
sędziów tylko jedno upomnienie, 
kolejne oznaczałoby bowiem żół-
tą kartkę. To tym bardziej godne 
zauważenie, że kijków używa 
głównie na zawodach, a kondycję 
wypracowuje jeżdżąc na rowerze.

JAG

W tym roku chodziarze w ra-
mach tego cyklu rywalizują 
w dziesięciu miejscowościach 
w Polsce. Inauguracyjne zawo-
dy zorganizowane zostały 30 
kwietnia w Koszalinie, a finał 
zaplanowano na 1 października 
w Potęgowie. W niedzielę 31 lip-
ca odbędą się w Latoszynie przy 
uzdrowisku. 

W zawodach mogą startować 
zarówno amatorzy, jak i profesjo-
naliści. Wszyscy uczestnicy będą 

Pochodzący z Podgrodzia Rafał 
Buszek po czterech sezonach spę-
dzonych w Asseco Resovii prze-
szedł do PSG Stal Nysa. 35-letni 
przyjmujący związał się z wystę-
pującą w Plus Lidze ekipą rocz-
nym kontraktem.

W Plus Lidze będzie to już jego 
szesnasty sezon. Na koncie ma dwa 
tytuły mistrza Polski i srebrny me-

dal Ligi Mistrzów CEV. Wszystkie 
osiągnięcia wywalczył z Resovią. 
Najważniejsze jego trofeum to jed-
nak złoty medal MŚ z reprezentacją 
Polski zdobyty w 2014 r.

Po dwóch latach w BKS Bostik 
Bielsko-Biała otoczenie zmieniła 
również dębiczanka Aleksandra 
Kazała. Nasza siatkarka, która po 
powrocie ze studiów w USA grała 
też w Enei PTPS Piła, od nowego 
sezonu będzie zawodniczką Grot 
Budowlanych Łódź. 26-latka nadal 
będzie grała na przyjęciu.

JAG

Nasi reprezentanci postarali się 
o ten sukces w chodzie na 5 km 
w kategorii 40-49 lat.

Jedna z imprez Enea Polish 
Nordic Walking Cup 2022 
odbędzie się w Latoszynie. Z nowymi zespołami związali się 

grający w siatkówkę Rafał Buszek 
i Aleksandra Kazała.

MASZ PROBLEM 
POTRZEBUJESZ 

POMOCY
Nasi dziennikarze czekają 

na Twoje zgłoszenie
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Sparingi i wieści z klubów

Piłka nożna

W klasie B Sokół Dębica zadebiutuje 27 sierpnia 
podczas meczu wyjazdowego z Dębem Żdżary

Kacper Maik wraca 
do biało-zielonych

Występ na mistrzostwach Polski Max Such zakończył złotym medalem.

Do startu w lidze przygotowywali się grając także zimą w lidze osiedlowej.

Jazda figurowa na rolkach

Główny cel - medal w Andorze

W rolkarstwie zawody przepro-
wadzają dwie organizacje. Jedną 
z nich jest stowarzyszenie WIFSA, 
które ze względu na swoją struktu-
rę nie może organizować zawodów 
mistrzowskich, a tylko imprezy ty-
pu World Open. To właśnie w jed-
nej z nich we francuskiej Tuluzie 
wystartował Max Such.

Zawodnik UKSŁF Mors Dębica 
zgłosił się do nich jako reprezen-
tant klubu. Wcześniej musiał na-
grać prezentację, by jurorzy mogli 
zakwalifikować go do odpowied-
niej dywizji w kategorii wiekowej 
juniorów. Jego materiał był tak do-
bry, że mógł zgłosić się do najwyż-
szej pierwszej dywizji.

Tak też zrobił, na miejscu okazało 
się, że na placu boju pozostał sam. 
Pojechał więc obydwa programy - 
krótki i dowolny - najlepiej jak po-
trafił. Wiedział, że pierwsze miejsce 
zajmie niejako z urzędu, ale ambit-
ny 17-latek walczył o coś innego.

- Chciałem pobić rekord życiowy 
z mistrzostw Polski - podkreśla.

Cel osiągnął. Na krajowym po-
dwórku od sędziów otrzymał 73,5 
pkt, w Tuluzie jego nota wzrosła 
do 74,94 pkt. Maxa Sucha cieszy 
również fakt, że jego wynik był 
najwyższy spośród wszystkich 

startujących w dywizji Elite Junior. 
Najlepsza dziewczyna dostała bo-
wiem 73 pkt.

W tym tygodniu rozpocznie przy-
gotowania do wrześniowego startu 
w Mistrzostwach Europy w Ando-
rze organizowanych przez federa-
cję World Skate. Zakwalifikował 
się do nich dzięki bardzo dobremu 
występowi w MP w Brwinowie, 
gdzie zdobył złoty medal.

Od 7 do 14 sierpnia uczestniczył 
będzie w obozie w Cieszynie, pod-
czas którego będzie dopracowywał 
programy. Musi je bowiem nieco 
zmienić, by dopasować się do wy-
mogów europejskiego czempiona-
tu.

- W Tuluzie moje przejazdy były 
czyste, ale po występie podchodzili 
do mnie także sędziowie i podpo-
wiadali, co zrobić, żeby były jeszcze 
lepsze - stwierdza Max Such.

W Andorze już będzie miał ry-
wali, ale to tylko motywuje go 
do dania z siebie jeszcze więcej 
na treningach i na zawodach. Nie 
ukrywa, że medal ME jest jego ce-
lem. A po powrocie z Andory chce 
skoncentrować się na nauce, bo za 
rok czeka go matura, którą będzie 
zdawał w II LO w Dębicy.

JAG

opolem i Wisłoką - mówi Da-
wid Piecuch.

Przed rozgrywkami ligowymi za-
grają dwa sparingi z Interem Gnoj-
nica i z beniaminkiem klasy A LKS 

Stara Jastrząbka/Róża. W rundzie 
jesiennej chcą się przede wszystkim 
zgrać z sobą, a wiosną powalczyć 
o jak najwyższe miejsce w klasie B.

JAG

Max Such z Dębicy chce tak przepracować sierpień, by we 
wrześniu na mistrzostwach Europy spełnić marzenia.

To właśnie były zawodnik Dębu 
podjął się porwadzenia w pierw-
szym sezonie ekipy Sokoła. Tworzą 
ją młodzi ludzie w wieku 16-22 lata 
z Dębicy i okolic. Część z nich grała 
w drużynie RW Wiadro, która od 
2019 do 2022 roku rywalizowała 
w lidze osiedlowej. I była w niej naj-
lepsza.

Prezes Paweł Kozieł i wiceprezes 
Dawid Piecuch przyznają, że pla-
ny zgłoszenia do klasy B mieli już 
w 2020 r.

- Ale wszyscy mówili nam, że za 
duże koszty, że za dużo roboty - 
stwierdza Dawid Piecuch.

W tym roku uczniowie I LO 
w Dębicy postanowili jednak po-
stawić wszystko na jedną kartę. 

Pomogli im rodzice i biuro podróży 
Chodak Travel, które jest głównym 
sponsorem klubu. Jego szef Da-
mian Chodak nie tylko wspiera ich 
finansowo, ale też organizacyjnie.

- Podpowiadał nam, co i gdzie 
mamy załatwić, także z boiskiem - 
mówi Dawid Kozieł.

Będą grać na tym przy ul. Aka-
demickiej niedaleko Ratusza. Pre-
zes Sokoła wspomina przy tym, że 
burmistrz Mariusz Szewczyk także 
zadeklarował, że miasto przekaże 
pieniądze na działalność klubu.

Drużynę tworzyć będą w więk-
szości ludzie, którzy grali w lidze 
osiedlowej. Będą wśród nich tak-
że znani z występów w innych 
zespołach ligowych Michał Stalec 
z Borowca Straszęcin czy Oliwier 
Zagórski i Kacper Kozioł z Wisłoki.

- Zebrałem ekipę osób, z którymi 
grałem w DAP-ie, lub przeciwko 
którym grałem w meczach z Iglo-

Wisłoka - Unia Tarnów 1:2 (1:0)
Dla Wisłoki: Łanucha.
Wisłoka - Termalica II 3:3 (0:3)
Dla Wisłoki: Maślany, Łanu-

cha 2.
Wisłoka: Test. 1 - Rachfalik, test. 

2, test. 3, Fedan, Zygmunt, Maik, 
Kardyś, Łanucha, Siedlik, Rębisz 
oraz Daniel, Staszczak, Falarz, B. 
Król, Siedlecki, Surma, Maślany, 
Boksiński.

Z biało-zielonymi pożegnał się 
obrońca Dominik Cabała. Na Par-
kowej zobaczymy Arkadiusza 
Staszczaka. Wychowanek Hutni-
ka Dubeczno przez ostatnie trzy 
sezony grał w KS Wiązownica. 
Na stare śmieci wraca natomiast 
Kacper Maik, który do czerwca był 
zawodnikiem Radziszowianki Ra-
dziszów.
Igloopol – Czarni Jasło 4:2

Dla Igloopolu: Brzostowski, Ta-
rała i dwaj testowani.

Do zespołu po półtorarocznym 
pobycie w Stali Stalowa Wola wra-
ca Aleksander Drobot. Z klubem 
pożegnali się Karol Wojtyło, który 
wraca po wypożyczeniu do Sta-
li Rzeszów, oraz Bartosz Ochab 
i Dawid Rokita. Tego drugiego zo-
baczymy jesienią w ekipie LKS Ży-
raków.
Legion - Glinik Gorlice 1:2

Dla Legionu: Syguła.
Adrian Ślęzak, który w przeszło-

ści grał w Rzemieślniku, zdecydo-
wał się na występy w Legionie. 
31-letni pomocnik przechodzi do 
Pilzna z Tamelu Tarnów.
Czarnovia - Żyraków 2:2

Dla Żyrakowa: Rokita, Balasa.
Beniaminka V ligi z Żyrakowa 

wzmocni nie tylko Dawid Roki-
ta. Klub pozyskał także Radosła-
wa Luberę z DAP Dębica, Kamila 
Adamczaka z LKS Zasów/Mokre 
oraz Grzegorza Chmurę z Paszczy-
niaka.
Dunajec Zbylitowska Góra - 
Pustków 0:2

Bramki: Struzik, M. Krawczyk.
Nowym graczem beniaminka 

V ligi będzie Arkadiusz Strzałka, 
który został wypożyczony na rok 
ze Stasiówki. W ubiegłym sezonie 
napastnik ten strzelił 20 bramek. 
Chemik Pustków - KS 
Przybyszówka 3:3

Dla Chemika: Jezuit, Nędza, Ha-
racz.

Do Chemika z Paszczyniaka 
przenosi się Dawid Fryz. 
Wolania Wola Rzędzińska - 
Wisłoka II 6:0
Wisłoka II - Lechia Sędziszów 1:1

Dla Wisłoki: Sysło.
JAG

O pierwszym rywalu niemal 
wszystko wie trener dębiczan 
Adrian Podraza.

Nadal bez zwycięstwa pozostaje 
w meczach sparingowych 
dębicka Wisłoka.

eprasa.pl 97f1d24754
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Ostatki

Panie komendancie, 
wystarczy pokiciać
Agnieszka Majba-Pochwat

Mierzi mnie, kiedy 
od mieszkańca 

wymaga się, że będzie 
wiedział, do kogo się 
zwrócić w kryzysowej 

sytuacji

Ratusz ogłosił, że burmistrz objął patronatem konkurs fotograficzny, 
w którym główną nagrodą jest 500 zł. Komuś w urzędzie bardzo musiało 
zależeć na zgarnięciu tej forsy, bo termin nadsyłania zdjęć mijał 14 lipca, 
a informacja na stronie miasta ukazała się 20 lipca, czyli 6 dni po terminie. 
I tak się kosi konkurencję!

Przewodniczący Józef Sieradzki nie wziął udziału w ostatniej sesji 
Rady Miejskiej. Jego zastępca Szczepan Mroczek twierdził, że dostał od 
niego telefon, że nie będzie obecny na sesji ponieważ znajduje się w szpi-
talu, jest chory, źle się poczuł. Nam natomiast przewodniczący tłumaczył, 
że musiał pojechać do krośnieńskiego szpitala na pilną kontrolę. No i czego 
Państwo nie rozumieją? Źle się poczuł, był chory, więc się musiał skontro-

lować w Krośnie. Proste jak... drut kolczasty. 

Radna Renata Barszcz apelowała do radnych, żeby nie narzekali na 
sytuację w mieście, bo mieszkańcom się udziela i też narzekają. Bardzo 
słuszna koncepcja - jest nadzieja, że jak radni zaczną chwalić, albo choć 
przestaną utyskiwać, mieszkańcy żadnych braków i niedociągnięć w mie-

ście nie zauważą. Aha.

Zadzwoniła do mnie pani z ulicy 
Fredry. Rozżalona i zła. Tego dnia  
z nieba lał się żar, a pod jej oknem, 
schowany w żywopłocie zawodził 
kot. Żeby to pierwszy dzień (i noc)! 
Kot siedział tam od tygodnia. Ko-

bieta nakarmiła, napoiła, ale domu 
dać nie mogła, a kociska żal. Za-

dzwoniła zatem do straży miejskiej, 
przeświadczona,  że  u  funkcjona-

riuszy w granatowych mundurach 
znajdzie pomoc i zrozumienie. To 
znaczy  ona  zrozumienie,  a  nie-

szczęśnik ratunek. 
Jedyne, co dostała, to informację, 

że strażnicy nie przyjadą, gdyż nie 
dysponują autem . Nie dyskutowa-

ła, że przecież z Ratuszowej na Fre-

dry spacerkiem można doczłapać 
w kwadrans, bo była przekonana, 
że  jak nie  tego dnia,  to nazajutrz 
transport  się  znajdzie  i  strażnicy 
przyjadą na wezwanie. Trochę się 
przeliczyła, a dokładnie o tydzień, 
bo w tym czasie nikt się nie zjawił.

Po upływie siedmiu dni zadzwo-

niła ponownie. Upał sięgał zenitu, 
kot wrzeszczał oczadziały od gorą-

ca, pomoc potrzebna była na cito. 

Tym razem dowiedziała się, że dziś 
już za późno i żeby przypomniała 
się nazajutrz rano. 

Słabo podbudowana tą złotą ra-

dą zwróciła się do mnie, bo może 
gazeta  ma  większą  siłę  przebicia 
niż zwykły mieszkaniec, z którego 
podatków utrzymywana jest straż.

Telefon odebrał sam komendant 
Sylwester Bieszczad. Nie wydawał 

się przejęty moją relacją, a nawet 
odniosłam wrażenie, że podszedł 
do zgłoszenia z pewną rezerwą za-

barwioną lekceważeniem. Po czym 
zaczął dywagacje typu: a skąd wia-

domo, czy kot nie jest dziki?, a taki-
mi sprawami to ZUM się zajmuje, 
itd, itp. W końcu obiecał, że działa-

nia zostaną podjęte. 
Niedługo  po  tym  dostałam  in-

formację, że strażnicy przyjechali, 

przespacerowali  się  w  milczeniu 
wzdłuż żywopłotu i pojechali. Bez 
kota oczywiście. Widać byli szale-

nie zajęci - przez 1,5 godziny stali 
bezczynnie w pobliżu miejsca ob-

chodów rocznicy likwidacji dębic-

kiego getta. Po co? Nie wiem.
Co  jakiś czas na ogólnokrajowe 

forum wraca debata o zasadności 
istnienia straży miejskiej. Nie bra-

kuje  argumentów  za  tym,  że  to 
formacja  zupełnie  zbyteczna.  I  ja 
się pod nimi podpisuję w całości. 
Kiedy  słyszę  od  komendanta,  że 
oni czegoś nie robią, albo to nie ich 
sprawa, albo nie wiedzą,  jak pro-

blem rozwiązać, zastanawiam się, 
do kogo, jak nie do strażników ma 
dzwonić mieszkaniec niezoriento-

wany w procedurach i w tym, kto 
za co w mieście odpowiada. Wy-

dawało mi się, że od tego jest straż, 
żeby zgłoszenie przyjąć i nadać mu 
dalszy bieg. O, ja naiwna!

Przy okazji: panie komendancie, 
jeśli nadal nie wiecie, jak odróżnić 
kota oswojonego od dzikiego, po-

wtórzę:  trzeba  zawołać  kici-kici, 
jeśli podejdzie, na bank oswojony. 
A przynajmniej trzeba spróbować. 
Nie ma za co.

majba@ol.com.pl

Usługi projektowe

Instalacje HVAC

Produkcja warsztatowa 

Leasing pracowników 

39-200 Dębica
ul. Drogowców 7
tel. 14 681 80 10

www.ventor.com.pl

Klimatyzacja
i rekuperacja

dla domów lub biur

eprasa.pl 97f1d24754

mailto:majba@ol.com.pl
https://www.ventor.com.pl/

